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Lwów, 12 października 


Bohaterowie i inicyatorowie zja- 
zdów w Módlingu, Bernie i Karlsba- 
dzie mogliby a nawet powinni, zanim 
przystąpią do nowej demonstracyi te- 
go rodzaju w Wiedniu, zamknąć do- 
tychczasowy rachunek polityczny i o- 
bliczyć się dobrze ze skutkami. Cho- 
ciażby nawet do aktywów politycznych 
zaliczyli oprócz stereotypowych rezo- 
lucyj przeciw gabinetowi także wszyst- 
kie konfiskaty dzienników, to zawsze 
rezultat wypadnie zdaniem naszem 
bardzo niepomyślnie. Cóż znaczą bo- 
wiem wszystkie frazesy o rozbudzeniu 
ducha politycznego w ludności i o 
przywróceniu solidarności stronnictwa 
wiernokonstytucyjnego, co znaczą wszy- 
stkie wcale niecelne strzały na gabi- 
net i fałszywa aureola męczeństwa po- 
litycznego wobec faktu, że po zjazdach 
a właściwie w skutek tych zjazdów 
stronnietwo wiernokonstytucyjne stanie 
w Radzie państwa do nowej kampa- 
nii parlamentarnej osłabione utratą 
kilku przynajmniej głosów? Stronni- 
ctwo wiernokonstytucyjne bowiem stra: 
ci, już nawet straciło tę garstkę po” 
słów słowiańskich, którzy jako mal- 
kontenci z różnych powodów garnęli 
się dotąd pod opiekę dawnej większo- 
ści. Nie wyrachowanie polityczne, nie 
chęć należenia do każdoczesnej więk- 
szości wywołały tę dezercyę. Zjazdy 
posłów wiernokonstytucyjnych, a 0s0- 
bliwie zjazd ostatni w Karlsbadzie 
spowodował tę zmianę, bo tam namię- 
tni mowcy do tego stopnia się zapo- 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


wi niezgody, że wypowiedzieli walkę 
wszystkiemu, co jest słowiańskie. Sło- 
wianin zagraża niemieckości, trzeba 
wszystkiemi siłami uderzyć na tego 
nieprzyjaciela! Takie hasło wydali po- 
słowie wiernokonstytucyjni, rozpoczy- 
nając zapamiętała agitacyę przeciw ga- 
binetowi hr. Taaffego i jeszcze nie o- 
siągnęli pierwszego celu, t. j. nie zso- 
lidaryzowali niezgodnych żywiołów 
swojego stronnictwa, a już ponieśli 
stratę, wśród danych stosunków bar- 
dzo dotkliwą. W innym składzie rze- 
czy odstępstwo całej frakcyi nie sta- 
nowiłoby takiej klęski, jak dziś utra- 
tą sześciu, pięciu, a choćby nawet 
trzech głosów. 

W stanie biernym rachunku po- 
litycznego bohaterowie zjazdów zapi- 
gać muszą także stanowczą utratę 
sympatyi tam, gdzie ją stronnictwo 
wiernokonstytucyjne do ostatniej chwili 
albo jeszcze posiadało albo łatwo od- 
zyskać mogło. Weźmy up. P. Lloyd, 
który chwiał się długo, i raz gromił 
posłów wiernokonstytucyjnych a dru- 
gi raz znowu okazywał się czułym 
dla ich rozpaczliwych narzekań z po- 
wodu wrzekomego ucisku niemiecko- 
ści. Obecnie P. Lloyd rozważył wszy- 
stko pro i contra, rozebrał wszystkie 
zarzuty podnoszone przeciw hr. Taaf- 
femu, a do jakiej niepomyślnej dla 
opozycyi konkluzyi doszedł w końcu 
swoich uwag, o tem czytelnicy do- 
wiedzieli się już z podanego niedawno 
artykułu. Na P. Lloyd mogła opozy- 
cya najwięcej liczyć, jeżeli ou jej 
chybił, to jaż w Węgrzech nie znaj- 
dzie się poważny organ. któryby uży- 
czył swojego poparcia malkontentom 
przedlitawskim. 


Co się dzieje a właściwie co się! 
stać powinno, jeżeli passywa zaczy- 
nają przewyższać aktywa? Nie chce- | 
my bynajmniej zastosowywać tutaj. 
całkowicie analogii z życia handlowe- | 
go, ale w każdym razie spostrzeżenie | 
takie pobudzić powinno rachmistrzów | 
politycznych do zastanowienia. Dziś 
jeszcze zastanowienie takie może wy- | 
wieść stronnictwo wiernokonstytucyjne | 
z fałszywej sytuacji, później może już | 
minąć dobra pora. Do zjazdu wiedeń- 
skiego jeszcze dość daleko, do otwar- 
cia Rady państwa jeszcze dalej, Nikt 
nie wymaga od opozycji, żeby skazy- 
wała się na Oanossę polityczną, żeby 
solennie przyznała się do błędów i 
pokutowała za nie. Chodzi tylko po 
prostu o zaniechanie tego, co się dziś 
dzieje, a stanie się pewnie zadość 
wszystkiemu, czego tylko opozycja 
słusznie i sprawiedliwie wymagać 


będzie. 


Pod napisem: „Austrya i jej przyszłość 
ekonomiczna“ umieścił paryski Moniteur U- 
niversel z dnia 7 b. m. artykuł zasługujący 
na wzmiankę. „Czem jest Austrya z punktu 
widzenia ekonomicznego i finansowego, jakie 
są jej źródła i jakie gwurancye dają one 
franeuskiemu kapitałowi, który pełen zaufa- 
nia szuka w Austryi pewnej i korzy-tnej lo- 
kacyi? Pytania te. powiada Moniteur, mają 
szezególną ważność dla Franeyi. Od r. 1876 
zaczął nasz kapitał na nowo brać udział w 
finansowej i przemysłowej działalności Au- 
stryi. Teren był bezpieczny i dobrze *ybra- 
ny, a zyski były obfite. Od tego czasu sy- 
tuacya polepszyła się jeszeze. W roku 1878 
obfite żniwo przyniosło do kraju 235 milio- 
nów złotych za eksportowane zboże. ale do- 
piero w roku 1879 znikła nieufność do wi- 
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docznego bogactwa cierpliwie nagromadzo- 
nych zasobów. Dowodzi tego stan banków 


|w owym peryodzie; interesa wzmagają się 


w r. 1878 na nowo i pozwalają na rozdzie- 
lenie znacznej dywidendy. Przemysł okazuje 
te same wyniki. Rozwój naturalnych zaso- 
bów jest dla Austryi podwaliną dobrobytu, 
niezachwianą podstawą kredytu państwowe- 
go, uzasadnieniem zwyżki papierów publicz- 


| nych w ostatnich miesiącach. Władze pań- 


stwowe poznały to, a ruch ekonomiczny i 
stan finansów austryackich są niszbitym do- 
wodem gorliwości znakomitego męża, który 
obeenie stoi na czele tego ministerstwa, co 
w krają będącym w pełni rozwoju reguluje 
obieg pieniężny i ruch ekonomiczny. Je- 
szez8 przedtem, nim dr. J. Dunajewski 
objął tę wysoką "posadę, wywierał w Radzie 
państwa znakomity wpływ wymową swoją i 
znajomością ekonomii społecznej. Jego akcya 
jako ministra będzie jeszcze większej wagi.* 

— W Salzburgu odbyć się ma w li- 
stopadzie konferencya biskupów au- 
stryackich a to głównie w celu narad 
nad kwestyą reformy ustaw o szkołach lu- 
dowych. Jak się dowiaduje Tagblażt, arcy- 
biskup wiedeński kardynał Kutschker po dłu- 


‘| gim wahaniu zgodził się wreszcie na poru- 


szenie tej kwestyi na konferencji, jednak 
pod następującemi warunkami: 1) że kwe- 
stye prawno-polityezne, narodowe i lingwi 

styczne będą wykluczone z dyskusji; 2) że- 
by biskupi czescy i tyrolsey nie przedkładali 
swych speeyalnych żądań i spraw na konfe- 
rencyi leez traktowali je osobno i w drodze 
petycyi przedłożyli rządow:; 3) żeby nie sta- 
wiano wniosków uchylenia obowiązujących 
ustaw o szkoinietwie ludowam, albowiem 
krok taki nie (ylko nie miałby obecnie ža- 
dnych widoków powodzenia, ale nadto wy- 
wołałby przeciw kościołowi, apiskopatowi i 
rządowi agitacyę, która tylko przeciwnikom 
tych władz może być pożądaną. Natomiast 
oświadczył kardynał, że popierać będzie pro- 
śbę o zmianę niektórych przepisów ustaw 
szkolnych, ścieśniających działalność ka- 
techetów i utrudniających uprawniony u- 
dział kościoła w wychowaniu młodzieży — 
i przyrzekł użyć swego wpływu w Izbie 
panów, aby w drodze spokojnej przeprowa- 
dzić pomyślne załatwianie życzeń biskupów. 
Oprócz kweetyj szkolnych dyskutowaną ma 
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Przaz 


SYGURDA WIŚNIOWSKIEGO 


Li. 
(Ciąg dalszy). 

Jak już zameldowałem sędziemu — po- 
czął kowal — Kanion umarł w marcu i po- 
chowaliśmy go, a ja za pogrzeb zapłaciłem. 
Za pozwoleniem — wpadłem — kto 
umarł ? Kanion ? 

— A tak, Kanion. Nikt go nie znał 
w kopalni pod innem imioniskiem. On sam 
ledwie pamiętał, jak go rodzice ochrzcili. 
Nazywaliśmy go Kanionem, bo był to le- 
niuch, co się nigdy nie chciał zaprządz do 
korzystnej pracy w odkrytej już i regularnej 
kopalni, ale wciąż się wałęsał po kauionach, 
po stepach i górach za placeramt , sznkając 
takiego miejsca, gdzieby złoto leżało prawie 
na powierzchni i los wielki był do wygra- 
nia, jak na loteryi. Podejrzywaliśmy, iż to 
szukanie było wymówką. żeby nie nie robić. 
Nikt też nie wierzył, żeby ten urwis mógł 
coś znaleźć, bo placery płytkie dawno już 
zostały znalezione i wyczerpane w tej części 
Montany. e „tw 

Po tem objaśnieniu, kowal powrócił do 
tematu : 

— Kanion umarł w marca i pochowa- 
liśmy go, a ja za pogrzeb uczciwy zapłaci 
łem. Niech mu ziemia będzie lekką! Któż 
zliczy lata, przez które się wałęsał po szero- 
kim zachodzie, bez dachu nad głową, bez 
Ogniska i przyjaciela ? Był on kamieniem, co 
się wciąż toczy i nigdy nie porasta. Któżby 
zliczył noce, jakie przeleżał przy migającym 


ognia, pod gołem niebem, po niedostępnych 
wąwozach , gdzie tylko czarne cienie prócz 
niego spoczywały, wsłuchując się w szepty 
duszyczek górskich, co wyprawiały pląsy na 
lotach wiatru zimowego ? Kto powie, ile dni 
głodu 1 pragnienia przetrwał , dzięki swej 
konstytucyi żelaznej? Włosy jego i broda 
wybielały jsk mleko, nietyle od starości, jak 
z niedostatku i niewygód. Nikt nie wie i 
wiedzieć nie będzie setnej części przygód, 0d 
których ten człowiek posiwiał. Umarł, po- 
chowaliśmy go i kwita! Stary włóczęga, gór- 
nik nieszczęśliwy, łgarz i leń niepoprawny, 
leżał już na dnie zapadłego szybu, któryśmy 
Jemu na mogiłę przeznaczyli, a jego mioni- 
sko i wspomnienie błąkały się jeszcze jako 
upior przy wieczornych ogniach górnisów. 
Mówiono o nim, jako o jedynym. białym 
człowieku, eo oglądał i odnaleźćby umiał Stra- 
e dolirę i inne cuda podobne w kraju 
Suów. 


Ostatni miesiąe swego życia nędznego 
przeleżał w kącie, który mu w mojej chacie 
dałem. Lodowata ręka śmierci dławiła go po- 
woli. Wstępował cal po calu w ciemną ot- 
chłań, z której powrotu nie ma. Leżał i 8a- 
pał i liczył godziny lotne, czując dobrze, iż ; 
ostatnia godzina jego życia wybije, nim Się 
z swej pościeli podniesie. Był to człek cichy 
z natury i bardzo osłabiony, więc nie mia- | 
łem z nim dużo kłopotu. Dawałem mu chi- 
niny z arakiem , żeby go wzmocnić, ale to 
nie nie pomagało, może dlatego, że arak ce- 
dził przez zęby, a chininę na dnie kieliszka 
zostawiał. Przed śmiercią bardzo mnie 1 moją: 
żonę polubił. 

W ostatniej jego godzinie pełzło Świa- 
tło wieczorne nad kopalnią, jak teraz pełznie 
na palisadach , noe się rozpościerała w ka- 
niowie, a tylko wysoki szezyt przed okien- 
kiem był cały w ogniu. Chory patrzał się 
na tę łunę i skinął na mnie. Stanąłem przy nim. 

— To mój testament — szepnął zimne- 
mi ustami, eo się już kurezem śmiertelnym 


ściągały. — Jedyną mą własność tobie za- 
pisałam. Szukaj jej! : 

ał mi brudną kopertę; głowa jego 
opadła i już nie żył. 

parę dni po pogrzebie otworzyłem 

tę kopertę. Znalazłem w niej woreczek sża- 
grynowy, a w woreczku papier następującej 
tresci : 

„Ja, Józef Lesueur, zwany Kanionem, 
rodem z Manitoby, odkryłem w górach naj- 
bogatszy placer na kuli ziemskiej. Leży on 
w Etraconej Dolinie, którą mi raz pokazał 
przyjaciel Indyanin, Byk Bezrogi. Jeżeliby mi 
się nie udało dostać się tam powtórnie i eks- 
plostować te skarby, robię moim dzi: dzicem 
i legalnym właścicielem człowieka, co ten 
papier posiadać będzie. Idzie się do niej we- 
dług kompasu pewną ilość mil w pewnym 
kierunku (wybaczcie, że nie podaję ani liczby 
mil ani kieruoku w testamencie wymienio- 
nego, bo to mój sekret) począwszy 0d cedru, 
znajdującego się przy ujściu Czartowskiego 
Potoku do rzeki Żółtego Kamienia. Przy- 
szedłszy do pewnej skały (tu ją opisuje te- 
stament), pod górą Czerwoną, trzeba 5000 
kroków na zachód policzyć, a znajdzie się 
suche koryto strumienia, który płynąć zwykł 
tylko w końcu wiosny od tających na górach 
niegów. Idąc wzdłuż tego koryta, staje się 
w końcu pod pionową skałą, z której na 
wiosnę spada wielki wodospad przez kilka 
tygodni. Ktoby się na tę skałę wydrapał, ten 
znajdzie na niej taką fortunę, o jakiej świat 
dotąd nie słyszał, Całe moje nieszczęście w 
życiu ztąd pochodziło, że ludzie mnie brali 
za waryata i leniucha, i że nikt nie. chciał 
przystąpić ze mną do eksploatowania tego 
miejsca. Leży ono w kraju nieprzyjaźnych 
Indyan, bezwodnym , bezludnym i tak ua- 
gim, że zwierzyny w nim brak. Nie mając 
koni, zarasów, broni i narzędzi, nie byłem 
w stanie udać się do Straconej Dolny, a ni- 
gdy tych rzeczy dostać nie mogłem. Daj 
Boże lepsze szczęście memu dziedzieowi.* 

Uśmiechnąłem się, czytając te fantazye. 
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Przypuściwszy nawet, że Kanion pisał je 
przy zdrowych zmysłach i że, jak się to ezę- 
sto górnikom trafia, na punkcie wyimagino- 
wanego pląceru nie sfiksował i prawdę mó- 
wił, to nawet w takim wypadku znalezienie 
Ziatraconej Doliny byłoby zadaniem prawie 
nad siły ludzkie trudnem. Ja nie wczorajszy 
w górach, i nie chwaląc się, nieraz próbowa- 
łem t. z. prospektorstwa, czyli szukania no- 
wych placerów, i wiedziałem dobrze, jak to 
trudno przychodzi znaleźć dalekie, rzekome 
skarby i jak fatalnie kończą się najczęściej 
podobne wyprawy. 

— Jeśli będę kiedy miał więcej pie- 
niędzy, niż mi potrzeba — pomyślałem, od- 
kładając opis Straeonej Doliny na stronę — 
i parę miesięcy wakacyj od kowadła, to mo- 
ża spróbuję odkryć i zużytkować tę norę. 
Tymczasem zalegalizuję ten testament u sę- 
dziego przy sposobności. Kto wie, na co się 
te przyda. I tak wypadnie mi prędzej lub 
później zameldować, że jakiś człowiek zmarł 
w moim domu. Wtedy będzie czas i na ten 
drugi interes. 

W parę dni później zapomniałem o te- 
stamencie. Raz, kiedy właśnie sobie przypo- 
mniałem, że wypadałoby pojechać do stoka- 
dy i załatwić pośmiertne sprawy Kaniona, 
wstąpił do kuźni dobry znajomy... komi- 
wojażer pewnej kompanii w Helenie. Kręcił 
się on po ubocznych kopalniach, kupująe 
tak rodzime złoto, jak i bogate rudy srebrne, 
które wyprawiał do młyna centralnego w He- 
ienie. Chciał, żebym mu konia okuł, a po- 
nieważ czeladnika nie trzymam , bo wszyscy 
górniey sami są gotowi dąć miechem i wiel- 
kim młotem bić żelazo, więe też i ten jego- 
mość musiał mi własnoręcznie pomagać. 

— Wiesz co? — rzecze, dmuchając tro- 
chę za silnie i paląc żelazo. — Ten kraj za- 
czyna się dyabelnie wyczerpywać! Coraz mniej 
i mniej złota przychodzi do naszego banku. 
Jeszeze maluezko, a nie stanie tego kruszeu 
w całej prowineyi, chyba że otworzą ziemię 
po za Żółtym Kamieriem. Cóż, kiedy on na- 


być na konferencyi także sprawa opodatko- 
wania beneficyów kleru i uw lnienia kleru 
od czynnej służby wojskowej. Zyczenia kle- 
ru mają być sf.rmułowane nie w adresie do 
korony lecz w petycyi do obu Izb Rady 
państwa. 

— Pomimo zakazu magistratu peszteń- 
skiego, zatwierdzonego orzeczeniem mini>te- 
ryalnem, dyrektor trupy aktorów niemieckich 
w Peszcie postanowił 9 b. m. dać przedsta- 
wienie w t. z. teatrze Herminy i zapowie- 
dział na godzinę 7 operetkę „Donna Jua 
nita.“ Przed budyukiem teatralaym zgroma- 
dziła się przed rozpoczęciem przedstawienia 
pewna liczba młodych ludzi, którzy nadcho- 
dzących do teatru widzów przyjmowała 
okrzykami: Le a némettel! Le a német di- 
rektorral! Eljen a magyar! (Precz z Niem- 
cami! etc.) Liczba demonstrantów wzrastała 
ciągle, w końcu zapełnili oni cały westybul 
teatru, i wyprawiali formalną kocią muzykę. 
Nagle zawołał ktoś „cicho!“ a słowo to stało 
się hasłem do bójki, która skończyła się wy- 
parciem demonstrantów na ulicę. Podczas, 
gdy w teatrze odbywało się przedstawienie, 
tłum na ulicy wyprawiał ciągle hałasy, póki 
oddział konnej policyi nie oczyścił plaeu 
Nazajutrz został dyrektor Muller skazany na 
100 zł. grzywny a równocześnie postanowił 
magistrat użyć w danym razie pomocy poli- 
cyjaej dla zapobieżenia dalszym przekrocze- 
niom zakazu Równocześnie oddano akta 
sprawy prokuratoryi skarbu celem wymie- 
rzenia grzywny 1,000 zł. przeciw właściciel- 
ce teatru. Opieczętowano wejścia i posta- 
wiono przed bramą teatru straż, aby nie 
wpuszczała publiczności. Dyrektor teatru 
oświadczył jednak już przedtem, że więcej 
grać nie myśli. 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Stare błędy w nowej formie.) 

Pod tym tytułem podaje Presse, jako 
„przyczynek do rozpraw w kwestyi demonstra- 
cyi flot* artykuł nadesłany jej. jak zapewnia, 
przez pewną współczesną znakomitość nau- 
kową, w którym autor ze stanowiska teoryi 
ocenienia współczesną działalność dyploma- 
cyi europejskiej. Naturalnie, że celem jego 
nie może być nie innego, tylko ułatwienie 
czytelnikowi jasnego poglądu na sprawy bie- 
żącej polityki, wiadomo bowiem, że artykuły 
nie wpływają na zmianę postępowania dy- 
plomatów. W tym duchu pojęty artykuł u- 
czonego anonyma podajemy w przekładzie : 

„Na krótko przed śmiercią miał się 
wyrazić Massimo d’ Azeglio do swoich przy- 
jaciół, że stulecie nasze, gdyby mu przyszło 
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zasad teoretycznych, gdyż to byłoby poro- 
nionem usiłowaniem', ale z drugiej strony 
niepodobna także zaprzeczyć, że zboczenia 1 
i błędy ubiegłych czasów istnieją nie na to, 
żeby je naśladować, lecz po to żeby się z 
nich na"czyć, jakby należało postępować w 
przyszłości. Smutny obrót sprawy o Dulcig no 
przypomina nietylko niebezpieczne zatargi 
czasów świętego przymierza i związku pięciu 
wielkich mocarstw, ale także i prolog wiel- 
kiego dramatu roku 1878. Wówczas, tak sa- 
mo jak dziś, szło o skonsolidowanie nadwe- 
rężonego ustroju europejskiego, o zabezpie- 
czenie socyalnej i terytoryalnej równowagi, 
o zmiany terytoryalne w Niemczech, Nider- 
lundaąch, Włosze*h , Szwajcaryi i Polsce, 0 
prokiamowanie zbiorowej rękojmi i prawo 
interwencyi mocarstw pierwszorzędnych, sło- 
wem o przekształcenie dotychczasowych za- 
sad co do nabytków terytoryalnych za po- 
średnittwem teoryi kongresowej. 


Podana teoretycznie w wątpliwość przez 
prawo między narodowe i filozofię historyi 
interwencya zbiorowa, nie ntwaliła się także 
w praktyce. Wystąpiły najprzód przeciw niej 
na kongresach w Opawie i Lublanie Fraucya 
i Anglia za pośrednictwem swych reprezen- 
tantów, projektowano zaś wtedy interwencję 
zbrojną na rzecz traktatów z roku 1815. 
Później na korgresie w Weronie wystąpiła 
Anglia z protestem przeciw mięszaniu się w 
sprawę koastytucyjnego ustroju Hiszpanii, a 

dalszym ciągu w ¿zasie powstania Grecyi w r. 
1827 i podczas lipcowej rewolucyi franeuskiej 
1880. Prędko zapomniano o zdaniu Ówcze- 
snego posła angielskiego w Konstantynopolu, 
lorda Stratforda Canninga, że Porta nie jest 
nigdy tak pewną swego panowania, jak wte- 
dy, kiedy Kuropa zdaje się przeciw niej wy- 
stępować jednomyślnie. Tylko w Konstanty- 
nopolu zapamiętano to należycie i w tem za- 
warty jest klucz zagadki, jaką przedstawia 
dzisiejsza takuyka Porty wobec przesilenia 
wschodniego. 


Porta, nie zagłębisjąc się zbytecznie w 
tajemnice międzynarodowe , nio reflektując 
na prądy bieżącej chwili, któremi się kieru- 
ją mężowie stanu, nie troszcząc się nawet o 
to, z jakiego punktu widzenia pojmować ha- 
leży jurydycznie utratę lub przyrost terjto- 
ryalny — wie jednak z doświadczenia, że 
zawsze się Turcyi żle powodziło, skoro miała 
do czynienia z jednym przeciwnikiem, a 
zawsze natomiast dobrze wtedy, kiedy miała 
do czynienia z euiopejszich państw koncer- 
tem. Gdy w dniu 3 lutego 1878 r. wysłano 
zaproszenie d. mocarstw, ażeby wzięły udział 
w kongresie międzynarodowym w celu ure- 
gulowania sprawy ws: hodniej, mógł sułtan 
zawołać słowy wypędzonego Temistoklesa: 
„O dzieci, bylibyśmy zgubieni, gdybyśmy 


dać nazwę odpowiednią, powinnoby być na- | nie byli zginęii.“ Jeżeli co podtrzywuja i 
zwane stuleciem obłędów i złudzeń. Nasza, potrzymywać będzie *Tureyę, to z pewneścią 
europejska dyplomacya, a nadewszystko jej, nie jej siły żywotne, nie ten węzeł, który 
postępowanie względem Porty, potwierdza | gdzieindziej łączy panującego z ludem, nie 
raczej niż zbija tę przepowiednię uczonego | przebyte wspólnie utrapienia, ani nawet ta 


Włocha. Nie podobna żąd:ć, aby dzisiejsza 
akcya polityczna rozwijała się Ściśle według 


leży do tych szaleńców Suów |! Powinniby ją 
odebrać czerwonoskórym. Oni z niej pożytku 
nie mają. Wartoby posłać rządowi petycyę 
tej treści. < 

— Weż dyabli Suów! — odpowiem. 
zapominając o podkowie; tak mnie zajęły 
jego słowa. — Byleby złoto było z pewno- 
ścią w ich kraju, to go i zabierzemy bez 
opowiadania się rządowi. Pytanie, czy jest 
tam złoto ? 

— Co to, to jest, a mianowicie w kie- 
runku Czartowskiego Strumienia, w górach 
na południowej stronie rzeki. Ono tam ówier- 
ciami na piasku leży ! 

Nad Czartowskim Strumieniem? — 
zawołałem, rozgorączkowany przypomnieniem 
testamentu. 

— A jakże! Gdzieś niedaleko od jego 
ujścia do rzeki ma być kraj cudowny Nie- 
raz mi się już trafiło spotkać Sua włó:zęgę, 
noszącego się z grudami złota, większemi od 
włoskich orzechów. Pytam, gdzie je znalazł? 
W strumieniach— odpowie—pod wodospada- 
mi. co płynęły zwiosną a teraż wyschły. Pod 
takiemi suchemi wodospadami można często 
trafić na takie kawałki żółtego żelaza. Tak 
mówią Indyanie, a wiem, że nie kłamią, bo 
już niemało złota od nich kupiłem. Wszy- 
stko miało z jednej okolicy pochodzić. Otóż 
widzisz kolego, jeśli takie złote orzechy tra- 
fiają się pod wodospadami suchemi, to w gó- 
rach, z których te wodospady płyną. znaj- 
dować się muszą wielkie sztuki złota, bo 
zkądżeby strumienie toczyły swój piasek, je- 
śli nie z gór? j 

— Tam będą grudy jak głowy cielęce 
duże... 

— Albo przynajmniej jak kartofle ! 

— Hurra ! — krzyknąłem, rzucając młot 
w jedną stronę, a fartuch w drugą, podczas 
gdy przyjaciel rączkę miecha opuścił i jak 
na waryata na mnie się popatrzył. — Hur- 
ra! Mój panie Janie — było mu Jan na 


prężność narodu, który uciskany stara się od- 
wzajemnić 7 równą potęgą, ale jedynie świa- 


dzień, żona szynkuje w karczinie do półno- 
ey, od ust sobie odmawiamy, żsby kupować 
akcye w różnych, obiecujących zakładach, a 
każda spekulacya chybia, i każdego Sylwe- 
stra jesteśmy ubożsi, niż byliśmy na Nowy 
Rok. To wszystko nie nie warto. Trzeba zna- 
leźć wielki placer ! 

— Ale jik go znaleźć? Oto sęk! 

— Trzeba znaleźć placer w Strac onej 
Dolinie ! d a. 

-- W Straconej Dolinie? — krzyknął 
Jan. — Zkąd wiesz jej nazwisko? Indyanie 
także zawsze o jakiejś Straconej Dolinie wspo- 
minają ! uż 

Nie posiadałem się z radości, słysząc 
to potwierdzenie słów testamentu. 

— A czy wiesz, jak tę Straconą Dolinę 
znałeźć ? — zapytał. 

— Jużci że wiem. Patrzej! — tu mu 
pokazałem ostataią wolę Kaniona i opowie- 
dziełem jej historyę. © | r 

— Znajdziemy ją, znajdziemy ją! — 
krzyknął, podskakując w górę dziesięć razy 
z wielkiej ucicchy. — Będzie tam dść dla 
nas dwóch. Ruszajmyż czemprędzej i wydo- 
bądźmy skarb, albo zgińmy. Ru 

— (zyby nie było lepiej przybrać z pół 
tuzina towarzyszów ?—refiektowałem—bo wi- 
dzisz, to niebezpieczny kraj.. s 

— Po co towarzyszów ? Zeby skarb dzie- 
lié? Przepraszam i dzię .vję Bierz licho kam- 
ratów! Teraz wiosna, Suowie poszli na pół- 
noe za bawołami i żywa dusza nam drogi 
nie zajdzie, we dwóch znajdziemy Straconą 
Dolinę równie łatwo, jak w dwudziestu ! 

Rzekłszy to, rzucił fajkę piankową na 
ziemię i zatańczył sobie na niej, póki jej na 
proch nie zgniótł z radości, a potem złapał 
moje obydwie łapy i trząsł je tak, że omal 
ich nie urwał. 

— Więc pojedziemy ? — wołał. 

— Zgoda! Pojedziemy. 

— No zgoda! Zrobiliśmy kontrakt na 


imię — niech kark skręcę, jeśli od dnia dzi- | życie i na śmierć | 


siajszego do końca życia choć raz ten ciężki 
młotek podniosę! Człek kuje w kuźni cały 


(Ciąg ualszy nastąpi.) 
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domość tego faktu, stwierdzonego w dziejach 
świata, że nadarzająca się możność na- 
bywania terytoryów nie prowadziła nigdy 
do zgody i jednomyślności, ale do zatargów 
i walki. Ktv nie chce zamykać oczu na praw- 
dy dziejowe, niech spojrzy na państwową 
taktykę światowładnego Rzymu. Tak juryści 
jak wodzowie zastępów zbrojnych trzymali 
się bezwarunkowo zasady, że okupacya, 
czyli panowanie nad zajętym przedmiotem 
iet tylko faktem, opartym na indywidualnej 
sile. 

Zdobycz wojenna nie jest niczem in- 
nem tylko okupacyą z zastosowaniem do wła- 
sności nieprzyjaciela; zatem przez oku- 
pacyę zająć można i zdobyć tylko geografi- 
czue terytoryum, ale nie panowanie, nie 
państwo, a zatem i nie poddanych pewnego 
państwa Do tego potrzeba tytułu określone- 
go prawem zasadniezem, ażeby indywidualne 
prawa trzeciego przeszły na nas, czyli tytu- 
łu prawnego następstwa. Może on wypływać 
z układu pokojowego, na moey którego wła- 
sność tymczasowa ma się stać trwałą, nie- 
odwołalną Ten faxt posiadania mógł zostać 
poręczonym przez inne państwo silniejsze ; 
zasada ta była znana i rzymskiemu prawu 
państwowemu, ale żeby państwa, nie biorą- 
ce udziału w wojuie, zasiadały jako trybu- 
nał do rozsądźania wypadków spornych, te- 
go nie znał duch praw rzymskich i tak sa- 
mo było to obce pojęciu niemieckiemu. 

Usiłowanie zatem, ażeby ugodę wiodą- 
tą do pokoju zastąpić kongresem, akt zaś 
jego zrobić podstawą nowych ustrojów poli- 
tycznych, jest wymysłem nowoczesnej dy 
plomacyi. Instytucya ta zarzucając dawny 
system polityki akansów i neutralności zbroj- 
nej, stworzyła sobie nowym pomysłem źródło 
nieustannego pokoju i wzięła na swe barki 
odpowiedzialność. Gdyby Czarnogóra jako 
koutrahent samodzielny była zawarła z Portą 
traktat pokojowy. jakby właściwie wypadało 
państwu, to przeciw opieszałości Tureyi mo- 
gły były państwa skłonić się do dania po- 
mocy małej Czarnogórze, ażeby uroszczenia 
jej wyegzekwować, a jednak mimó to nie 
identyfikować się z tem państewkiem. Obe- 
enie jednak zrobiła się Europa w istocie 
egzekutorem sprawy czarnvgórskiej i vosta- 
wiła wobec przebiegłej Porty na kartę swoją 
godność i swój hon»r. Jeszeze bardziej pro- 
blematycznemi. gdyż pozbawionemi wsżel- 
kich tytułów prawnych są uroszczenia @re- 
cyi, która nie brał: żadnego udziała w woj- 
Bie. Te uwzgi zasuwaią się przy ocenieniu 
sprawy ze stanowiska historycznogo. i jasnem 
jest dziś w skutek samych faktów, że tra- 
ktat berliński nie był działem odpowiedniem. 
a idei równowagi daleko prędzej stałoby się 
zadość, gdyby się był utrzymał traktat Sau- 
Stefański z ukróconemi tylko warunkami. 
Pod wpłwym jego byłyby dla sprzymierzeń- 
ców Rosji nastręczyły się naturains pod- 
stawy do układu pokojowego. Zamiast tego, 
odgrzebano stary sparat interwencji i egze- 
kucyi ze wszystkiemi nieodłącznemi odeń 
niebezpieczeństwami i zawodami.“ 


(Kwestya iortec naddunajskich)- 


Kóln. Ztg. doniosła wczoraj, że we 
wszystkich puuktach propozycyj angielskich 
nastąpiła już zgoda, tylko w kwestyi, w jaki 
sposób załstwić żądanie Porty względem zbu- 
rzenia fortece naddunajskich i obsadzenia 
przejść przez Bałkany, panują jeszcze różni- 
ce opinii między mocarstwami. Nie wcho- 
dząć w to, czy doniesienie Köln. Ztg. 0 za- 
łatwieniu się z propozycyami angielskiemi 
było przedwczesnem, esy też nie, charakte- 
rystycznym jest rysem, że telegram ten mó- 
wi o zgodzie co do wszystkich kwestyj na 
pozór daleko zawikłańszych, a różność zdań 
przypuszcza tylko w kwestyi, która jest tak 
wyraźnie i jasno sformułowaną w traktacie 
berińskim, iż nie powinnaby wcale podle- 
gać dyskusyi. Widocznie żądanie Porty. aby 
i względem niej spełniaao warunki traktatu, 
którego wypełuienia domagają się od niej 
dyplomaci niektórych państw, wydaje się 
niedelikatnem i niedyskretnem, i nie ma 
wątpliwości. że państw, które się w ten apn- 
sób zapatrują na to żądanie tureckie, szukać 
nal-ży nie w grupie konserwatywnej, złożo- 
nej z Austryi, Niemiec i Francji, lecz po 
stronie przeciwnej, gdzie dominuje Anglia 
sekuudowana przez Rossyę a poniekąd także 
i przez Włochy. 

Panstwa konserwatywne nie mogą od- 
mówić słuszności tym żądaniom Tuczyi, bo 
grupa ta składa się z mocarstw, która „pro- 
tokół bezinteresowności podpisały szczerze*, 
które nie szukają dla siebie specyalnych ko- 
rzyśćci w rozwiązaniu sprawy wschodniej, i 
które, nim co postanowią, szukają tytułu 
prawnego, ' hociażby, jak to niedawno Nordd. 
Allg. Ziy. uczyniła, trzeba było w tym celu 
wertować protokoły obrad kongresu wiedeń- 
skiego Dopóki Furcya nie nie czynił» i nie 
czyni dla wypełnienia zobowiązań, jakie na 
nią nałożył traktat berliński, dopóty rzeczy- 
wiśsie nie ma prawa domagać się wypływa- 


ną do korzystania z wszystkiego, co traktat 
berliński na jej pożytek i zabezpieczenie pv- 
stanowił. 

Dvplomacya europejska łamie sobie gto- 
wę nad wynalezieniem sposobu zmuszenia 
Turcyi, aby swe zobowiązania spełniła i pro- 
jektuje w tym celu mnóstwo środków mniej 
lub więcej gwałtownych, kto wie jednakże, 
czy nie najwłaściwszym i najskuteczniejszym 
środkiem byłoby danie Porcie szezerych rę- 
kojmi, że po dokonaniu na rzecz Qzarnogó- 
ry i Grecyi ustępstw terytoryalnych zastrze- 
żonych traktatem berlińskim, zgodnych z du- 
chem tego traktatu, i ponowieniu zobowią- 
zania, iż reformy żądane przez tenże traktat 
zaprowadzi, nietylko nie będą żądane od niej 
żadne dalsze ustępstwa, ale nadto zburzone 
zostaną fortece naddunajszie, nikt nie będzie 
oponował przeciwko obsadzeniu przejść bał- 
kańskich i nikt nie będzie podniecał ani za- 
silał z zewnątrz w jakibądź sposób dążeń 
rewolucyjnych bułgarskich. Szczere rękojmie 
tego rodzaju stanowiłyby zapewne lepszą 
mósure cotrciiive względem Porty niż zaję 
cia jakiej wyspy na morzu Egejskiem, któ- 
re byłoby : dla Turcyi tyle tylko bolesnem 
ile utrata Cypru, niż blokada ; którą łatwiej 
ogłosić niż wykonać i która najbardziej za- 
szkodziłaby handlowi europejskiemu, niż 
wresztie odcięcie prowincyj azyatyckich od 
europejskich, które bez wpłynięcia floty na 
morz» Marmara byłohy zawsze niezupełnem. 
I mocarstwa konserwatywne nie miałyby nie- 
zawodnie nic przeciw daniu Porcie zupełnie 
szczerze i bez żadnej ukrytej myśli takich 
rękojmi. Czy jednak inna grupa mocarstw, 
a zwłaszeza Auglia i Rossya, przystałsby ns 
zastosowanie tego Środka, to jest podobno 
bardziej niż wątpliwem. 


(Dzienniki o sprawie wschodniej). 


Uchwała rady ministrów w Konstanty- 
nopolu, zgadzająca się na bezwarunkowe u- 
stąpienie Duleigna Czarnogórze (ob. Telegra- 
my) 4 wyrażeniem tylko nadziei, że mocar- 
stwa w skutek tego zaniechają demonstracyi 
morskiej, jest krokiem. który nie wiadomo czy 
dowodz: zmiany froutu i skłaniania się do 
uległości, czy taż tylko zręczności dyploma- 
cyi tureckiej. Fant taki jeżeli postanowienie 
rzeczywiście wykonanem zostanie, musi być 
wziętym pod rozwagę a dodany do wzglę- 
dów, które mocarstwa konserwatywne skła- 
uiają do jak najogłędniejszego postępowania, 


może przeważyć szalę na stronę ich zapa- © 
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Wobec zmianionego w ten sposób po- 
łożen a, trudno się zaraz dzisiaj bez żadnych 
wskazówek. jsk ta uchwała hędzie przyjętą, 
zapuszczać w konjektury— poprzestajemy więc 
tylko na podauiu wiązanki uwag dziennikar- 
skich, odnoszących się do chwili, w której 
jeszeze to nowe postanowienie Porty nie było 
wiadome. 

Dzienniki niemieckie zajęte są ciągle 
poszukiwaniem podstawy prawnej dla zamie- 
rzonej demonstracyi morskiej. Gazeta Koloń- 
ska uzupełnia podany przez Nordd. Allg. 
Zig ustęp z ośmnastego protokcłu kongre- 
sowego następnemi, uwagi godoemi datami: 
W dnia 10 lipea (17 posiedzenie) czyniła 
Rossya wniosek zredagowany w wyrazach o 
wiele ostrzejszych, który potem, gdy się 
spotkał z jednomyślną opozycyą, został za- 
stapiony przez wniosek Szuwałowa. Lord Sa- 
lisbury podniósł przy pierwszym rassyjskim 
wniosku pytanie: „Czy w redakcyi tego 
wniosku przewidziano konieczność, ażeby w 
wypadku niewykonania traktatu, wystąpiło 
do akeyi które z obcych mocarstw?“ Na to 
odpowiedział Bismarck. że według jego mnie- 
mania nie może przyjść do podobnego wy- 
padku. Według niego, mo arstwa zobowią- 
zują się tylko kontrolować działanie Po.ty, 
poczem w razie potrzeby nastąpiłaby akcya 
dyplomatyczna. Na posiedzeniu dnia 
następnego sprzeciwiał się także Wadding- 
ton wszelsiamu ustępowi, zastrzegającemu ob- 
ce wiięszanie się, „któreby mogło stworzyć 
cały szereg pretexstów do winięszania się we 
wszelkis sprawy Porty.“ Pierwszy minister 
francnski przewidywał, że przyjęcie podo- 
bnego zastrzeżenia „byłoby niebezpieczeń- 
stwem dla przyszłoś-i, i że kongres, wcho- 
dząc na tę drogę, narażsłby się na rozbu- 
dzenie żywiołów niezgody pomiędzy mocar- 
stwami, które właśnie są zajęte dziełem zgo- 
dy i pokoju.“ Köln. Ztg. wnioskuje ztąd, ża 
prawa wykonania traktatu z bronią w ręku 
nietylko wyd dukować nie można, ale że 
nawet byłoby to sprzeczne z zamiarami ów- 
ezesnych pełnomoenizów, którzy traktat za- 
wierali, gdyby obecnie ehciano podobnie iu- 
terpretować ich dzieło. Wspomniany dzien- 
nik zresztą zapewnia, że ani Niemcy, ani 
Austrya nie myślą za przykładem p. Glad- 
stouea wdswać się w politykę awanturniczą. 

Z powodu doniesienia Pall Mall Ga- 
gelte, że wszystrie mocarstwa zgodziły się na 
wysłanie floty na Archipelag i powierzyły 
wykonanie tego postanowienia trzem mocar- 
stwom jako maadataryuszom, Europy Deut. 


jący: h dla niej z tego traktatu korzyści; je- | Zżg. pisze: „Jeżeli ta wiadomość jest praw- 


żeli jednak zobowiązania te spełni, jeżeli | dziwą, to tax zwane moearstwa konserwa- 
przyjmie szezerze spadające na nią ciężary, | tywne dały w ręce cheiwych działania mo- 
to powinna również szczerze być dopuszczo- ' carstw niebezpieczny mandat, który bardzo 


| 
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łatwo może doprowadzić do jaszcze większego 
Zamącenia sytuacyi Któż poręczy mocarstwom 
za to, że z ukazaniem się angielsko-rossyjsko- 
włoskiej flety na morzu Kgejskiem, Grecya 
nie wypowie wcjny Turcyj i nie wybuchnie 
w Bułgaryi oddawna przygotowane powsta 
nie? Czy i wtenczas zgoda europejska po- 
zostanie niewzruszoną ?* 

, Pester Lloyd wyraża przekonanie, że 
nietylko cel, ale i sposób każdego wmiesza- 
nia się w stosunki Wschodu musi być w 


zgodzie z konserwatynemi zasadami traktatu ' 
berlińskiego i że pod tym względem ani dla | 


Anglii ani dla jakiegokolwiek mocarstwa nie 
może być zrobionym wyjątek. 

Paryski National mówi, że Ścodki pro- 
ponowane przez Anglię są tylko pierwszym 
krokiem do rozbioru Turzyi. „Jak pod Dul 
Cignem, tak teraz pod Smyrną i Salonika u- 
każą się tureckie orręty, czego następstwem 
będzie druge edycya bitwy pod Nawarynem 
i jawna wojna z Porta. Należy zatem bardzo 
ostrożnie przystępować do takiej akeyi“. * 

„Projekt zajęcia portów na Archipe- 
lagu — mówi wreszcie Times — jest dobry 
jako eksperyment, ale nie ma pewności, czy 
będzie skutecznym. Jeżeli się nie uda, trze- 
ba będzie uciec się do nowych srodków, a 
to zniewoliłoby mocarstwa do wysłania floty 
pod Konstatyno, ol. Jeżeli sułtan ulegnie, 
będzie to przyznaniem się jego do słsboś i 
i zdaniem na łaskę Kuropy. W każdym ra- 
zie zbyt silny nacisk mógłby spowodować 
upadek Turcyi. z którego wynikłaby bardzo 
wielka trudność dla państw.“ Globe zaś pi- 
Sze : „Europa spodziewa się, że Anglia, któ- 
ra objęła rolę naczelną w olbrzymiej kon- 
fuzyi, która się zowie demonstracyą flot, 
przystąpi nareszcie i do urzeczywistnienia 
swoich pogróżek. Wielka to uprzejmość ze 
strony naszych sąsiadów, że chcą nam po- 
wierzyć misyę tak chwalebną. Rossya podję- 
łaby się jej pewnie chętnio. Als mimo takie- 
go komplementu, musimy się wyrzec podos 
bnej dontiszcteryi. Jeżeli Niemcy, Austryg 
i Francya mają uzasadnione pobudki szano= 
wać źródła swoich zasobów ekonomicznych, 
to ma je niemniej i Anglia. Może wpraw- 
dzie ucierpieć urok rządu angielskiego, jeże- 
li Anglia nie zdecyduje się na ak-yę, wsze- 
lasko sława p. Gladstone'a, jako męża Btaną 
ma dla nas mniejsze znaczenie, niż wojnAa.* 


= JE. pan Namiestnik, hr. Aifrzd 
Potocki, powrócił z Wiednia do Lwowa. 

* Kradzież kościelna. Zeszłej soboty 
skradziono z kościoła św. Mikołaja około 30 
sztuk rozmaitych wotów, przeważnie srebrnych, 
pomiędzy którewi były także trzy sznurki pe- 
reł i trzy erebrne tace. Sprawca tej kradzieży 
rozbił także 5 skarbonek i zabrał około 30 zł. 


* Zapiski policyjne. Złożono w poli- 
cyi 18 kluczyków, znalezionych na ulicy Skarb- 
kowskiej. — Wedle doniesienia c. k. starostwa 
w Snozawie znajduje się tam w przechowanin 
srebrna tytonierka znaczona literami M. N. z 
napisem Souvenir, którą znaleziono 3 września 
b. r. na drodze pomiędzy Gurahumora a Palti- 
DOSSA. 

— Fenomena. Czas donosi, że onegdaj 
wieczorem w Krakowie ukazywały się częste 
błyskawice, a między godziną l a 2 w nocy 
na 11 paźdgiee "a wśród błyskawie dwukro- 
tnie dał się słyszeć gremot. Na piantacyach 
krakowskich kilka kasztanów okryło się Świe- 
żym kwiatem. — Z Lincu denusi depesza tele- 
grafiszna dnia 10 b. m. wieczór: Pod wieczór 
szalała tu straszna burza z przerwaniem chmury 
i gradem, który miejscami pokrywa dotych:zus 
ziemię warstwą na stopę grubą Okolica Lincu 
przedstawia obraz zimowy. Kiłką piorunów ude- 
rzyło w ziemię, ule żaden uie wzuiecił pożaru. 


— Przymrozki w zeszłym tygodniu 
nawiedziły przez kilka dui z rzędu nietylko 
półwysep skandynawski i Finlandyę, ale nawet 
niektóre okolice Królestwa Polskiego. 


— Pomnik wielkiego artysty wło 
skiego, „malarza Gracyj* Antoniego Allegri, 
zwanego Corregio, odsłoniony będzie dnia 17 
b. m. na głównym plavu rodzinuego jego mia- 
sta Corregio, w Parmezańskiem Posąg wyko 
nany został przez znakomitego rzeźbiarza, pro- 
fesora Velę i ma być nadzwyczaj okazały, — 
W frapcuskiem mieście Seus dnia 3 b. m. od- 
słoniony zostať w obe:ności podsekretarza stanu 
w ministerstwie oświaty, Turqueta, oraz wielu 
znakomitości na peln sztuki, pomnik sławnego 
malarza i rzeźbiarza XVI stulecia, Jana Cousin 
(urodzonego w Seus r. 1502, zmarłego 1590), 
który uważany jest za załeżyciela francuskiej 
szkoły malarskiej. a dla wielostronności talentu 
nazwany został francuskim Michałem Aniołem. 


— Były poseł węgierski, Karol 
Koenczeg, jak donoszą z Fogaras, popadł w 
obłąkanie. Nieszezęśliwy uroił sobie, że został 
węgierskim prezydentem ministrów. 

— Znakomity astronom angielski 
William Lassell odkrywca ksieżyców Neptuna 
Saturna i Urana. umarł dnia 4 b m. w Lon- 
dynie w 81 roku życia. Zmarłego zaliczają do 


5 


trójki koryfeuszó w umiejętności astronomicznej podaje opis przyrządu, zapomocą którego jak 
w Anglii, s'awiając go cbok Herschla i lorda ryba chwyci za haczyk, powstaje prąd eluktry- 
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Rossa. 

— [Lord Beaconsfield, były prezy- 
denb gabinetu augielskiegov, opuś'ił wszystkim 
dzeerżawcom w posiadłości swojej Hughend=n 
Manor 20 procent czynszu dzierżawnego. Nie- 
spodziankę tę zrobił im przy wypłacie tego 
czyuszu. 

— Grobowiec biskupa Rogera, zmar- 
łego w roku 1220 w Lozanie i pochowanego 
w katedrze tamtejszej, otwi-rano w tych dniach, 
| przyczem wszyscy obreni stwierdzili osobliwszy 
fakt, iż zwłoki, spoczywające w kamiennej tru- 
mnie od półsiodma wieku, prawie wcale nie 


były zepsute. Rysy twarzy mianowicie utrzy- 


Í mały się w zupełności. 


— Wypadek kolejowy. Na stavyi 


| Syke drogi żelaznej Venio-Hamburg dnia 6 b. m. ' 


wieczorem skutkiem niezrozumienia sygnału 
wpadły na siebie dwa pociągi ciężarowe, przy 
czem jeden z maszynistów utracił Życie na 


stało zdruzgotanych. 
— Samobójstwo Amerykanina. Je- 


czorem duis 6 września niejaki Jerzy Koapp 
z Utyki rzucił się w nurty wodospadu Niagary. 
Knapp, przybywszy tam. koleją z Buffalo, udał 
się naprzód d“ biura telegraficznego, gdzie na- 
dał depeszę handlową, a następnie przyszedł 
na galeryę nad wodospadem, zajętą już przez 
kilku turystów. Naraz dobył rewolweru, strze- 
lił do siebie i głową na dół spadł do stra- 
szliwej przepuści wodnej. Ani śladu zwłok jego 
nie zdołano odszukać, 

— W kopalni węgla „Ludmiła*, pod 
Siedlcami w Królestwie. własuości p. Ręnarda, 
w tych dniach zapadł się jeden z szybów i 
zagrzebał 35 górników. Katastrofa nastąpiła 
podobno skutkiem zalewu wodami zaskórnenii. 
Przypływ wprawdzie zatamowano, niewiadomo 


ków zdołano ocalić. Bezpośrednio po katastro- | 
fie słyszano tylko rozpaczliwe, przytłumione | 
jęki, które się dobywały z podziemia. Roboty / 
około odkorania zasypanych musiały być pro- 
wadzone bardzo powoli i ostrożnie, żeby nie 
spowodować jeszcze większegn zawulenia się i | 
osunięcia ziemi. Wszystkie maszyny na razie 
wprawiono w ruch, żeby oczyścić zawalony 
szyb z wody. — Według poźniejszego donie- | 
sienia dzienuików warszawski. h katastrofą nie 
nastąpiła skutkiem zawalenia się, ale z powodu 
tak zwanej „kurzawki*, która zalała szynv z| 


miejscu. Jedna z lokomotyw i 20 wagonów zo- i 


den z dzienników nowojorakich opowiada: Wie- : 


jednak, czy którego z nieszczęśliwych robotni- 


'ezny w znajdującej się przy końcu wędki bats- 
„,ryi elektrycznej i wędka wraz z rybą zostaje 
| wyrzucona na ląd a prócz tego odgłos dzwonka 
ltym samym prądem poruszanego zawiadamia 
| rybaka o pochwyconej zdobyczy i potrzebie za- 
rzncenia na nowo wędki. Jesteśmy przekonani, 
że prawdziwi amatorowie łowienia ryb na węd- 
kę mie przyswoją sobie tego nowego przyrządu, 
beé cała satysfakcya wędki zależy na niespu- 
szeranin oka z piórka czy korka stanowiącego 
płazik, a najrozkoszniejsz; jest chwila, kiedy się 
ten pławik zanurza na znak, że ryba chwyciła, 
choćby na to trzeba nieraz godzinami wycze- 
kiwać .. 

(r) Doktor Tanner jedzący. Publi- 
|eznuść, która przez czterdzieści dni zajmowała 
się postem amerykańskiego doktora, obecnie Z 
niemniejszem zajęciem uważa postęp jego odży- 
 wiania się, z którem pacyent nie robi widocznie 
"ceremonii. Sądzono, że potrzeba będzie powoli 
przyzwyczajać wycieńczony jego żołądek do 
przyjmewania ua nowo pokarmów, tymczasem 
p. Tanner od razu wziął się do reparacyi i w 
pierwszym zaraz dniu zjadł funt befsztyku z 
( kartofiami, półtora funta harbuza, dwa funty 
| sosu wyciśniętego z mięsa, pół ćwierci funta 
chleba i wypił pół garnca mleka, półtory kwarty 

piwa i pół butelki węgierskiego wina, Nastę- 
(pny h dni nie zmniejszał dozy i zaraz też oka- 
|zaly się dotykalne skutki tego obfitego poży- 
wienia. Po czterdziestu dniach postu dr Tan- 
uer ważył już tylko 121 funtów; nazajutrz za- 
raz przybyło mu pięć funtów ; trzeciego dnia 
| wsżył 182 f, czwartego 186 a według osta- 
'tniego raportu 11 b. m. doszedł do 147 fun- 
tów. Doprawdy warto pościć, kiedy to tak ła- 
two i prędko się wynagradza. 

— Ludność kuli ziemskiej od dwóch 
‘lat powiększyła się o 17 milionów dusz. W 
' Reccuit stut. Behma i Wagnera, niedawno wy- 
danym, obłiezają obecną populacyę naszego pla- 
nety na 1,455.943.500 dusz; Europa miano- 
wicie ma mieszkańców 815,929.000; Azya 
534.707.000; Afryka 205.679.000; Ameryka 
95,495.500; Oceania 7,031.000 a kraje pod- 
biegunowe 82,000. 

— Kolizya statków. Według depeszy 
z Castelnnovo d. 7 b. m., w przystani kotarskiej 


| wpadły na siebie dwa, statki: angielska łódź 


kanonierska Condor i jacht austryacki Mira- 
mare. Obydwa statki doznały nieznacznego tyl- 
ko uszkodzenia. — Z Tryestu zaś donosi de- 
pessa, że parowie» austryacki Sultan pod Giu- 
lianą miał kolizyę s greckim żaglowcem Ælpis, 


! Diesłychany szybkością. Z 3% górników, 0-4 
| czonwch tem nieszczęściem, 25 zdołało sig% y=. który x,łądunkiem fg płynął do Tryestu, Pa- 
| dastać na w;żeze miejsca, gdzie wyświdowany | rówięć ponios? Danki; Żaglowiae więżki szwank. 
był otwór dia przypływu powietrza, i to ich: — Wytrwała brędowniczka społecz- 
,omaliło Lndzie ci znajdowali się w glęhekości nych i politycznych praw kobiety, panna Hu- 
6l metrów pod ziemią. Przez 31 godzin znaj- ; bertyna Auclere ogłosiła w dziennikach pary- 
dowali się wśród nieprzeniknionej ciemności w | skich nowy list ze skargami na ujarzmienie 
podziemiu, dokąd jednak przez wspomniony j "ti pięknej lecz słabej, przez płeć brzydką 
otwór spuszczano im pożywienie. Sześciu wy- | lecz silną, Wymagano od panny Hubertyny 
dobyto później już nieżywy:h, ogółem zaś utra- | mianowicie legalizacyi jej podpisu na jakimś 
ciło życie 12. — Według depeszy z Wrocła- | drkumenose przez dwie osoby. Wierna Swej Za - 
wia, dnia 6 b. m. w kopalni Dombrowa góra | Sadzie emancypautka życzyła sobie, aby podpis 
pod Katowi:ami na Szląsku prnskim, własności | ten peświadczyły dwie jej przyjaciółki. Skoro 
hr. Renarda, skutkiem podobnej „kurzawkić z | jednak władza nie przyjęła takiego poświadcze- 
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54 górników 49 utraciło życie w podziemiach. , a, panna Hubertyna musiała prosić o nie 


Matuzalem. W szpitalu ujazdow- | 


skim w Warszawie umarł w tych dniach nie- 
jaki Wojciech Figarski, żołnierz jeszcze z cza- | 
sów króla Stanisława Augusta, w setnym awu- | 
nastym roku życia. Figarski pobierał aż do| 
śmierci płacę podoficerską, a ubok tego u pe- 
wnej dobroczynnej osoby na ulicy Pokornej 
miał stancyę į wikt. Przed dwoma jeszcze mie- 
siącami było można widzieć prawie codziennie | 
tego zgarbionega statea, wspierającego się dwo- 
ma rękami na grubym kosturze, jak szedł na' 
mszę świętą do najbliższego ks ścioła. Na zepy” | 
tanie, czy znał króli Stanisława odpowiadał 
staruszek naiwnie: „A któżby go nie znał?” | 
Kilka dopieru tygodn: temu zapadł na zdrowiu, | 
która dotychczas nigdy go nie opuszezało. 

— Goście z całego świata bawią 
obecnie w mieście Steyr, gdzie się znajduje 
słynna fabryka broni. Znajdują się tam miano- 
wicie reprezentanci rządu francuskieg:, repu 
bliki argentyńskiej, Rumunii, Chin i t. d.. 
przysłani celem odhioru zamówionej ŁT4eZ te | 
rządy broni, a nadto w tych dwia*h przybył 
tam czarnogórski minister wojny Plamenacz ze | 
swoim sekretarzem I jednym urzędnikiem buda- | 
wnictwa wojskowego, oraz chilejski pułkownik ; 
Lynch, którego brat jest obecnie głównodo wo- 
dzącym sił zbrojnych chilejskich. W najbliż- | 
szych dniach nareszcie przybyć ma do Steyr | 
komisarz rządu greckiego, major Manos, dla ode- 
brania zamówionej broni. 

— Podmorski wulkan odkryty został 
w zeszłym miesiącu przez kapitana amerykań- ! 
skiego parowca Alert w pobliżu San Aleksan- 
dro, wyspy na Spokojnym O” nie. I. 

— Miasto Tantala. Archeolog niemie- | 
cki Karol Human doniósł jednemu z dzienni- 
ków niemie kich, iż po drodze do Pergamum 
odkrył w górach Sypylos za Magnezyą długo 
poszukiwane ruivy miasta Tantalowego ze ska- 
listym tronem Pelepsu i grobem skalnym Tan- 
tala. Odkrywca zapowiała obszerniejszy Opis 
tych zabytków odległej starożytności 

(0) Wędka elektryczna. Poważny, 
naukowy dzieunik p. t. La Immisre electrique | 


[| 


Gazeta Lwowska z dnia 12 października 1880. 


dwóch robotników... „Straciłam więc czas, pi- 
sze ta dama w liście otwartym. naraziłam się 
ua zniewayę, wydałam pieniądze, a to wszyst- 
ko dlatego, aby uczynić zadość obłudzie pra- 
wa, które woli Świadectwo kłamliwe, wydane 
przez ludzi nieznanych, przez pierwszych le- 
pezych przechodniów, których widzisz po raz 
pierwszy, byleby to byli mężczyzni, aniżeli 


| świadectwo prawdziwe kobiet dobrze ci znajo- 


mych.* 


Spis ludności z r. 1880. 


- al. 

„ Stoimy tedy w obec ważnego zadania, 
które przedsiębierze rząd, ale w którem in- 
teres i reputacya kraju tak dalece są zaan- 
gażowane, że każdy człowiek miłujący swą 
ziemię, każdy wykształcony obywatel kraju 
umiejący ocenić doniosłość moralną i mate 
ryalną, jaka płynie z dokładnego poznania 
sił i środzów działania, każdy wreszcie roz- 
ważny gospodarz — musi dójść do przekona- 
Bix O potrzebie niesienia czynnej pomocy 
rządowi do uskutecznienia tak ważneg) i po 
żyteczego dzieła Taką pomoc przewidział 
kongres słatystyczny petersburgski i w jed- 
nej z uchwał poswiçcouyeh temu przedmio 
towi powiada, że jest rzeczą pożądaną, aby 
ludność sama współdziałała przy spisach lud- 
ności nietylko przez wypełnianie kart wpi- 
sowych, als takze przez dostarczanie dobro- 
wolnych spisywaczy t. z. komisarzy s;iso- 
wych. | 

Jeżeli gdzie, to właśnie w naszym kraju 
pomoc ostatniego rodzaju byłaby wielce po- 
żądaną U nas jaszeze większa część ludności 
jest piepiśmienna i spisy przeważnie nie 
mogą się odbywać w ten sposób, aby lud- 
ność sama przedsiębrała zapełnienie karty 
wpisowej. Z wyjątkiem małej liczby miast, 
gdzie można będzie użyć kart spisowych wy- 
pełnionych przez samą ludność, lub gdzie 
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przynajmniej można będzie gminie powierzyć 
przeprowadzenia spisu, w większej części 
kraja wypadnie zastąpić nieumiejętność ogółu 
przez komisarzy wyźnaczonych przez rząd 
do tej czynnoświ. Gdyby jednak ci komisarze 
nie byli posiłkowani czynną pomocą ze stro- 
ny wykształconej części społeczeń:twa,, nie 
byliby w stanie dokonać dzieła z tą dokład- 
nością, jaka do powodzenia jest niezbędną. 
Komisarz taki przejeżdżając od wioski do 
wioski musiałby spis prowadzić przez czas 
zbyt długi, zanimby objechał wszystkie gmi- 
ny przydzielonego mu okręgu, spis więe przez 
samego komisarza dokonany z trudnością 
mógłby cofnąć się do stanu 31 grudnia b. r, 
jaki jest wskazany w rozporządzenia mini- 
steryalnem, gdyż ciągła tfuktuacya ludności 
zwiena jej fizy.gnomię co chwila prawie, i 
trzeba wielkiej znajomości miejscowego ży- 
cia, aby te odmiany uchwycić, a szczególn ej 
aby skontrolować i sprostować błędy mimo- 
wolnie przez ludność popełnione, lub też 
może błędy rozmyślne, robione w celu oszu- 
kania władzy. Ostatuiego rodzaju błędy 

szczególnie trudne do wykrycia 
nie rzadkie, bo chociaż spisy stsnowią same 
przez się odrębuą zupełnie ezynność admini- 
stracyjną, to przecież niewykształcona lud- 
ność podejrzywa w nich cele fiskalne lub re- 
krutacyjne, jakie istotnie niegdyś przy doko- 
nywaniu spisów przeważią odgrywały rolę. 
Nie zapobieży takim błędnym zeznaniom o- 
bawa kary 20 złr. lub 4 dni aresztu, jaką 
grozi ustawa tym, którzy robią fałszywe ze- 
znania; zapobiedz im może tylko z jednej 


strony znajomość taka stosunków życia, jaką 


a jednak 


mieć mogą ludzie miejscowi, sąsiedzi i współ- 


obywatele a z drugiej strony gorliwe zaję- 
cie się ogółu sprawą spisów, któreby rozsze- 
rzyło w najdalszych kołach znajomość ko- 
rzyści i znaczenia tej operacji, a tem samem 
prostowało mylne wyobrażenia i nieuzasa- 
dnione obawy. 

Nie przesądzamy tu jeszcze, jaką formę 
należałoby badać tej pomocy publicznej, 4 
jaką społeczeństwo miałoby wystąpić; czy 
ta pomoc będzie więcej bierną, ograniczoną 
na dananiu informacyj, czy też ma ona być 
czypną przez przyjmowanie na siebie dobro- 
wolne roli komisarzy spisowych. Taką po- 
moc miała na myśli EO VIII kongresu 
statystycznego i taka byłaby najskuteczniej- 
szą. Pomiędzy życzeniami, jakie uczeni sta- 
tystycy wyrażają celem uzyskania zupełnie 
dokładnych, wiernych i pewnych wiadomości 
ze spisów ludności, jedno z najpierwszych 
miejsc zajmuje postanowienie, aby spisy mo- 
gły być dokonane w jadnym dniu, gdyś wów- 
czas dopiero można być bezpiecznym, że 
podwójne liczenia będą sprowadzona do mi- 
niwum, a zachodzi także mniejsza obawa 
opuszczeń, kiedy w skutek wspołczesności 
dokonywanych spisów przepływ ludności z 
miejsc? na miejsce nie wywiera prawie żad- 
nego wpływu na ich dokładność. 

Rząd jednak mie posiada tak znacznej 
falangi sił urzędowych, aby mógł liczyć na 
dokonanie spisów w jednym dniu przez sa- 
mych urzędników, 8 nasi naczelnicy gmin 
niestety należą jeszcze w 9/10 częściach do 
niepiśmiebnych i nie mogą uawet w poru- 
czonym zakresie przyjąć tej misyi. Rząd za- 
tem postąpił w granicach nuaznaczonych zna- 
jomością stosunków, kiedy wyznaczył dłuż- 
szy czas na przeprowadzenie spisów, ale spo- 
łeczeństwo samo może przyczynić się do do- 
skonalszego wykonania zamiarów rządu, je- 
śli mu przyjdzie z czynuą pomocą. Znowu 
nie przesądzam, czy taką pomoe możnaby 
uorganizować w formie stowarzyszenia, Za- 
wiązanego na czas krótki, czy w formie po- 
mocy, jakiejoy władzom rządowym udzieliły 
władze autonomiczne. 3sdzę jednak, że gdy- 
by ta myśl stała się popularną, nie zebra- 
kłoby żywiołów do jej wykonania. Po mia- 
stach są adwokaci, notaryusze, lekarze, apte- 
karze, nauczyciele i pewna liczba wykształ- 
conych rzemieśln:ków, oraz uczniów wyż- 
szych szkół publicznych, na wsi pomoe dać 
mogą właściciele, dzierżawcy lub rządcy ob- 
szarów dworskich, księża 1 nauczyciele ludo- 
wi. Niech tylko pojęcie potrzeby obe,mie 
kraj cały i wszystkie jego cywilizowane war- 
Btwy, a wówczas z pewnością znajdzie się 
ta lub ipna forma. jaka okaże się dla władz 
rządowych najbardziej dogodna i stosunkom 
najwięcej odpowiednia. 

Jeżeli jadnak do przeprowadzenia wy- 
powiedzizn*j powyżej myśli mogą zachodzić 
jakie trudności, to nie może o mweh być mo- 
wy w miastach Lwowie i Krakowie, gdzie 
dokouanie spisów oddano zupełnie władzom 
autonomicznym. Spisy w tych miastach przed- 
stawiają jeszcze tem większy interes, że mo- 
gą być połączone ze zbadaniem stanu po- 
mieszkań i rozlokowania ludaości w różnych 
kategoryseh pomieszania. Nietylko praca 
obce, ale nawet świeżo wydana rozprawa 
dra Buszka o stosunkach w uusieście Krako- 
wie dowodnie wykazuje, jax ogromna zna: 
czenie pod względem zdrowia ma pobyt w 
ciasnych, przepełnionych lub wilgotnych 
pomieszkaniach. Zbadanie zatem gruntowne 
stosunków zamieszkania, wyświecenie wszel- 
kich, zachodzących w tym waględzie niedo- 
staików, jest pierwszym krokiem do zara- 
dzenia złemu, bo chorobę trzoba znać , aby 


> 


można ją leczyć. Tu więc w tych obu mia- 
stach, gdzie obecność tak wielkiej liczby 
wykształconych osób pozwala spokojnie ocze- 
kiwać nader żywego zajęcia i najczynniejszej 
pomocy ze strony publiczności, tu w stoli- 
cach kraju potrzeba tylko inicyatywy obu 
szanownych prezydentów miast, aby zorga 
nizować wykonanie spisów w taki sposób, że- 
by one dały uskutecznić się z największą 
ścisłością. 

Kreśląc tych kilka pobieżnych uwag, 
miałem na myśli zwrócić uwagę światłej pu- 
bliczności na ten ważny przedmiot i na za- 
danie, jakie samo społeczeństwo miałoby w 
tym razie do spełnienia; bogdajby te słowa 
mogły przyczynić się w małej części do uto- 
rowauia drogi czynnej obywatelskiej pomo- 
cy, jakiej kongresy statystyczne pragną dla 
powodzenia swego dzieła 

DR. J. KLECZYŃSKI. 


z l, 


Sprawy sądowe. 


(Trybunał kassacyjny) 


Wiedeń, 10 października. 


C Księgarnia pp. Gubrynowicza i Schmid- 
ta nabyła na wyłączną własność wszystkie 
dzieła Bohdana Zaleskiego i wydała je swoim 
nakładem we Lwowie. Wkrótce potem pojawił 
się w Bibliotece Mrówki, przez księgarnię pol- 
ską wydawanej, pięciotomowy Sptewnik polski 
a w nim liczne poezye Zaleskiego, przeszło 4 
arkusze druku obejmujące, Ponieważ według 
ustawy o ochronie literackiej własności z roku 
1846 wydawcy dzieł zbiorowych, z wyciągów 
rozmaitych pisarzy złożonych, mogą przedruko- 
wywać z innego dzieła pomniejsze artykuły lub 
poezye tylko o tyle, o ile jednego arkusza dru 
ku nie przenoszą, przeto na skargę pp. Gubryno- 
wieza i Schmidta lwowski sąd krajowy w spra- 
wach karnych uznał p. Adama Bartoszewicza 
jako właściciela księgarni poiskiej winnym prze- 
stępstwa przeciw literackiej własności przez 
nieprawny przedruk dokonanego i skazał go 
na karę pieniężną i na konfiskatę wszystkich 
niesprzedanych dotąd egzemplarzy Spiewnika. 

Przeciw temu wyrokowi założył p. Bar- 
toszawicz zażalenie nieważności, przytaczając , 
że każdy liryczny utwor stanowi odrębną i 
zamkniętą w sobie całość czyli osobne dzieło, 
że zatem nie przedrakował części jednego dzie- 
ła, lecz cały szereg dzieł, z których Żadne ar 
kusza druku nie obejmuje, że publikacya p. 
Gubrynowicza nie jest jednem dziełem, gdyż 
nawet sąd w swym wyroku o „dziełach* Za- 
leskiego nakładem tego wydawcy wydanych 
mówi, że również i Śpiewnik polski nie jest 
jednem dziełem, ponieważ każdy tom co innego 
zawiera, a mianowicie pierwszy pieśni patryo- 
tyczne, drugi religijne, trzeci obyczajowe, czwar- 
ty miłosne a piąty znown patryotyczne, że księ- 
garnia polska działała w dobrej wierze, ponie- 
waż dzieła Zaleskiego wyszły poprzednio w 
Petersburgu a zatem zakazowi przedruku nie ule- 
gają, że sąd powinien był co najwięcej ka- 
zać wyciąć ze Spiewnika kartki z poezyami 
Zaleskiego a nie konfiskować całej pięciotomo- 
wej publikacyi 

Wskutek tego zażalenia odbyła się dnia 
9 b. m. w trybunale kasacyjnym pod przewo- 
dnictwem radcy nadwornego p. Wierzbickiego 
ustna rozprawa, przy której stawał imieniem p. 
Bartoszewicza głośny z rozlicznych obron dr. 
Neuda a imieniem oskarżycieli pp. Gubry 
mowicza i Schmidta dr. Ludwik Wolski. 

Dr. Neuda uderzał głównie na to, że 
publikacya Qłubrynowicza nie jest jednem dzie- 
łem, gdyż Zaleski miał napisać cztery (?) dzieła 
a mianowicie Przenajświętssą Rodzinę, Wier- 
sze różne, Serbskie pieśni i Tłómaczcnia, 
że p. Bartoszewicz miał prawo z każdego z 
tych dzieł w każdym tomie swego Spiewnika 
po arkuszu przedrukować i że sąd lwowski nie 
skonstatował, jakoby ta granica została prze- 
kroczoną. 

Dr. Wolski zbijał te wywody. odwo- 
łał się do faktycznych okoliczności, w wyroku 
skoastatowanych, na których trybunał swe 
orzeczenie oprzeć jest obowiązany, dowodził, że 
szereg luźnych nawet artykułów lub poezyj je- 
dną bibliograńiczną publikacyą objętych za je 
dno dzieło uważać się musi, i że nie ma ża- 
dnego pewodu, aby poetów lirycznych i w ogó- 
le autorów pomniejszych prac zbiorowo wyda- 
nych pozbawiać ochrony prawa i oddawać na 
pastwę przedruku. 

Po całogodzinnej naradzie trybunał wy- 
dał wyrok, mocą którego zażalenie nieważności 
odrzucił i p. Bartoszewicza na ponoszenie 
kosztów sądowych skazał, ponieważ istota czy- 
nu zarzueonego mu przestępstwa wynika z fa- 
ktycznych okoliczności przez sąd krajowy za 
prawdę przyjętych. Jeżeli sąd ten w swym 
wyroku mówi o „dziełach* Zaleskiego we Liwo- 
wie wydanych, używa tego wyrazu nie w zna- 
czeniu prawnem, lecz w znaczeniu „pisma“ lub 
„utwory*, natomiast uznaje w innych ustępach 
publikacyę Gubrynowicza za jedno dzieło i 
Spiewnik polski także za jedno. Wobec tego 
przedrukowanie czterech arkuszy ulega karze i 
konfiskacie, która z tego powodu, że Śpiewnik 
jednem jest dziełem, w logicznem następstwie 
na całe to dzieło rozciągnąć się musi, 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


Kredyt rolniczy. 


I. 


($) W dwóch prowincyach przedlitaw- 
skich w Gslicyi i dolnej Austryi zajmowano 
się w tym roku sprawą założenia krajowego 
zakładu hipotecznego. Sprawa ta stała na po- 
rządku dziennym ostatniej sesyi sejmów obu 
prowincyj i w obu nie doczekała się stanow- 
czego załatwienia. Sejm dolno-austryacki u- 
znał potrzebę poddania całej sprawy pod 
rozbiór fachowej ankiety, a Sejm galicyjski 
nie zdołał przed zamknięciem sesyi załatwić 
projektu, który wniósł W.ydział krajowy już 
jako rezultat kilkakrotnych obrad takiej an- 
kiety. W sprawach tego rodzaju zwlekanie 
stanowczej decyzyi należy do rzeczy Zwyczaj- 
nych, bo gdzie chodzi o zaangażowanie fun- 
duszów krajowych poręką za operacye wiel- 
kiej instytucyi kredytowej, tam jaknajwięk- 
sza przezorność jest nakazaną, tam nawet ca- 
łoroczna zwłoka zasługuje na usprawiedliwie- 
nie, bo tymezasem dyskusya publiczna bę- 
dzie mogła rozbierać dalej przedmiot, uzu- 
pełnić spostrzeżone luki, lub naprawić to, co 
przy bliższem zastanowieniu krytyki wytrzy- 
mać nie może. 

W dolnej Austryi otwartą już została 
dyskusya nad odroczonym projektem W ydzia- 
łu krajowego w sprawie założenia krajowego 
zakładu hipoteezuego Otworzył ją w litera- 
ckim dodatku do Wiener Zeitung artykułem 
trakinjącym w ogóle o kredycie rolniczym 
p L. v. St. Gdyby nawet te początkowe li- 
tery nie zdradzały pełnego nazwiska autora, 
to sam styl orygina ny i równie oryginalny 
a przytem świetny sposób przedstawienia 
rzeczy musiałby wzbudzić domysł, że mamy 
przed sobą nową pracę głośnego profesora 
wiedeńskiego uniwersytetu dr. Steina. Nie 
wątpimy, że tak jest rzeczywiście, ale nie 
sam ten domysł skłania nas do zapoznania 
czytelników z artykułami p. L. v. St. Cho- 
ciażby nawet była to praca mało znanego 
autora, zawsze warto poznać się z nią bli- 
żej, bo najpierw jest wyborną, a powtóre 
traktuje o przedmiocie, który i dla nas jest 
bardzo żywotny. Nie ma bowiem wątpliwo- 
ści, że sprawa założenia krajowego zakładu 
hipotecznego nia została pogrzebana, lecz 
ty'ko odrocz na. Jeżeli na przyszłorocznej 
sespi sejmowęj Wydział krajowy nie wzauwi 
swojego projektu, to niezawodnie zastąpi go 
w tem liczne grono posłów, które już w tym 
r ku chciało d prowadzić sprawę do mery- 
torycznego załatwienia. 

Kredyt rolniczy — mówi p. L v. St. — 
w piernszym artykule swoim należy już od 
wielu lat do rzędu kwestyj, których ogromną 
doniosłość każdy czuje, których rozwiązania 
życzą sobie zarówno społ czeństwa jak rządy. 
W ruchu, jaki się na tem polu objawia, nie 
chodzi , jeżeli się lepiej rzeczy przypatrzymy, 
o samą tylko kwestyę kredytu. Powoli, w 
długich pauzach, ale bez przerwy ohok kwe 
styi kapitału i procentu, zbiera się druga 
groźna chmura mid posiadłością ziemską : 
Nowy świat zaczyna swoją produkcyą rolni- 
czą zagrażać staremu! W całej Europie dziś | 
każdy człowiek myślący zwraca uwagę na te 
ogromne zapasy Środków Żywności, któremi 
Ameryka rozporządzać może po zaspokojeniu 
swoich potrzeb. W Anglii, Franeyi, w Niem- 
czech a nawet już i w Austzyi, gospodarze 
intelligentni zaczynają liczyć się z tą ewen- 
tialnością, że może już niezadługo Ameryka 
i Australia staną u naszych granie ełowych 
z swojem taniem zbożem i mięsem, że prze- 
kroczą te granice. Kto tak czarno nie patrzy 
na przyszłość, ten przynajmniej obawiać się 
musi przykrych skutków, jakie we wschodniej 
Europie uczuć się dadzą produkcji rolniczej, 
jeżeli parowce amerykańskie ZACZNĄ przewo- 
zié tyle zboża do zachodniej Europy, że tam 
dla dotychczasowych dostawców europejskich 
przystęp z towarem będzie zępełnie zamknię- 
ty. Trzeba zatem myśleć o przyszłości, a na 
polu ekonomicznem kredyt stanowi potężny 
środek wyzyskanis w teraźniejszości sił. któ- 
re przyszłość dopiero ma przynieść. W kre- 
dycie w ogóle a w rolniczym szczególnie zle- 
wają się troski teraźniejszości z obawami o 
przyszłość. i Í 

Kredyt rolniczy wszedł obecnie w drugi 
okres swojego rozwoju, przybrał nowy cha- 
rakter, co bliżej wyjaśnić należy. Wszystkie 
gałęzie przedsięwzięć skonomicznych zawsze 
przebywają okres, w którym o własnych 
siłach stać i do własnych środków ograni- 
ezać się muszą, w którym torują sobie drogę 
i własnemi tylko siłami pokonują wszelkie 
niebezpieczeń twa. Jest to okres bardzo tru- 
dny nawet dla przedsięwzięć powołanych 
do odegrania wielkiej roli ekonomicznej 
w przyszłości. Po pokonaniu tych trudności 
następuje drugi okres, w którym zmysł ku- 
piecki spieszy przedsiębiorstwu z pomocą, 
ściąga dla niego kapitał i pracę, uważa jego 
rozkwit za warunek własnego dobra a jego 
klęski za niebezpieczeństwo dla siebie. 


Taką samą drogę przebył kredyt rolni- : około 887,100, drzewa budulcowego i opało- 


czy. Poprzednie pokolenie nie znało jeszcze 
prawie kredytu rolniczego w właściwem te- 


wego około 198 600, nafty i wosku ziemnego 


i około 12.400, spirytusu około 13 600, jej 


go słowa znaczeniu. Co wtedy kredytem rol- | około 298.200 i węgli kamiennych ovoło 


niczym nazywano, było tylko szeregiem, cią- 
głem ponawianiem pojedynczych pożyczek, 
którym księga gruntowa dawała takie za- 
bezpieczznie , že wszełkie niebezpieczeń- 
stwo można było uważać za wykluczo- 
ne. Takie długi obchodziły tylko pożyczają- 
cego rolnika i wierzycieła a świat finansowy 
nie potrzebował obawiać się, żeby ztąd coś 
dlań niekorzystnego wyniknąć mogło Wszyst- 
ko, co w tym okresie nazywano kredytem 
rolniczym, miało tylko charakter czysto indy- 
widualnego interesu. Wszystko skończyło się 
na jedzostee, która zaciągała pożyczkę, pła- 
ciła ją lub wystawiała się na egzekucję, 
wzmacniała swój kredyt punktualną wypłatą 
lub go zupzłnie niesłownością podkopy wała. 
Swiat finansowy zajęty handlem światowym, 
w którym największe narody stanęły do 
współzawodnictwa z wszelkiemi środkami 
swojej siły ekonomicznej i pracy duchowej, 
nie troszczył się o rolnika, jego pożyczkę i 
termin wypłaty, dawał mu za dobrą poręką 
kapitał, który chwilowo nieczynnie leżał i 
uważał to tylko za przemijające ulokowanie 
rezerwy pieniężnej. 

Był to okres, który nazwać można pa- 
tryarchalnym, slbo chcąc ściślej pojęcie o- 
kreślić, tabulsrnym. Po nim rozpoczął się 
okres drugi, kapitalistyczny, W tym okresie 
stanęły zupełnie samodzielnie naprzeciw sie- 
bie oba czynniki kredytu, t. j. własność 
ziemska poszukująca kapitału i kap tał oglą- 
dsjący się za lokacyą. Kredyt rolniczy roz- 
bierać więc teraz należy z dwóch stanowisz, 
zkąd wywiązywać się muszą sprzeczności, 
zasługujące na bliższe zbadanie. 


$ Tarnopol, 11 października. (Spra- 
wozdanie spółka rolniczej). W ostatnich dniach 
objawił się na wszystkich targach europej- 
skich i amerykańskich bardzo ożywiony po- 
pjt za pszenicą i żytem a ceny znacznie się 
podniesły. Preyczyną tego zdaje się być wy- 
czerpanie zapasów starego zboża a przeto 
bonieezność pokry-ia bieżącej potrzeby mły- 
nów przy niewielkim dowozie — z drugiej 
strony przecenienie tegorocznego zbioru, któ 
rego cyfry wobec rezultatów z omłotów co- 
raz więcej się redukują. Jęczmień w dobo- 
rowych gatunkach również lepiej płacony. 
Olejne nasiona niezmienne. Ceny tarnopol- 
skie za 100 kilogramów: Pszenica "zer. biała 
od 950 do 1i, pszenica żółta 925—1050, 
tyto 9—9 70, jęczmień 550—$8, owies 5-25 
do 6, Hreczka 6+5—7, groch do gotowarua 
850—11, groch pastewny 7—8, rzepak 10 80 
do 11:60, inianka 9—10-40. 


— Walne Zgromadzenie odziału lwow- 
skiego Towarzystwa gospod. galic. odbędzie się 
doia 17 października b. r. o godzinie Ściej po 
południu w sali obrad Komitetu Towarzystwa 
(Zakład Ossolińskich I piętro), na które Ruda 
oddziałowa wszystkich P T. członków oddziału 
zaprasza, Porządek dzienny: 1. Zagajenie po- 
siedzenia i odczytanie protokołu z ostatniego 
Walnego Zgromadzenia oddziału. 2. Sprawo- 
zdanie Rady oddziału ze swych czynności. 3. 
Sprawozdanie delegatów oddziału z wystawy cie- 
szyńskiej. 4. Przyjęcie nowych członków 5. 
Sprawa kółek włościańskich rolniczych. 6 Przed- 
łożenia i wnioski Rady odduiału. 7. Wnioski 
pojedynczych członków oddziału, 8. Wybór człon- 
ka do Rady oddziałowej. 9. Uiszczenie wkładek. 


O Ruch na kolejach galieyj- 
skich. Ruch na kolejach  galizyjskich 
był w ubiegłym tygodniu zoacznie mniejszy. 
Usposobienie w handlu wyczekujące. Ceny 
zboża i produktów były w ubiegłym tygo- 
dniu następujące : płacono za L00 kilogramów 
pszenicy 9:60 zł. do 10:50 zł., żyta 8'80 zł. 
do 9:50 zł., jęczmienia 5'60 zł. do T:— zł., 
owsa 550 zł. do 650 zł., hreczki 6 70 zł, 
do 7— zł, kukurudzy 6— zł. do 7:25 zł., 
prosa 6— zł. do 675 zł, grochu kuchen- 
nego 8— zł. do 10:56 zł., grochu pastewne- 
go 640 zł. do 725 zł., fasoli 9— zł. do 
12— zł., bobiku 550 zł. do 6:— zł, wyki 
5*— zł. do 525 zł, koniczyny 25— zł. do 
46— zł., tymotki 18— zł. do 19— zł, 
anyżu rossyjskiego 36:— zł. do 37— zł., anyżu 
płaskicgo 86— zł. do 39 — zł., kminku 27:— 
zł. do 29:>— zł, rzepaku zimowego 11-25 
zł. do 11°75 zł, rzepaku letniego 10/50 zł. 
do 11:— zł., rzepiku zimowego 11-— zł., do 
1125 zł., rzepiku letniego 10:50 zł. do 10:75 
zł., Inianki 9*— zł. do 10'25zł,, nasienia lnia- 
nego 11:50 zł. do 12:50 zł, nasienia ko- 
nopnego 735 zł. do 825 zł, chmielu 35— 
zł. do 45'— zł, za 10.000 litrostopni spiry- 
tusu gotowego płacono 32 — zł. do 32.50 
zł. wal. austr. — Ruch towarowy na kolei 
Karola Ludwika wynosił w ubiegłym 
tygodniu włącznie z transportem przewo- 
zowym ogółem około 16449,700 kilogra- 
mów i 15.476 sztuk bydła. Na tę cyfrę 
transpo:tu składały się: zboża różnego ro- 
dzaju około 4.352400, mąki i wyrobów 
mącznych około 481-200, nasion olejnych 


1.586,200 kilogramów ; na resztę złożyły się 
różne towary, tudzież około 183 sztuk wołów, 
3,882 sztuk nierogacizny, 87 sztuk koni i 
11.324 sztuk owiec. — Ruch towarowy na 
kolei Lwowsko-Czerniowieekiej wy- 
nosił w ubiegłym tygodniu ogółem 4,146.000 
kilogramów i 5.534 sztuk bydła; z czego 
przypada na ruch ku Zachodowi 2,658.000 
kilogramów , tudzież 2.779 sztuk wołów, 
2.003 sztuk nierogacizny i 702 sztuk różnego 
bydła, zaś ku Wsehodowi 1.488.000 kilo- 
gramów. Transporty składały się: ze zboża 
różnego rodzaju 1,470.000, mąki i wyrobów 
mącznych 60.000, spirytusu 60.000, pro- 
duktów zwierzęcych 60.000, drzewa budulco- 
wego, opałowego i desek 1,325.000. kamieni 
20.000, węgli kamiennych 70.000, wapna 
33.000 kilogramów, na resztę złożyły się ró- 
żne towary i bydło. — Ruch towarowy na 
kolei Arcyksięcia Albrechta wynosił 
w ubiegłym tygodniu włącznie z transpor- 
tem przewozowym i z dowiezionemi przez 
inne koleje towarami ogółem 1,379 666 kilo- 
gramów i 451 sztuk bydła. Transporty skła- 
dały się: ze zboża różnego rodzaju 61.790, 
mąki i wyrobów mącznych 57.100, nasion 
olejnych 1.590, drzewa buduleowego i opało- 
wego 690.240, nafty i wosku ziemnego 34 100, 
spirytusu 3.930, jaj 11.150 i soli 37.075 
kilogramów ; na resztę złożyły się różne to- 
wary, tudzież 218 sztuk wołów, 232 sztuk 
nierogacizny i 1 koń. — Ruch towarowy na 
kolei lszej węgiersko-galicyjskiej 
wynosił w miesiącu siorpniu 1880 ogółem 
6,590.000 kilogramów. Transporty składały 
się: ze zboża różnego rodzaju 358.000, 
mąki i wyrobów mącznych 399.000, wiktua- 
łów 78.000, towarów kolonialnych 93.000, 
wina i piwa 147.000, mięsa 42.000, spirytusu 
55.000, owoców 38.000, soli 361.000, drzewa 
budulcowego i opałowego 3,136.000, olejów 
i mazi 32.000, nafty i cerazyny 51.000, wo- 
sku ziemnego 33.000, embalaży 44.000, me- 
bli 16.000, szkła i porcelany 5.000, żelaza 
880.000, skór 30.000, Inu i przędziws 3.000, 
cementu, wapna i kamieni 572.000, kwasów 
2.000, wód mineralnych 6,000, odpadków 
67.000, manufaktów 6.000, tytoniu 102.000, 
różnych towarów 327.000, bydła rogatego 
208.000 i nierogacizny 54.000 kilogramów. — 
Ruch towarowy na kolei Dniestrzań- 
skiej wynosił w miesiącu sierpniu 1880 ogó- 
łem 4,528.000 kilogr. Transporty składały 
się: ze zboża różnego rodzaju 198.000, mąki 
i wyrobów mącznych 697.000, wiktuałów 
18.000, towarów kolonialnych 163.000, wina 
i piwa 167.000, mięsa 47.000, spirytusu 
94.000, owoców 2.000, soli 310.000, drzewa 
buduleowego i opałowego 489,000. olejów 
i mazi 75.000, nafty i cerazy«y 890.000, 
wosku ziemnego 527.000, embalaży 102.000, 
szkła i porcelany 6.000, żelaza 277.000, skór 
21.000, cementu, wapua i kamieni 200.000, 
kwasów 84.000, wód mineralnych 8.000, od- 
padków 72.000, manufsktów 22,000, tytoniu 
30.000, różnych towarów 311.000, bydła ro- 
gatego 66.000 i nierogacizny 152.006, kilo- 
gramów. 


Wiedeń. 11 października (Tel. Gaz. 
Lw.) Na dzisiejszy targ bydła spędzono 
2770 wołów, to jest 1314 galicyj- 
skich, 1039 węgierskich, 423 nie- 
mieckich. Na środę zapowiedziano 997 
wołów kontumacyjnych. Ohociaż spęd 
był o 359 sztuk liczniejszy niż w ze- 
szłym tygodniu, mimo to ruch był śre- 
dnio ożywiony. Oena spadła o 1 zł. 
Płacono za 100 kiło martwej wagi: za 
woły galicyjskie tuczone 57—61 
zł., za woły z pastwiska 51—55 zł., 
za węgierskie woły tuczona 55—60 
zł., za woły z pastwiska 52—55 zł., 
za woły niemieckie 56—60'50 zł. 


OSTATNIA POCZTA 


Najjaśniejszy Pan odwiedził 
wczoraj popołudniu bawiącego w Wiedniu 
księcia rumuńskiego. Książę wraz 
z małżonką był na obiedzie u J. Ces. Wys. 
Arcyksięcia Albrechta. Dzisiaj odjeżdża ksią- 
żę do Bukaresztu. 


Królestwo sascey opuścili wezo- 
raj Wiedeń Król odjechał do Drezna, od- 
prowadzony na dworzec przez Naij. Pana, 
królowa zaś udała się do Włoch. 


Jego Ces. Wys. Następca Tronu, Ar- 
cyksiążę Rudolf, przybył 10 b. m. w to- 
warzystwie ks. Leopolda Bawarskiego do 
Monachium. 


Wbrew doniesieniom dzienników o 
zwróceniu biskupowi linekiemu dóbr 
funduszu religijnego, Garsten i Gleink, za- 
pewnia Wiener Abendpost. że od czasu osta- 
tnich rozpraw w Radzie państwa, minister- 
stwo wyznań nie powzięło w tej sprawie 
żadnej decyzyi. 


Rzymski korespondent Voss. Zeitung 
donosi stanowczo, że nuacyusz w Wiedniu, 
kardynał Jacobini, pod koniec bie- 
żącego miesiąca uda się do Rzymu i obej- 
mie sekretaryat stanu na miejsce kardynała 
Niny, w Wiedniu zaś zastiąpionym zostanie 
przez monsigaora Vannutelli, byłego nun- 
cyusza w Brukselli. 


Komitet katolicki, z którego wyszedł 
adres do cesarza Wilhelma w sprawie ur o- 
czystości kolońskiej, otrzymawszy 
odpowiedź, że cesarz przed uroczystością 
żadnych deputacyj ani adresów nie przyj- 
muje, ma, jak donosi jedno z pism wycho- 
dzących w Kolonii, posłać ten adres do Bar- 
lina po uroczystości a tymezasem zbierać 
nań podpisy. 


Redaktor nowej paryzkiej Commune, F'e- 
liks Pyat, w liczbie innych skrajnych pomy- 
słów powziął myśl ogłoszenia składki na h o- 
norowy rewolwer dla Berezow- 
skiego, jeżeli rząd nie zechce amnestyo- 
nować go w ciągu 24 godzin. Już sam wy- 
bór przedmiotu, który ma być ofiarowanym 
sprawcy zamachu dowodzi, że Pyat nie spo- 
dziewa się wiele zebrać i mógł macimum 
składki ograniczyć do 200 fr. Ziyska jednak 
przytem dla swojego pisma reklamę, gdyż 
rząd będzie zmuszony wytoczyć mu proces. 


W Irlandyi zamachy na wła- 
ścicieli ziemskich są ciągle na po- 
rządku dziennym. Po zamachu na lorda 
Mountmorresa, nastąpił zamach na kapitana 
Ryszarda Wills Gazon, do którego strzelano, 
gdy przybył do swoich posiadłości po odbiór 
czynszów. Nowy ten zamach nie powiódł się. 
Kapitan Gazon wyszedł z niego cało. 


Rzymska Gazetta Ufficiale ogłosiła d e- 
kret amnestyi odnoszący się do wy- 
padków w Głenui, w skutek których zięć 
Garibaldego. Canzio, został skazany 
na więzienie. Uanzio został wypuszezonym 
d. 9 k. m. wieczorem. 


Według wiadomości o flocie połą- 
czonej oficerowie mają być przygotowani 
do bezzwłocznego odpłynięcia i są pewni, że 
to wkrótee nastąpi, różną się jednak wersye, 
dokąd flota vdyłynie. Rossyjscy oficerowie u- 
trzymują, że do Smyrny, iuni sądzą, że do 
Tenedos, zatoki Besika lub do portu pirej- 
skiego, Telegram z Kotaru do N. fr. Pr 
donosi, że wszyscy dowódcy eskadr z wyjąt- 
kiem anstryackiego w nocy zd. 9 na 10b m. 
otrzymali instrukcye, zaś admirał Seymour 
miał polecenie odpłynąć z fotą do wysp 
jońskich z zapięczętowauemi rozkazami, w 
drodze telegraficznej wstrzymano jadaak te 
pole.enia aż do dalszego rozkazu. 


Cennik iwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Pwj» dui» 11 października 15%: 
|= żądają 
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p 4 
KPT , 


m) m 
260 — 


1. Akcye za sztukę. 
kol. g. Kar. Ludw, po 200 zł. m. k. 


Kol: lwow. czer.-jas. po 200 zł. w. a. $ -- 160 — 

Banku hip. galis. 200 zł. w. a. „| - 

Banku kredst. gal. po 200 zè. v. a. Z|250 -- — 

4. Listy zast. z 100 zł. 

Faw, credyt. galic. 5 pr. w. a. Sg] 9650 9750 
" n nÁ p W. B gj 31 — 82 — 
i, ja n 5 pr. okresowe s] 26 50 97 50 

Janku hip. galic, 6 pr. w. a. 210050 102 — 

Listy dłużne g. Z kr. wł. 6 pr. w a. „| 99 102 

[z] 
a 
3. Aisty dłużme zs 100 złr. B! 
“xålu. roln. kred. Zakład dla Gal. $ 
i Bukow. 6 pr. loe. w 15 lat "| 92 -- 94 — 
4. Obligi za 100 x. 
Indemniz. galic. 5 proe. m. k. . 4650 97 60 
Oblig, o aiina gal. Zakł. krod, 
włościańskiego 6 pros. w. a. 99 — 100 — 

Pożyaeki kr. rr. 1873 po 6wr.we.». |100 — 101 5U 

b. miasta Krakowa. 1950 21 50 
rzy” a Sanizłkrown 23 5J 25 50 
8. Monety. 

Dukat holenderski . 5 52 5 62 
akat aeB i $ = 57 5 67 
Hapaleondor . 942 952 
Półimperyał . - . -> 967 9% 
Rubel ressyjski srabrny . 1 68 1 73 

„n papiercwy 1 16 l 18 

"00 marek” niemiecki h ` 57 90 587 

SKIDM 0, 5 99 50 130 50 
g9 25 109 23 


Kspuny w wróLIKA . 


5 


| Agence russe nie potwierdza wiado- 

mości o zerwaniu układów z Chi-: 
nami, owszem mówi, że wstrzymanie w 
podróży wysłaneg» w poselstwie do Pekimu 
radcy stanu Bitzowa nastąpiło dlatego, że 
okazał się potrzebnym jego powrót, celem 
dalszych ustnych układów z posłem chiń- 
skim, markizem Tsengiem. Zgodnie z tem 
doniesieniem pisze Nordd. Allg. Zig., że rząd 
chiński uznał potrzebę poczynienia ustępstw 
i prowadzenia dalszych układów. 


Według depeszy urzędowej z Kaadaha- 
ru z dnia 4 b. m. miasto było spokojne. 
Ejub-han powrócił do Heratu, 
zamianowawszy po drodze gubernatorów w 
Furrath i Subzuwar. 


Instalacya nowego prez 
denta meksykańskiego, Emanu 
Gonzalès, nastąpi d. 1 grudnia. 


yı 
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TALAGA GAZETY LWOWSKIEJ 


Berlin, 11 października. Biuro 
Wolfa otrzymuje z Konstantynopola 
wiadomość, że rada ministrów zawia- 
domi osobną notą mocarstwa o posta- 
nowionem bezwarunkowem odstą- 
pieniu Dulcigna. 

Paryż, 11 października. Feli- 
ksowi Pyatowi wytoczonym bę- 
dzie proces za apologię zamachu 
Berezowskiego. 

Konstantynopol, 11 październi- 
ka. Rada ministrów postanowiła na- 
tychmiastowe oddanie Duleigna 
Czarnogórze i wysłanie do mo- 
carstw noty, wyrażającej nadzieję, że 
zaniechają wszelkiej demonstraeyi mor- 
skiej. 


Wiedeń, 12 października. (Tel. pr.) 
Z Londynu donoszą do Nowej Presse, 
że Austrya i Niemcy odpowiedziały 
juź na propozycye Gladstona. 
Oba te mocarstwa oświadczyły, że w 
dalszych krokach przymusowych prze- 
Giw Tureyi udziału wziąć nie mo- 
gą. Do odmownej odpowiedzi Austryi 
i Niemiec przyczynić się miała naj- 
bardziej silna agitacya rossyjska 
w Serbii, Rumelii, Bułgaryi, Czarno- 
górze i Macedonii. Pall Mall Gazette 
wyraża mimo to nadzieję, że oddanie 
Duleigna doda odwagi Europie do 
dalszych kroków przeciw Porcie. Zre- 


jsztą uchylenie się pewnych mocarstw, 
|zdaniem tego dziennika, przyniesie 
' tylko korzyść akcji, gdyż flota angiel- 
ska sama będzie mogła działać ener- 
giczniej i skuteczniej. 

Fremdenblaitowi donoszą z Berlina, 
że w ostatnich dniach nastąpiło zn a- 
czne zbliżenie Francyi do Au- 
stryi i Niemiec. 
Londyn, 12 października. Times 
uważają ustępstwo Porty za sku- 
tek dobitnych przedstawień ambasado- 
rów Niemiec, Austryi i Francyi. Po- 
winszować należy Europie szczęśliwego 
rozwiązania zawikłanej kwestyj. Prze- 
silenie uważać należy za usunięte od- 
stąpieniem Dulcigna. Ustępstwo Porty 
jest dowodem uległości dla woli Eu- 
ropy, czego mocarstwa spodziewać się 
miały prawo. Turcya nawiązała zno- 
wu dcbre stosunki z Europą. Nie mo- 
żna teraz żądać nagłego rozwiązania 
dalszych kwestyj. Wskazując na nie- 
bezpieczeństwa połączone z dalszemi 
środkami egzekucyjnemi, wyrażają Ti- 
mes nadzieję, że Porta umożliwi mo- 
carstwom przyznanie zwłoki. Europa 
nie może cofnąć swoich wymagań, ale 
jeżeli Porta okaże gotowość do nale- 
żytego uwzględnienia tych wymagań, 
to mocarstwa wezmą może pod roz- 
wagę trudności i odroczą dalsze kwe- 
stye. 
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Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 11 pażdziernika 1230, godz. 2 
m. 36. Losy kredytowe 174: — Węg. akcye 
kredyt. 28450. Akcye aaglo-austr. 10550, 
Akcyo banku Union 100'50, Akcye kolei Ka- 
rola Ludwika 264—, Akcya kolei północnej 
2339-75, Akeys kolaż południowej 80-—, Akcye 
kolsi Adićlż 148:—  Akeye kolei Klżkiety 
188—, Akuya koiei Uwow-(zecniow. 151.50, 
Akeje kolei węg. północno wschodniej 180 —, 
Akcye kolei Rudolfa — -.. Ąkcye kolei Al- 


brechta — —, Weg. obiig, państw. w złocie 
—-—, Galie. oblig. indemn, ——, Losy zr 
1864 16975. Losy regulacyi Ciszy 105—, 
Akeyo banku ubrotewege ——, LESE MUS- 


cke 1375. Azcze kata w ęy.-gaticyjsk. p 
Akcye kolei państwowej -----, Akcye banku 
związkowego 11750. Rubal papierowy '187/,, 
Wiedańszisłosy 112 75, W zgierskie losy 10450, 
Mark, niemiscz, — — Wagioraka 7a 105—, 
Uspogohieais pomyslne. À 

Wiedeń, 9 października 1380, godzina 
5 m. i2. Akcye kredytowe —— Anglo 
à watr, -—, Wgipnshank — —. Kolei Karnis 


W mrm giesdy wiedeńskiej 
z dnia Y października 1839. 

1. Dłagpaćstwa, płacę żądają. 

Jednolity dłu 


ańotwa w banknot. 
maj-listopad B M." śp 40.95 7110 
luty-sierpień s ja az 0200.20 1ML10. 
Jednolity dług państwa w srebrze 
styczen-lipieg 116 + + 18.80 72.45 
kwiecień-październik . 12.80 72.45 
Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k 122.— 122.50 
„o. 1860 po 500 zdr. w. a. D pr. 129.— 129.50 
> „ 160 po 100 zł. 5 pr 130. - 131— 
R „  lóo4 po 100 zł. 171.— 171.50 
n » 1864 po 50 zł. 170.— 171.— 
Renty Com. po 42 lir. austr. . - - 28 —- 30.— 
Listy zastaw. domen. państw. po 120 
| ir E proc. . . . hm. als 143 — 4143,50 
Austr. Asyg. skarb. zwrotue 1851 5pr 100.25 100.75 
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pz. 8630 87.10 
8. Obligacye indemu. 5 pr. (za 164 gł. m. k.) 
Czech 104.50 —— 
Bukowiny 95.50 — -- 
Gdalicyi . . . . v6.80 97.50 
Niższej Ausiryj , 105.— 106.— 
Siedmiogrodu . 9370 94.30 
Węgier . 94.50 95— 
i 38. Akcye. 
i Bank Anglo- aust. 200 zł. emit. zł. 120 108. - 10850 
| Inst. kred. dla handlu po 160 zdr. . 279.26 27950 
! Niższo-austr. tow, eskorut. po 500 zł.  185.-- 195.— | 
Gal. bauku hip. po 200 zł. . . . = z” 
| qal. bauk d. han. i prz. a 200 zi. wpł. 40 pr. -=-= === ; 
| Gal. zakł. kred. ziemski a 200 z. ==" 
' Banku Bustro-węgiersk. a. 600 zł. 818. 820—; 
! Kol. ya a 200 zł. w roba FE R 
w. żeglugi par. .po500 zł.mk. EF zed. 
Aust. To glugi par. dun. po 500 FSB 188.50 


Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. „ 
Kol. Preszów-Varn. (w.c.) s 200 zł 
Północna kolaj po 1000 zł. m K. 
Ksi Kar. Ludw. pv 200 w. m k 


2425 = 2435. — 
271.50 372. — | 


płacą żądają. 

162.— 163.— 

276.— 276.50 
2— 88 


2. — 
137.25 187.75 


Lwow. zorn. kolej po 200 zł. wa. w śr. 
Tow. kol. żal. państw. po 200 zł. mk. 
sołud. kol. państ. po 209 zł. w. ». . 
1. kel. węg. wad, a 200 zł, w srebrze 


4. Listy zastawne losowane. 


Ogółny rolniczo-kredytowy Zakład dla 
uaheyi i Bukowiny w 15 1.6 pr. 100-— =. — 
Powaz, austr. zakł, kr. ziem. 5 pr. w 8r. 117.50 — — 
Ułal. zak. kr. ziem, Krak.los.w 181.6 pr. 100.50 101.25 
w n 7 w201.7pr. 106.50 —.— 
Ata! wa te GRANE RE 
1. Tow. kred. w. a. roct. „de A 
b p Pia. Kd 5 Rrost. 97.60 97.80 
n " = po 5 proct. w 
37 latach zwrotne . . - » * ` HER 97.80 
Gal. banku hip. po 6 proc. > ' a. 0 102.— 
Gal. Zakł. kred. włośc. po 6 proc. 99.— 100.— 
Banku austro-węgiersk. po b Proc. . 102 10 102 30 | 
Węg. Tow. ziem. ake. po 5 la pror.. —— 100.-- | 
„ Zakł. kr. zierask. po 5fja proe.  100.— 101.— | 
5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 00zł.) i 
Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 88.-- SOC 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. c) 
a 300 zł. 5 proce. w srebrze 838.— 84— 
Kol. pół. po 100 zł. m. k. . 105.25 106.— 
M z po 130 BAWD . |. „AŻ 101.75 =m 
Kol. gal. Kar. Lud. po 300 zł. ś pr. 105.50 —.— 
e 70 enisi. 102.75 103.25 | 
n W , 102.76 103. - | 
i 5 RYN T, 3 młodo | 
Kol. Lwow-Uzsv.-5ssa, H} emis a 308 ! 
| sł 5 prec w srehrze z r. 1565 90.75 91.25 | 
z r. 1867 92.50 93.25 | 
zr. 1888 90.— 20.25 , 
z r. 187: £9.— 8950. 
Weg. gal kol. a Ru zkr. 5 proe. w m e sz". 
BG. Losy, 
Inst kr. dla han. i pr. po 100 zł w. a 17650 1™/.— 
Ciarzye po 40 zł. m. k.. Jo Ev 


ow. tagi pań. ue Dunaj a pa 190 24. mi. 16350 104.50 


j Londyn 
! Srebro 
, Napvieozdor 


Ludwika —— , Południowa, —'—. Renta 
pap. —.—, Rubel papierowy —,—-, Gal. listy 
zastawne *01'—, Gal. indemnizacyjne —'—, 
Mark niem. —*— . Gal. bank rustykalny 97:50, 
Losy z x. 1850 --—. Napeleonsdor —.—, 


Usposshienie 

Wiedeń, 12 paźdz. 1380, godz. 10 m. 43, 
Akcye kredytowe 275-50 potem 277*—, Anglo- 
aiai. 106—, Akeye banku Union 102-— Kolej 
Kar. Ludw. 264:25, Południowa 81:25, Na- 
poseensdor 9'487/,, Rubel papierowy ——, 
Beata pap. ——, Galie. bank hip. —— 
Gal. oblig. indemu. --*—-, Głal. listy zastaw 
banku włość, Losy z r. 1860 —-' 
Uzposabienia —, 


1 


Telegramy zbożowe z d. 11 październ. 
Wiedeń: Pszenica 12:25 do 18.— zł., ży- 
io 10:80 do 1140 zł., okowita pr. 10.000 
liter procent 34:50 do 3475 zł. — Buda- 
Peszt: Pszesiea 100 klgr. (na jesień) 12.80 
dv 12:40zł., rzepak (sierpień — wrzes) — — 
zł Berlin: Pszenica żółta (na jesień) 
288—, żyto ——, spiritus loco 5950, olej 
rzepakowy 5480. Szczecin; Pszenica —, 
rzepik ——. Paryż: mąki 159 kler 59 26, 


olej rzepakowy 74:25, spiritog ——, Wro- 
eław: Pszenica ——, żyw —'—., owies 
— --, spiritus —'—, kukurudza —'--, Ko- 


lenia: Pazenies ——, 


wwiedeiaizy "oduktyr 


Włańżysiaw Zaziński, 


Zaproszenie do przedpłaty. 


Przedpłata na „Gazetę Lwowską* 
wynosi za IV ćwierórocze w miej- 
scu 8 zł., pocztą 4 zł; za miesiąc 
październik w miejscu lzł., pocz- 
tą 1 zł. 35 et. —7 „Przewodnikiem“ 
z& IV ćwierćrocze w miejscu 3-zł. 
75 ct., pocztą 4 zł. 75 et.; za mie- 
siae październik w miejscu 1zł.30 
ct., pocztą 1 zł. 65 et. — Prenume- 
rata przyjmuje się tylko 1 lub 16 każ- 
dego miesiąca. 


NADESŁANE. 
MS Cena najtańsza. wa 


w beczkach po 166 i 100 klg. 


pira żądają 


Keglevicha po 10 zł. iu. k, , 16.50 17.— 
Losy miasta Krakowa « 2 « „ 19.90 2025 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w.a. 40.50 41.— 
Palfiego po 4 zł. m. k.. . . , .  87— 38— 
Fundaeya szpitala Arcyks. Rudolfa 1650 17— 
Salma po 40 zł. m. k. . . . . . 4950 50— 
St. Głenois po 40 zł. m. k.. . | 4775 48,— 
Pożyczka m. Stanisławowa (po 20 sł. w.a.) 44.50 25.— 
Poż, Tryostu po 100 zł, m k. . . 125.765 — — 
y |» Po 5z w. a. 65.— —— 
Waldsteina po 20 zł. m. k.. . 32.25 38.75 
Windischeritse po 20 zł, m. K. . 41.50 42— 


4. Weksle (uż 3 miesiąca) 
Augsburę za 100 zł. w. 
Berlin z8 100 mark w. p u. 
Frankfurt za 100 mark P- 
amburg za 100 mark w. p. m.. 
Londya ze 16 ft. szt, 


118.40 118.60 


Paryż z% 104 fr. 46.60 46.60 
Kars złota. 

Dukat cesarski men. . 5.62. — 5.64, — 

» pełnej wagi . 5.64. — 5.65.— 

Korona . . Je | a 

20-frankówka . . 5.42.50 4.43 50 

Rossyjski imperyał 9.72. — 


Talar związkowy 

rebro . n. 

Z Iwawskle] Izby hand!awe) | przemysiowel. 
Telazrafowany karz wiedeński 


z dnia 11 października 1889 


Jednolity déag państwa w banknotask 
W arebrz6 E 


Renta w złoęia |. 4 "a 
Losy pożyczki z roku 1860 . 
Akoye banku austro-węgiorakioga . 


m 


| mazat eoazrski mon. 
106 marss ziemiecz un 


Wykaz osób zmarłych 
w czasie od Żl do 30 września 1880, 

Ziembicka Karolina, żona lekarza, L 64, 
na gruźlicę płuc. — Silbermann Dawid, mu- 
zykant, |. 55, na suchoty płuc — Bogdauo 
wicz Anna, z domu nbogich, I. 64, na puch- 
linę wodną. — Wojtkiewicz Stanisław, woźoy, 
L 58, na przerost serca. — Jarem Marya, 
córka subjekta aptekarskiego, 1 6, na płonicę 
— Dziuba Michał, czeladnik piekarski, 1. 85, 
na zapalenie oskrzeli, — Guguła Katarzyna, 
szwaczka, 1. 47, na wadę serca. — Szyjkow- 
ska Felicya, żona drukarza, l. 89, na krwiotok 
maciezny, — Motysiewicz Jan, były nauczy- 
ciel szkół ludowych. 1. 36, na raka płuc. 
Dobrzycki Bogusław, dependent notaryalny, 1. 
33, na gruźlicę płuc. — Kość Józefa, kuchar- 


ka, l. 26, na gruźlicę płue. — Jawosski Wła- | 


dysław, syn praktykanta poczty, 1. 1, na bie 
gunkę. — Górski Franciszek, e. kr. emeryto- 
wany adjnukt, l, 78, na zapalenie 
Zwilling Amalia, wdowa po faktorze, l. 71, na 
raka wątroby. — Halpern Izaak Leib, nauczy- 
ciel szkół ludowych, 1l. 62, na zapalenie błon 
mózgowych. — Zacharyk Stefania, córka szwacz- 
ki, 1. 67/5, na dur brzuszny. — Ginsberg 
Chaje Jachet, żona nauczyciela szkół ludowych, 
1. 66, na porażenie mózgu. — Domański Jan, 
były dyurnista, l. 35, przez zastrzelenie się. 
— Arnold Marya, córka urzędnika kolei, 1l. 
4, na płonicę. — Swiętoniowski Tadeusz, kou- 
duktor kolei, 1. 50, suchoty płuc. — Schumann 
Anastazya, sługa, 1. 58, na obrzęk płuc. — 


Jaworowicz Adam, syn krawca, l. 8, na pło:: 


nicę. — Kozaluk Karol Maryan, syn kondu- 
ktora poczty, l. 6, na zapalenie mózgu. — 
Rymarz Marya, żona dorożkarza, l. 35, na su- 
choty płuc. — Kolischer Jan, były ajent poli- 


M ż g. ; czł 


(6901 1—3) Obwieszczenie. 

L. 6899. ©. k. sąd powiatowy w Do- 
linie podaje do wiadomości, że na dniu 14 
pażdziernika, na dniu 11 listopada, na dniu 
16 grudnia 1880, każdym razem o 10 gə- 
dzinie z rana odbędzie się w tutejszym 83- 
dzie przymusowa sprzedaż realności pod |. 
149 w Wełdzirzu położonej, ciała tabular- 
nego niestanowiącej. Jozefa Weinreba włas- 
nej na ściągnienie sumy 276 zł. 50 et. w.a. 
z pn. na rzecz Chaima Dawida F'ruchiera, 
z tam, że realność ta tylko na trzecim ter- 
minie poniżej ceny szacunkowej najwięcej 
ofiarującemu sprzedaną będzie. 

Cena wywołania 625 zł, wadzyura 10%,. 

Resztę warunków licytacyjnych możaż 
w registraturze przejrzeć. 

Dolina 7 września 1880. 

(6932 1—3) BEdy Bt 

L. 41376. C. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie wskutek prośby Majera Wolfa 2 im. 
Czoppa jako obecnego właściciela realności 
pod 1 5203/, we Lwowie de praes 10 września 
1880 do l. 41376 wzywa niniejszem wszyst- 
kieh, którzyby do sumy 300 zł. czyli 1200 zł. 
pol. w stanie biernym tutejszej realnoś i 
l. 5205, wedle Dom. 20 pag. 565 n. 7 on 
dnia 20 grudnia 1802 |. 171638 na rzecz 
Franciszka Frack hipotekowanej jakiekol- 
wiek prawa sobie rościłi, by t«kows wciągu 
jednego roku, tj. po dzień 15 października 
1881 tem pewniej zgłosili, ileże po bezskute z- 
nym upływie tego czasu, na ponowne żądanie 
proszącego, amortyza”*a powyższej przyevi i 
zarazem jej wvkreślei iœ dozwalonem zostanie. 

Lwów 25 września 1880. 

(6951 1—3) -«eawiaazesomie. 

L. 6646. ©. k. sąd powiatowy w D»- 
bromilu ogłasza, że na zaspokojenie w erzy- 
telności Władysł+wa Grabowskiego przeciw 
Janowi Walterowi w kwocie 20 ił. w dniach 
12 listopada, 17 grudnia 180, i 21  stvrz- 
nia 1881, pobliczna sprzedaż p.łowy real- 
ności pod l 9 w Rosenb»rgu poł Żouej, 
każdym razem o godzinie 10 rauo w kan- 
celuryi tutejszego sądu z ceng wywołania 
382 zł. a zakładem 38 zł. 25 ct przepro 
wadzoną będzie. Tylko na trzecim terminie 
nastąpi sprzedaż poniżej +eny szcuakowej. 
Nabywes obowiązanym będzie połowę ceny 
kupna zaraz po licytacyi złożyć. 

Resztę warunków wolno w registratu- 
rze przeglądnąć, kuratorem wierzycieli usta- 
nowiono Antoniego R htera z Dobrowila. 

Dobromil 25 września 1880. 

(6946 1—3 E dy b t. 

L. 8014. O. k. sąd obwodowy w Ko- 
łomyi ogłasza, że celem zn esienia wspólaie 
twa dóbr Toporowee na dnia 15 p'ździerai- 
ka 1888 i dniu 15 listopada 1380) zawsze o 
godzinie 10 rano przeprowadzi  licyracyjoą 
sprzedaż dóbr Toporowce słanow'acych od- 
rębne cieło tabularne w powiecie Horodeń- 
skim położonych a wedle Dim 221 pag. 44 
n. 5 haer. wspólną własnością Marysna i 
Anny Dąbrowskich będących. (Cenę wywo- 
łania stanowi wartość szacunkowa 116.026 
zł. 20 ct. w. a. i 

Zakład wynosi 5 pre. ceny wywołania 
i złożonym być ma albo w gotówce albo 
w galicyjskich obligacyach indemnizacyj- 
nych, lub też w listach zastawnych ga- 
licyjskiego towarzystwa kredytowego ziem- 
skiego lub galicyjskiego banku hipotecznego, 


~: byłowska Karolina, 


cyjny, 1. 70, na chorobę Brigtha. — Gołę- 
biowska Anna, żona właściciela realności, 1. 
44, na rozwrzodzenie płuc. — (Qrafczyński A- 
stolf, ayrektor trupy teatralnej, l. 42, na wy- 
sięk płnc. — Doeuges Edward, pisarz, | 58, 
na suchoty płuc, — Jabłoński Mieczysław, u- 
czeń cukierniczy, l. 16, na grużlicę płuc — 
Bem Roman, urzędnik telegrafu, 1. 30, na su- 
shoty płuc. — Fried Stanisław, syn majstra 
szewskiego, l. 2, na zapalenie mózgu — Ho- 
lau Stanisław, syn wożnego poczty, l. 17/4, na 
płonicę, — Roszkowski Gustaw, syn profesora 
; wszechnicy, 1. 4'/,, na płonieę. — Derkacz 
| Józef, syn kowala, 1. 5, na płonicę — Przy- 
właścicielka  rea'ności, 4. 
156, na wadę serca. 

j Lwów dnia 2 października 1850. 

| Spostrzeżenia meteorologiczne. 


6 


| Hotel Langa. 
| Pp. H. Porak z Pustomyt. M. Buxbaum 
|z Wiednia. N. Grünwald z Wiednia. 
| Hotel Lazarusa. 

Pp. M. Swidzicki z Bóbrki M, Schmahl 
z Wiednia S. Zora z Wiednia. K. Tauber z 
Czerniowiec. 


m Czerniowiec: o godz, 9 min. 40 wie- 
czór (pociąg pospieszny); o godz. 3 min. 
45 rano (pociąg mięszany); o godz 3 
min. 32 po południu (pociąg  mięszany, 

Z Podwoloczysk: (na dworzec w Pod- 
zamezu); o godz. 3 min. 8 rano (pociąg 
mięszany); © godz. 8 min. 36 po połud- 
niu (pociąg mięszany); 

Z Podwoloczyskk: (na dworzec lwowski 
główny); o godz. 10 min. 10 wieczór 
pociąg pospieszny); o godz. 8 min, 80. 
rano (pociąg osobowy) ; o godz. 3 min. 
58 po południu (pociąg mięszany. 

QGdchodzą ze Lwowa. 
Według południka Poszteńskiego. 

Do Krakowa: o godz. lOtej min. 3 w 

nocy (pociąg pospieszny); 0 godz. 4 min, 


Noteł Warszawski, 

Pp. Szymonowicz ze Złoczowa. R. Fili- 
powiez z Kopeczyniee, S. Zaruski z Oleska. 
Dr. E. Dunikowski z Wiednia. L. Majewski z 
Lanowa. 

Hotel Angle'ski. 

Pp. Dr. E. Baroni z Baken. A. Brochoce- 
ki z Biłki król F. Suchodolski z Tomaszowie. 
A, Theodorowicz z Znkowa. 


Hotel Kuhna. 


płuc. — | 


Pp. J. Ortt ze Sroki. W. Gabla z Ustya- 
nowa. J. Roczyński z Markowa. W. Ujejski ze 
Strzelisk, 

Odjechali ze Lwowa. 

Pp. K. hr. Łączyński do Kutkorza. J. 
Scholz do Tarnopola. 
ezowa, E. Borkowski do Krakowa. K. Boniecki 
do Kornie. A. Jaroszyński do Brodów. A. Ma- 
komaski do Królestwa. 0. Sala do Wysocka 
W. Wolański do Duplisk. 


| z dnia 12 października 1880 o godzinie 7 runo. 

i Barometr 745.24mm. przy temp. 0%. Psy- 

' chrometr suchy -+ 6.290. Psychrometr wilgotny + 
5.4'0. Prężność pary 6.2mm. Wilgoć 889/,. Zach- 

murzenie 10. Wiatr SE1. Ozon 9. 

| Temperatura powietrza 5.0'R. 

| Barometr idzie w górę. 

i Stan barometru nad poziom morza 771. 4mm. 


j 
i 


Erzyjochali fo Lwowa. 
daia 12 października 1080. 
Hatel Europejski. 


Pp. K. książę Czetwertyński z Warsza- Pociągi kolejowe. 
(wy. A. Chołoniecki z Rossyi. K. Henisz z Przychodzą do Lwowa. 
 Dźwiniaczek. E. Łoziński z Potoka. J. Hess z Według południka Peszteńskiego. 


Wiednia. W. Zglenicki z Królestwa. Z Krakowa: o godz. 5 min, 20 rano 
Hotel Gsorge'a. (pociąg pospieszny) ; o godz. 9 min. 
i Pp. G. ks. Ghika z Rumunii. Dr. A. wieczór (pociąg osobowy); o godz. 11 


‘Schmidt z Wiednia. J. Bohusz-Szyszko z Lit- przed południem (pociąg mięszany). 


wy. J. Trzecieski z Woli baryłowej. F. Te- 


iutsch z Schaesburga. o godz. & min. 10 wieczór. 


2 Wip 21% A « A 
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lub pożyczeze kasowej lub wreszcie pożyczce , 159, ciało tabularne stanowiącej, spadko- 
państwowej. ' bierców Franciszka i Józefy Trojanów wł:- 
Dobra te przy powyższych terminsch | snością będącej, odbędzie się w dniu 28 paź- 
jedynie za lub wyżej ceny szacunkowej sprze- ; dziernika i 24 listopada 1880 każdym razem 
dane zostaną, a gdyby to nie nastąpiło, wy- ;o godzinie 10 rano publiczna sprzedaż omó- 
| znacza się do nłożenia lżejszych warusków ! wionej realności, z tem dołożeniem, iż na 
lieytacyjnych termin na dzień 15 listopada! obydwóch terminach terminach realność ta 
1880 o godzinie 4 po południu. | jedynie za cenę szacunkową lub powyżej ta- 
Nabywca obowiązanym jest w prze- ; kowej sprzedaną zostanie, 
ciągu dni 30 pe prawomocności uchwały, | Cena wywołania 18000 zł. 
akt licytacyi zatwierdzającej, wykazać się | Wsadynm 1300 zł. 
przed sądem, że bank au'tro-węgierski z te- | Resztę warunków lieytacyjnych, wyciąg 
goż pretensyą wraz z przynależytościami al- bipoteczny i protokół oszacowania przejrzeć 
bo bezpośrednio w zupełności zaspokoił, al- można w tut. sąd, registraturze. 
bo też z bankiem tem po spłaceniu załegłoś- | C. k. sąd powintowy. 
jci, wzgiędua pozostawienia resztującej pre- ; >wiee dnia 21 września 1880. 
tensyi lub też części takowej przy hipotece, | (6956 1—3) ihbwtaenzezosmie©. 
się oorozumiał i ugodził, winien będzie gad- | L. 380%. podaje się do wiadomości, że 
to nabywca po upływie dalszych dai 30 po i dnia 28 października, 23 listopada i 23 gru- 
strąceniu zakładu i kwot bankowi austro- | dnia 1880 każdym razem o godzinie 10 ra- 
węgierskiemu uisze:onych, lub za tegəż ze- | no, przedsięwziętą zostanie w tutejszym Są- 
zwoleniem przy hipotece pozostawionych, re-! dzie przymusowa publiczna sprzedaż realnoś- 
i sztującą cenę kupaa do depozytu sądowego |ci nietsbularnej pod l. k. 87 subr. 15—150 
| złożyć. |w Zarwanicy położonej, Tytusa Sochockiego 
i Dalsze warunki licjtacyjue, jakoteż akt | własnej ua zaspokojenie pretensyi e. k. uprz. 
oszacowauia tych dóbr mogą chęć kupieuie galic. zakładu kredytowego włościańskiego 
| mający w tusądowej registrainrze przejrzeć. : we Lwowie w kwocie 1000 zł. w. a., a wzglę- 
Dla nieznanych wierzycieli i dla tych, dnie 568 zł. 60 ct. w. a. z pn. 
Cena wywołania 2000 zł. w. a. 
Wadyum 200 zł. w. a. 
Resztę warunków powziąć można w 
; tutejszej ragistraturze. 
C. k. sąd powiatowy, 
Wiśniowczyk dnia 20 sierpnia 1880. 
(6957 1—3) 4 4% g ła du 
L. 35698 i 35699. O. k. sąd krajowy 
we Lwowie podeje niniejszem do wiadomoś- 
ci, że odbędzie się w dnia 25 listopada 1880 
o LI przed poładniem w tutejszym sądzie 
w sali rozpraw ustpych na dl-e, publiczya 
licyta:ys w celu sprzedaży w drodze przy- 
wiusowej realność pod l. 2477), we Lwowio 
nołużonej, wraz z gruntami do niej należą- 
cemi małżonków Jozefa i Agnieszki Florek 
własnej. 
Cena wywołania wyncsi 10872 zł. 5 et., 
a wadyum 5 pr. tej sumy. 
„o Bliższe waruuki heytseyi zostaną przed 
licytacyą odczytune, a mogą takowe i przed 
tem w i8. registraturze być przeglądnione. 
Lwów 14 sierpnia 1880. 
(6898 1—3) Ko y STA ` 
L. 9644. O. k, sąd obwodowy w Ko- 
łomyi poduie nuiniejszem do wiadomości, że 
duia 22 listopada 1880 o godzinie 10 rano 
biurze VI odbędzie się celem zaspokojenie 
wierzytelności e. k. uprzyw. galic. akv yjnego 
banku bipeterzego w kwocie 113 zł. 40 et. 
i 1591 zł 8 et w. a. z pn. publiczna przy- 
musiwa spr.edaź realności pod l. 521 w Ko- 
Jomyi położsnsj, Izaka Jakóba dw. im. Staig- 
mana własnej, ne podstawie ułożonych uta- 
uwiających waruaków z tem, że iakowa przy 
towyższym terminie za jakąkolwiakbądź ce- 
nę, » zatem nawet niżej ceay wywołania 
sprzedaną będzie, 
Wadyum wynosi 210 zł. w. a. 


którymby uchwały doręczoae być nie mogły, | 
ustauowieno kurstorem Dra Rascha z sub- i 
stytucyą Dra Irzchtenberga. i 

Kołomyja 12 sierpnia 1880. 
(6813 1—3) Phwieszezemie 

L. 17279. C. k. pow. Dyreksya 
bu w Taraowio p daje niniejszem do pu- 
blicznej w adomości, że elem  mabazpiecze- 
nia poboru podatku koasumcyjn*go od wy- 
Szynku wina i moszezu na rok jeden tj 1581 
z milezącem przedłużeniem ua dalszy drugi 
i trzeci rok, w rasie sauirchsn*go wypowie- 
drenia, lub bez**runkowo na rok edn ti 
od 1 stysznia 1881 do koń a uruduia 1881 
lub bezwscuukowo ma lat trzy, ti. od lgo 
stycznia 1881 do końca gradax 1883 roku, 
odoędze się w dr.dzn sslid:ruej ugod”. 

1 Obiętość ckręgu dia którego ta u- 
goda ma być zawzrtą, stanowi «ły dotyrh- 
Czasowy Tarnowski okręg dzierżawy tego 
przedmiotu, 

2. Cenę rocznego ryczałtu ugodowega 


59 ct. tj. 


skar- 


stanowi kwota 108% zł. tysiąe 
ośmóziesiąt ośm zł. 59 ct. i 

3. Pertraktaeya tej ugody pezadsięwzię- 
tą będzie duia 10 listopada 1880 o 
godzinie przed pał,dniem we. k. 
Dyrekcy! skarbu w Tarnowie, 

4. Przy tej pertravthepi winna być 
przewyższejąca tak eo do liszby głów, jax 
co do objęt ści przedsiębiorst va, wiąksześć 
opodatkowaniu podlegzjących  przedsiękior- 
ców okręgu pob rowego zastąpiona, i skła- 
niać się do ugody, a pełuomocuicy przedsię- 
biorców wiani być zaopatrzeni sądownie 
lub notaryalnie legalizowaaemi p-łnomoe- 
mietwami. 

Z e. k. pew. Dyrekcyi skarbu. 

Tarnów dnia 6 października 1880. 


9tej 
BOW. 


(6948 1—3) Ik dy b e. Inne warunki ogłoszone w edykcie z 
L. 6491. ©. k. sąd powisitowy w Żyw- dnia 6 maja 1880 1. 4509 pozostają niezmie- 

cu ogłasza, iż celem zniesienis spólaictwa nione. 

własności realacści pod l. k, 287 w Żyweu, Wierzycieli niewiadomych uwiadamia 


się do rąk ustanowionego kuratora adw. Dr. 
Rascha, 
Kałomya dnia 23 września 1880. 


z murowanego duma i ogródka się składa- 
jacej, wedie księgi główna miasta Żywca 
Tom. V pagi 62 i 68 i Tem XI pag. 158, 


38 rano (pociąg osobowy); o godz. 4 min. 
49 po południu (pociąg mięszany). 

Do Czerniowiec : o godz. 6 min. 10 ra- 
no (pociąg pospieszny); o godz. 11 min. 
50 w południe (pociąg mięszany); o gozd. 
10 min. 50 w nocy (pociąg mięszany). 


Dr. L. Heyne do Zło- | Do Podwołoczysk: ( z dworca w Pod- 
| 
| 


zamczu): o godz. 10 min. 89 w nocy po- 
ciąg mięszany): o godz. 12 min. 32 w po- 
łudnie (pociąg mięszany) . 

Do Podwolłeczysk: z dworca lwow- 
skiego głównego o godz. 5 min. 40 rano 
(pociąg pospieszny) o godz. 12 min. 10 
w południe (pociąg mięszany;) o godz 
10 min. 11 w nocy (pociąg mięszany). 


7 Do Stanisławowa: (na Stryj); o godz. 


6 min. 45 rano. 
Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do 


Ze Stanisławowa: (na Stryj) do Lwowa południka peszteńskiego, godz. 12. w  Peszcie 


odpowiada godz. 12 min. 20 we Lwowie. 


B= ECA WWW 


(6941) Ogloszenie 

L. 130. Komisya hipoteczna e. k. są. 
du powiatowego w Myślenich zawiadamia, 
że arkusze posiadania i inne akta dotyczące 
gmin katastralnych Zegartowice z miejsco- 
wością Bigorzówka, Komorniki, Mirzeń z 
miejscowością Kwapinka i Skrzynka w obrę- 
bie c. k. sądu powiatowego Dobczyckiego 
położonych, złożowe zostaną dnia 20 paź- 
dziernika 1880 w c. k. sądzie powiatowym 
w Dobczycach do powszechnego przejrzenia, 
w którym dniu na zarzuty i przed komisyą 
hipoteczną*w Dobczych urzędującą wniesione 
dochodzenia zostaną przeprowadzone. 

Myślenice 8 października 1880. 

(6857 3—3) Gitt 

BI 6746. Am 13 Oftober 16 Novem- 
ber und 20 Dezember 1850 jebedmaki um 10 
Uhr Bormittagź wird hiergerichta ber Feilbie- 
tnng der Nealitit CN. 76 in Lucza dem Pro- 
kopkopak gehörig, unb auf 10 fL 6. W. ge- 
jdhótz aur Cinbringung ber Forberung bes 
Schloma Kalman per 17 fi. 84 fr. ö. W. vorge- 
nommen werden. 

Peczeniżyn 27 Jänner 1880. 

(6843 3—3) K dy KK t. 

_L. 24418. C. k. sąd krajowy dla spraw 
cywil. w Krakowie zawiadania niniejszem 
mieszk:jącego za granicą Państwa austrya- 
ckiego Wacława Toczyskiego jako ojca i 
praw. zastępcę mał. jego syna Zygmunta, tu- 
dzież z » uenia, nazwiska, lub z życia i z 
pobytu nu wiadomych zapozwanych a) czwor- 
ga niewynienionych dzieci Heleny Jaworni- 
ckiej b) dwojga niewymienionych dzieci Ma- 
ryi Gawrońskiej, c) byłych służących 8. p. 
Michała Toczyskiego misnowieie ekonoma, 
leśniczego, panną Sławikowską, Marcina Bła- 
cha karbownika, Błażeja N. cieśli, kowale, 
strycharza i dwornika, d) służących będa- 
cych w służbie przy dworze w Podleszanach 
t. j. laka ów Wojciecha N. i Michała N., kn- 
charza Jędrzeja N., cgrodnika Józefa N. i 
furmana nakoniec, e) niewiadomego z życia 
i pcbytu, pozwanego Brunona Trojackiego, 
że Wacław Toczyski wniósł w tut sądzie 
na dniu 17 wrześwia 1880 do l, 24413 prze- 
ciw wymienionym jako współpozwanym orsz 
przeciw Helenie Jaworniekiej jako pierw- 
pozwanej pozew pisemny o przyznanie legi- 
tymy 4202 zł. 34 et. z spadku po śp. Mi- 
chale Toczyskim i uwolnienie takowej od cię- 
żarów, w załatwieniu którego t. s. uchwałą 
z dnia 24 września 1880 do l. 24413 tako- 
wy pozwanym do wniesienia obrony pisem- 
nej w 90 dniach pod rygorem $. 82 p. sąd 
udzielony został, 

Gdy miejsce pobytu wyżwymienionych 
pozwanych nie jest wiadomiem, przeto e. k. sąd, 
eslem zastępowania pozwanych na koszt i 
niebezpieczeństwo ich tut, adw. Dr. Retiu- 
gerai z zastępstwem adw. Dr. Włyńskiego 
kuratorem nieobecnych ustanowił, z którym 
wytoczony spór wedle ustawy post. sąd. gal. 
przeprowadzonym będzie. 

Poleca zatem pozwauym wyżwymienio- 
nym, aby w wyż podanym czasie sami obro- 
nę pisemną wnieśli, lub potrzebne dokumen- 
ta ustanowionemu kuratorowi udzielili, lub in- 
nego swego obrońcę sądowi wskazali, wo- 
góle by możebnych do obrony prawnych 
środków użyli, gdyż inaczej skutki z zani d- 
bania sobie przypisać muszą. 

Kraków 24 września 1880. 


Z 


L. 15.685. (6881 3—3) 


Ogloszenie lieytacyi. 


Celem wydzierżawienia poboru podatku konsumeyjnego 0d mięsa, tudzież wina i 
moszezu w al rericli dzierżawnych miżej poszczególnionych lg od 1 stycznia 1881 
do końca grudnia 1881 lub też do końca grudnia 1882 lub 188 2 SW a 
nia lub bezwarunkowo, odbędzie się w e. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu we Lwowie w 
dniu niżej oznaczouym publiczna licytacya, 

Ceny wywołania rocznego czynszu są niżej wyrażone. =; 

Wadyum składać się mające wynosi 10 pre. Z wywo m sdn R eT 

feriy pisemne zaopatrzone w wadyum winny być WNIESI ajda. : - 
RE 1880 do iy lej p? południu do EN naczelnika e. k. powiatowej Dyrekcyi 


7 


jpa de praes 10 września 1880 1. 41375 wzy- 


jakoteż ceny fiskalne, przejrzeć można w tu- 
tejszej kancelaryi. 

Oferty muszą być przes oferenta wła- 
snoręcznym podpisem imienia i przezwiska z 
dokładaem podzniem miejsca mieszkania 
zaopatrzone, zawierać mają podanie żądanej 
ceny w cyfrach i słowach, tudzież i oświad- 
czenie, że oferent przejrzał spis potraw, ja- 
koteż warunki ofert i kontraktu, i że się tym- 
że b>zwarunkowo poddaje. 

Dalej muszą być oferty ma blanketach 
w dyrekcyj zakładu do tego celu przyłago- 


wa niniejszem wszystkich, którzyby do sumy 
wekslowej 580 zł. pol. w stanie biernym 
tutejszej realności C. N. 5203/, obecnie pro- 
szącego własnej, pod dniem 11 czerwca 
1880 do l. 7622 wedle Dom. 20 pg. 118 
n. 3 on. na rzecz Lei Rosenstrauch hipote- 
kowanej jakiekolwiek sobie prawą rościli, by ta- 
kowe wciągu jednego roku t. j, po dzień 15 
października 1881 tem pewniej zgłosili, ileże 
po bezskutecznym upływie tego czasu na 
ponowne żądanie proszącego powyższa po- 


zycya amortyzowaną i wykreśloną zostanie. 

Lwów dnia 25 września 1850. 

(6805 2—3) L. 1772. 
Ogloszenie licytacyi. 

Dnia 28 października, 11 listopada i2 


dzonych wystosowane, przeto ubiegający się 
mają takowe blankiety w dyrekcyj zakładu 
podnieść. 

Oferty niedokładne lub powyższem wa- 
dyum nie pokryte, lub też inne warunki i 
ograniczenia zawierające, lub po upływie 


skarbu we Lwowie. nw r: 
Bliższe warunki licytacyi mogą być przejrzane W €. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu 
we Lwowie i u nadzorów e. k. straży skarbowej. 


Cena * ywoła- 


ia rcczrego | Liertacya odbędzie sie g grudnia 1880 o godzinie 10,rano, a tə na dwóch 
s P.datek Ja ediki dig giej za Bea terminach powyżej lub za cenę ;wyż wyrażonego terminu podane, nie będą 
85 Okręg od mięsa | _————| doŻziej po połud. w c. JSzacunkową 25 zł, na trzecim zaś i poni- ; uwzględnione. 
B% dzierżawny wedle III od ad k. powiatowej Dyretcyiyżej tejże sprzedawanemi będą dwie parcele Wszystkie złożone wadya pozostaną aż 
Sk: klasy mięsa | Wwa | sksrbu we Lowie gruntu pod i. 79 w Biały Położone, dłużnika do rozsztrzygnięcia e. k. Nadprokuratoryj 


Wojciecha Fieka własne, celem zuspokojenia państwa w depozycie dyrekcyj Zakładu kar- 
pretensyi Józefa Budzonia 5 zł. z pn. | nego. 

Warunki licytacyjne, protokół zajęcia O. k. dyrekcya zakładu kar. dla mężczyzw. 
i oszacowania wolno tutaj przejrzeć, lub od- | Lwów dnia 9 października 1880. 


Zir. let złr. |*t 


ME 


Jaryczów z głniejscowóśeitgąj zaa 


kową lnb wyżej takowej, przy trzecim ter 
minie zaś nie poniżej kwoty pokrywającej 
wszystkie długi ciążące ma tej rezluości 
sprzedaną będzie. 

Cena wywołania wynosi 550 złr. 8. w. 

Wadyum 55 złr, w. a. 

Prowkół opisania i oszacowania, tu- 
dzież warunki licytaevjne przejrzeć można 
w tusądowej zegi:traturze, 

C. k. sąd powiatowy 


C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu. 
Lwów dnia 2go przdziernika 1880, 
(68388 3—3) Ogloszenie. 
Ustanowienie jezdnego pocztowego na czas od 1 p ździernika 1880 do końca marca 1880. 
Jezdne od koaia i miriametra ustanawia się na czas od 1 października do końca 
’ marca 1881 jak następuje. 
__ 28 Jazdy 


pod l 780'/, we Lwowie położona, wedle 
Dom. 229 pag. 383 n. 3 hzer. egzekuta Adol- 
fa Banka własna, wedle przyiętego uchwełą 
tut. sdu z 24 stycznia lss0 |. 2971 do 
wiadomości sądowej orotekasłu oszacowanie 
na sumę 20453 zł. 20 et. oceniona. 

Jako cerę wywołania ustanawia sig 
wartość tej realności t, j. sumę 25453 zir. 
20 ct. w. a. z tym jed:ak dodatkiem, że 


SE isać. Z e. k. sądu powiat 6912 2—3) EK dy K t. 
lewi" zw - , = h 1880777 2, ów -80 Ineskio0 IA CO, 80781. 0. k. sra krajowy we Lwo- 
a. (6902 2—3) Edyk t. |wie podaje do wiadomoś :i, że celem ściąg- 
3 | Javów z 24 » n E L. 2854. W dniach 21 października, | gnięcia pretensy miłoletnich Tytusa i Aloj- 
„za 16 listopada i 16 grudnia 1880 zawsze 0 , żyd Faltów w kwoiach 850 złr. i 200 złr. 
4 | Mikołajów z 14 n 8 godzinie 10 rano odbędzie się w tutejszym | W. 8. z pn. dozwoloną została przymusowa 
à Ms. sądzie prrymusowa publiczna sprzedaż nie- | Sirzedaż realnoś:i pod | 750, we Lwowie 
5 | Żółziew z 29 > » jutabulowanej realności pod l. k 7 w Bu- | położonej, wedle Dom. 229 pag. 333. n. 3 
mer: e. 45 L cykach położonej Iwana Bezkorowajnego | haer. Adolfa Banka własn :j, która to sprze- 
6 | Wirniki wieś wina j własuej, ba zaspokojenie wierzyteluości Bei- | d<ż odbędzie się w sądzie tutejszym w ie- 
=" 154 nisza Bazara w kwecie 30 złr. w. s. z pn., | daym te'minie na dniu 11 listepada 1880 o 
7 | Mostywielsie n z t:m że przy pierwszych dwóch terminach i 11 przed południem w sali rozpraw 
igy 4 o g è - | US . 
8 | Me bliniee 5 |- wspomniona realność tylko za cenę szacun PO Bay aE 
p R W EAC AO EO TE 17364. 


W dawniejszym obwodzie ekstra pocztą Grzymałów dnia 14 sierpnia 1880. realność ta na powyższym terminie nawet 
pocztą |zwyczajną | (6911 2—3) Kdyk t pouiżej ceny Za: us*owej ża jakąkolniekbądź 

L. 6312. O. k. sąd powiatowy w Zbo- | ceuę p a l =: 
«ki k ; łomyjskim, Stanisławowskim. rowie podaje do publicznej wiadomości, że aźdy chęć kupienia mający obowią- 
a) BR AF am rę KĘ omyjskim, SĘ A Foma s — | 83 |w celu zaspokojenia wieezyteiności Nuchima | zanym jest jako wadynm zlożyć sumę 1272 
Ty ao siim A... av"w. o m .... — | 92 |Fischera w kwocie 47 złr w. a. z pn. od a 65 th do n A ak" iw 
AT Ji = i 3 mae kim, Stryjskim, będzie się w tulejszym sądzie sprzedaż po- |lub w kwiążeczkach gal. kasy oszczędności, 
u > kala a eoe Sanges Z "D v — | 87 jłowy realności pod l. 184 w Pam irzausch | w listach zastawnych gal. Towarzystwa kre- 
Tarnowszim i 6,0 „© | Akil — | 68 |położonej, Putra Seredy własuej, która na | dytowego ziemskiego albo w listach zasta- 
e) Wadowickim . . . . ; — 96 |terminie duia 27 października i daia 30 li- | wnych e. k. uprz. galic. akc. banku hipote- 


stopada 1880 za lub wyżej ceny tezy sza- 
cunkowej, zaś na terminie dnia 31 grudnia 
1880 i niżej ceny szacunkowej sprzedaną 
zostanie. 

Cona szacunkowa wynosi kwotę 300 
ałr. w. a.. zaś wadyum 30 złr. w. a. 

Akt opisania i resztę warunków licy- 
tacyjnych wolno przejrzeć w tusądowej re. 
gistraturze. 

C. k. sąd powiatowy 

Zborów dnia 6 sierpnia 1880. 
(6910 2—3) Edykt 

L. 5834. C. k. sąd powiatowy w Zbo- 
rowie podaje do wiadomeści, że w celu za- 
spokojsnia wierzytelnośri Herseha Luzera 
Stock w kwcoie 116 złr. w. a. z pn. zosta- 
nie przeprowadzoną w zabudowaniu sądo- 


cznego, lub w obligacyach indemnizacyjych. 

Resztę warunków lieytocyjnych, proto- 
koł oszacowania. tudzież ekstrakt tsbularny 
przejrzeć można w t. s. registraturze, 

O tem zawiadamiamy obie strony i 
wiadomych z miejsta pobztu wierzycieli hi- 
potecznych, tudzież wierzycieli hipotecznych, 
którzy po dniu 10 kwietnia 1880 t. j. po 
dniu wystawienia wyciągu tabularnego po- 
wyższej realności prawa rzeczowe na tako- 
wej uzyskali, lub którymby niniejsza uchwa- 
ła licytacyjna lub następne wcale nie lub 
wcześnie doręczone być nie mogły do rąk 
ustanowionego uchwałą z 1 maja 1880 1. 
16982 kuratora adwokata Dr. Dziubińskiego 
2 substytucyą adw. Dr Hryszkiewicza 1 przez 
niniejszy edykt. 


Należytość za wóz kryty wynosi połowę, za niekiyty czwartą część jezdnego za je- 
dnego konia i miriametr. s | | wa. 
Cze:tne dla pocztyliona i należytość za £marowanie wozu pozostają niezmienione. 
Lwów dnia 4 października 1880. 


(6872 3—3) Bdiykh |, Resztę waruuków i akt zastawuego 0- 
L 1579. O. x. sąd powiatowy w Kol-| pisania i oszacowania przejrzeć można w re- 
buszowej zawiadamia, iż celem zaspokojenia , gistraturze. | 
wierzytelności Hersza Wolfa w kwocie 100 ; Bohorodczany 9go sierpnia 1880. 
złr. z pn. z procentem po 6 pre. od dnia |(6887 8—3) (HE dykt — 
L. 43009. O. k. sąd krajowy jako hax- 
owy we Lwowie rozpisuje niniejszem po- 
nownie przymusową publiczną sprzedaż KG 
CŁĘŚCI realności we Lwowie pod Nr. 688'/, 


13 kwietuia 1875 realność w Majdanie pod | 
Nr. kons. 141 położona Krzysztofa Schóssera 
własna, ciała tabułaraego niestanowiąca, W 
dniach 19 października 1880, 14 littopada zle 
1880 i 20 grudui 1880, kaźdym razem o | położonej, wedle Dəm 101 rag. 89 n. 17 i 
godzinie 10 rano w drodze «gzezucyi w tu- 18 haer, j pag. 92 n. 21 baer. do masy 


tejszym sądzie sprzedazą zostanie. spadkowej Maryanny Gadzińskiej, do Marci- 


na Gadzińskiego i do Elżbiety z Jankowskich 
Gadzińskiej pależąruj, celem zaspokojenia 
sumy wekslowe) 350 zł. w. a. z pu. na rzecz 
Adeli Menkes. 


Cens wywołania wynosi 305 złr. , 
Bliższe warunki w registraturze tutej- 
szego sądu przejrzeć można. 


wem lieytacys dwóch parcel gruntowych 
do realności pod 1. 13 w Młynowcach poło- 
żonych Ołeksy Kuczer własnych, które to 
parcele na terminie dnia 26 paździeruika į 


Lwów dnia 25 września 1880. 
L. 7548. C. k sąd obwodowy w Zł.- 


ezowie ogłasza, że na zaspokojenie pre teneji 
galicyjskiego Towarzystwa kredytowego ziem- 
skiego we Lwowie w kwocie 1539 zł. 64 ct. 
w. a. Z pn. odbędzie przymusową sprzed»ź 
folrarku „Eugeniówka* Dom. 506 pag. 361 
uhr. 1 zapisanego w powiecie Przemyślań. 
skim pułużonego z kompleksu dóbr Baczowa 
wydzielonego"w tutejszem zabudowaniu sąd. 
dnia 9 listopada i dnia 14 grudnia 1880 ze- 
wsze o godzinie 10 przed południem, jednak 
tylko za lub wyżej ceuy wywołania 5876 
zł. w. a. 

Wsdyum wynosi 587 zł. 60 ct. w. a. 

Dalsze warunki przeglądnąć można w 
registraturze, dia wierzycieli, którzyty po 
duiu wydania ekstraktu tabularnego do tabu- 
li weszli, lub którymby uchwała licytacyę 
dozwalająca, albo dalsze licytacyi lub ekstry- 
kacyi dotyczące uchwały wesie lub wcześ- 
nie nie zostały doręczone, *=dwokata Dr. We- 
Bołowskiego ze zastępstwem przez adw. Dr. 
Mijakowskiego na kuratora ustanowiono. 

Złoczów 25 września 1880. 
(6921 2—3) Obwieszczenie. 

L. 9995. Ustanowiony w masie roz- 
biorowej Izaaka Kruga zarządca masy Osias 
Strassberg zł:żył swój urząd a zarząd masy 


C k. sąd powiatowy. 
W Kolbuszowej dnia 8 maja 1880. 
(6886 3—3) 
Ogloszenie konkursu. 

L. 44564. Celem nadania stypendyum 
z fundacyi mieszkańców byłego obwodu 89- 
deckiego o rocznych 100 zł. w. ». ogłasza 
się niniejszem koukurs. , 

Stypendyum to przeznaczone jest wy- 
łącznie tylko dla ubogich urzniów szkół pu- 
bliezaych, urodzonych w byłym obwodzie 
sądeckim (z wyjątkiem części, która niegdyś 
do obwodu Jasielskiego należała). È 

Kandydaci winn: wnieść podania swoje 
za pośrednictwem zakładu, do którego na 


dunia 29 listopada 1880 tylko wyżej lub za 
cenę szacunkową, żaś dnia 80 grudnia 
1880 i niżej tejże ceny sprzedane zostaną. 

Wadyum wynosi 19 złr. w. a. 

Akt opisania i resztę warunków licy- 
tacyjnych można przejrzeć w tusądowej re- 
gis rsturze. 

C. k. sąd powiatowy 


, Sprzedaż ta odbędzie się w tut. sądzie 
w jednym terminie dnia 18 lisiopada 1080 
o godzinie 10 przed południem w tutwiszym 
sądzie krajowym pod warunkami ts. uch - ałą 
z 7 czerwca 1879 1. 24012 usiano wionem! 
i w „Gazecie Lwowskiej“ Nr. 143, 144 i 140 
Z a 1879 jakoteż za kratami w Fot 
tutejszym ogłoszonemi z tą jeduskowoż od- . Sąd po 
mikuą, że odlliannie od Warunki trzeciego 1 „Zborów dnia 26 lipea 1880. 
będą na terminie powyższym części tej re- j (6906 2—8) Edykt f i 
almości Sprządane także niżej ceny wywoła-| L. 4728. C. k. sąd powiatowy zawia- 
nia za jakąkolwiekbądz cenę, choćby takowa | damia z życia i miejsea pobytu niewiadomych 
nie pokrywała wszystkich wierzytelności na ; Iwana i Samana Semczycz, że Ki skutek 
tych częściach zahipotekowanych; jakoteż, | pozwu Mosesza Szes do l. 97467/78 ustano- 
że odmiennie cd warunku 4, wadyum ästa- | wionemu kuratorowi Dmytrowi Romsnrzy- 
nawias się w wysokości 5 pr. od ceny wy- j kowi doręczonego, spór sumaryczny o 300 
wołania t. j w kwocie 364 zł. w. a. izłr. na przeciw M termin 
O tem zawiadamiamy wszystkich wia- |do rozprawy na 27 paarlen r go- 
domych wierzycieli hipotecznych do rąkidzinie 9 rano wyznaczony został, = tóry- 
własnych Maryę i Annę Dobrzyńską przez to termin pozwani: W i uratore- 
adw. Skwarczyńskiego, zaś niewiadomych z! wi informacyi AE) lub że innege za- 
jycia i miejsca pobytu Berla Richtera, Jó- ; stępeę sądowi az sky: |. 
zefe Stiekera, Sarę Weber, Teofila Msturzew- : Peczeniżyn 1 wrześni ; 4 
skiego z życia i miejsca pobytu niewiado- (6935 OE A le. = 
mych, tudzież wszyszkich tych wierzycieli, _L. 2988. I za Ae- i ye Ka 
którzy po dniu 21 kwietnia 1879 jako dniu czania żywności dla zdrowych i ehorye 


d) Nowo-Sgdeckim i Sanockim 


nauki uczęszczają, do Wydziału krajowego 
najpóźniej do 15 listopada r. b. i załączyć 
metrykę chrztu na dowód pochodzenia z by- 
łego obwodu sądeckiego, Świadeziwo ubóst- 
wa, tudzież ostatnie świadectwo szkolne. 

Z Wydziału krajowego. , 
Królestwo Galicyi i Lodomeryi i Wiel. 
Ks. Krakowskiego. 

We Lwowie dnia 6 października 1880. 
(6869 3—3) £Edy kt. 
L. 10404. © k. sąd powiatowy w Bo- 


horodczmach zawiadamia, Że w sprawie egze- dania uzupełnionego wyciągu tabularnego więźniów w c. k. zakładzie karnym dla męż- | został tymczasowo tegoż zastępcy Ad Ifowi 
kucyjnej Kisika Patera O, niea ka tabuli wasal iu któryby niniejsza u- czyżn we Lwowie na rok 1881 rozpisuje się Bager poruczony. Ws-utek Ba a y 
masom spadkowym papie m ” ro- | chwała licytacyę dozwalająca lub też dalsze konkurencja. A, się na mocy rozporządzenia c, k. Przemys- 
a gnata, 80 01. w.va. zap poi uchwały albo wcale albo w czasie doręczona Pisemne oferty ostemplowanei opieczę - | kiego sądu ob wodowego z dnia 15 


B0 SĄ śni 
1880 do 1. 10527 termin do wyboru nowego 


| | zarządcy wasy na dzień ierni 
w papierach wartościowych do kaucyi przy |1880 od godzin 10 a O, 
puszezalnych mają być złożone w dyrekcyj | który też i wszystkich wierzycieli konkur- 
zakładu najdalej do dnia 28 października | sowych wzywa się. à 
1880 o godzinie 12 w pełudnie. | Z c. k. sądu powiatowego 

Spis potraw, warunki ofert i kontraktu, ` Jarosław 28 wrześsia 1880. 


wadzoną będzie przymusowa sprzedaż 
ności pod Í 347 = 'Bohorodczanach położo: 
nej ciala tabularnego niestanowiącej, dnia D 
października, 19 listopada i 17 grudnia m 0 
w tutejszym sądzie, każdym razem o goCzi 
nie 10 rano. 


towane przy równoczesnem złożeniu wadyum 


i ły, przez ustanowionego W 080- ) 7 
być nie mogły, p pięć i pół tysięcy guldenów w gotówce lub 


bie adw. Dr. Jekelesa kuratora tudzież ni- 
jejszym edyktem. 
w Lwów dBi 2 października 1880 
(6931 2—3)  Edykt. 
ia 200 złr L. 41375. C. k. sąd krajowy we Lwo- 
a kad ka m wie wskutek prośby Majera Wolfa Żim. Czop- 
adyum e. 


Gazera Lwowska Nr. 235 Z dnia 12 pażdzierniką 1880. 


L. 6301. 6840. (6786 3—3) 
Do 1. 6301 ex 1880JK. R. S. 


Wykaz 


przypadających na pojedyńcze okręgi s2i.0lne 

kwot na bezpłatne książki w języku voiskim 

dla ubogich uczniów w stosuuku do ilo i 

dzieci obowiąz*nych uczęszczać do szkoły 
na rok 1880/81. 


WK? przy- 
z 4 padająca na 
E dzieci | mott te, 
E Okręgo*a obowią- | płatne w ję- 
>| Rada szkolna zanych | zyku polskim 
F w ue EE * 
= CZEĆ do imieni 
a> szkoły | Ossolińskich 
a atr. [| ct. 
1| Lwowie dla miasta] 13100 | 376 | — 
2] Krakowie, „ 4130 E = 
glKrakowie zamiejskaj 16883 | 438 | = 
Wadowicach 26354 | 757 | — 
Myślezica*h 11375 | 327 | — 
Nowym Sączu 15463 | 444 | — 
Gorlicach 10769 309 | — 
Bochni 13095 | 376 | c= 
Tarzowie 19247 558 | — 
Pilznie 8410 244 | — 
Jaśle 15400 | 442 | — 
Mieleu 7261 209 | — 
Ropczycach 7805 | 210 | — 
Rzeszowie 23161 665 | — 
Sanoku 17287 | 496 | — 
Przemyślu 9923 | 285 | — 
Jarosławiu 5582 161 | — 
Mościskach 11579 | 333 | — 
Samborze 7368 212 | — 
Drohobycza 6341 | 182 | — 
Stryju 14516 | 417 | — 
Kałuszu 12169 | 350 | — 
Gródku 7061 208 | — 
Lwosie zamiejskaj 16130 | 468 | — 
Sokalu 15265 | 438 | 47 
Zółswi 10445 | 300 | — 
Złoczo wie 21472 | 617 | — 

| Brzeżanach 7734 | 222 | — 
R hatyni» 12184 | 350 | — 
Tarnopolu 19060 | 547 | — 
Husiatynie 15490 | 445 | — 
Zaleszczykach 10141 | 291 | — 
Czortkowie 12201 381 | — 
Sniatynie 4068 | 117! — 
Koł.: my! 16026 | 460 | — 
Nady órnie 5553 160 |! — 
Stanisławowie 12463 __386 | — 
Razem | 461963 [13372 | 47 


Z c. k. krarowej Rady 8«kolnej 
Lwów dnia 29go września 1830. 


Do 1. 6840 ex 1880/K. R. 8. 


Wykaz 


kwot przypadających na pojedyńcze ckręgi 


szkolne na bezpłatne książki w języku rus-; je do 


kim dla ubegicb nczniów w stosunku do 
ilości dzieci obowiązanych uczęszczać do 
szkoły na rok 1880/81. 


A A OZZIE 


a p Kwota przy- 
3 Ilość padającą na 
. na 
a Okręgowa gripei [O 
S obowią zyku ruskim 
=| Rada szkolna zanych bać się 
= w uczę3Ł- | mające z In- ; 
s czać do | stytutu Stau- | 
z szkoly ropigiańskiego 
= ztr. | ot: 
1| Lwowie dia missta 1834 | 38 
2] Nowym Sączu 2021 |” 36 | — 
3! Gorlicach 1615 29 
Aj Jaśle 1100 20) — 
5| Rzeszowie 570 10 
6| Sanoku 4300 7 | — 
7} Przemyślu 6475 | 116 | — 
8] Jarosławiu 3634 65 | — 
9| Mościskach 8343 149 
10] Samborze 3566 64 | — 
11| Drohoby. zu 4547 GU = 
12| Stryju 10248 183 | — 
13| Kałuszu 9632 172 | = 
14| Gródku 1320 24 
15] Lwowie zsmiejsk: 9%18 | 173 | — 
16] Soxslu 9954 177 | — 
17) Żółkwi 736% | 1314 — 
18] Złoczowie 16099 | 287 | — 
19| Brzeżanach 4289 77 
20| R hatycie 8621 155 | — 
21] Tarnopolu 10199 182 | — 
224 Hnsiatynie 8600 | 153 | — 
23| Zaleszczykach 688] 123 
24] Czortkowie 7891 | 141 
25] Sniatyrie 2955 Gaj = 
26| Kołomyi 11012 | 196 | — 
27] Nadwórnie 3982 zaj 4 
28] Stanisławowie 7952 NAD p 
Razem | 174450 | 3120 | = 


Z e. k. krajowej Rady szkolnej 
Lwów dni: 29go września 1880. 


8 


p. adw. dr. Glogiera a zastępcą tegoż p. pada 1880 o godzinie 10 przed południem 


(6847 3—3) Edykt 

L. 6519. C. k. sąd obwodowy w Sta- 
nisławowie zawiadamia, że w celu zaspoko- 
jenia resztującej pretensyi Stanisławowsziego 
banku zaliczkowego przeciw Janowi i Maryi 
Kowerdowiczom 1 Maryi Jagodzińskiej w 
kwocie 245 zł. w. a. odbędzie się dnia 11 
października i 25 pażdziernika 1880 o go- 
dzinie 10 rano w tymże sądzie publiczna 
sprzedaż w drodze licytacyi '/, części real 
ności 1. 109 3/, i ?/, części realnzści l. 118*/, 
w Stanisławowie położonych pod następują- 
cemi warunkami: 

1. Cenę wywołania stanowi wartość 
szacunkowa tych realności a mianowicie, co 
do Y, części realności l. 109*/, kwota 71 zł. 
91 et. 

Wadyum wynosi co do 7/, części real- 
ności 1. 1092, kwotę 7 zł. 20 ct, a co do 
2/, części realności 1. 113%/, kwotę 29 zdr. 
40 ct, a co do ?/, czśęci realności |. 118, 
kwota 293 zł. 90 et. - 

Reszta warunków lieytacyjnych, tudzież 
akt ocenienia i wyciągi tabularne są w tu- 
sądowej registraturze do przejrzenia. 

O tem zawiadamia obie strony, tudzież 
Mikołeja Pikiewicza, Józefę z Ryraków Pi- 
kiewicz, Annę z Walewskich Jaworowską, 
Jana Rela i Maryapnę z Laskowskich 1 $u- 
by Beszeni 2 ślubu Rela, jako współ «łaści- 
cieli powołanych iealności, tudzież dalej e. k. 
Prokuratoryę skarbu wa Lwowie, e. x. urząd 
podatkowy w Stanisławowie, Narcyza Reiz- 
"era, Mikołaja Pikiewicza, Józefę z Ryraków 
Pikiewiczową, Karola Bilińkiewicza, Altera 
Weissbach i Towarzystwo handlu skór i o- 
bówia jako wierzycieli tabularnych i wreszcie 
wszystkich tych wierzycieli, którzyby po dniu 
24 maja 1880 prawa hipoteczne do powoła- 
nych cvęści realacśsi uzyskali, lub którymby 
niniejsza uchwała w czas, lub wcale nie do- 
ręczoną być nie mogła do rąk ustauowione- 
go rownocześnie w osobie adwokata Dr. 
Bardacha z zastępstwem adw. Dr. Wurzla 
kuratora i przez edykla. 

Stanisławów dnia 31 lipca 1880. 
(6851 3—3) mdy kt. 

L. 2974. Danyło Szkira z Sorocka zo- 
stał uchwałą e. k. sąda obwodowego w Tar- 
nopolu z 31 maja 1880 1. 7848 za marav 
trawcę uznanym. 

Kuratorem tegoż jest Pawło Hotra ze 
Sorocka. 

C. k. sąd powiatowy. 

Grzymałów 1 sierpnia 1880. 

(6852 3—3) EdGykt 

L. 4284. Na zaspokojenie wierzstelnoś- 

ci Sslomona Bergera 13% zł. w. a. odbędzie 

f sad tutejszy 9 grudnia 1880, 20 stycznia i 24 
flutego 1881 licytacyjną sprzedaż połowy re- 
ności, dłużników Kseni, Agrypiny Hswro- 
ckich pod 1. 10 w Mszanie położonej. 

Wadyum wynosi 10 pr. ceny wywo- 


[tania 607 zł. 


Bliźsze warunki i akt detaksacyi w re- 

gistraturze są do przejrzenia. 
. k. sąd powiatowy. 

Janów dnia 31 sierpnia 1880. 
(6850 3—3) Gdy kt. 
L. 1404. C. k. sąd powiatowy: powołu- 
spadku zmarłego w Głogowie w duiu 
381 października 1879 z pozostawieniem ko- 
Í dyeyla Jakóba Seile, tegsż z miejsca pobytu 
; niewiadomego syna Simona Seila w termi- 
fnis rocznym, od daty mżej wyrażunej z tem 
dołożeniem, iż w razie nie zgłosze ia się tako- 
wego w tymże terminie, i niewniesienia de- 
Jklaracyi spadkowej rozprawa spadkowa z 
resztą spadkobierców i zustanowionym dleń 
| kuratorem Mzjerem Sommerfeldem przepro- 
- wadzoną zostanie. 
Głogów dnia 21 kwietnia 1880. 
. (6848 3—3) JE dy B tu 
j L. 30477. C. k. sąd miejsko - delego- 
wany zawisdamia niniejszym edyktem pana 
jlzaka Apfla, że przeciw niemu p. Ignacy 


" | Wojcikiewiecz wniósł podanie egzekucyjne. 


C. k. sąd w celu zastępowania pozwa- 
nego p. Izaka Apfia na ko:zt i niebezpie- 
czeństwo tegoż tutejszego adwokata krajowe- 
go p. Dr. Blutteisa kuratorem nieobecnego 
ustanowił, 

Z:leca się zatem niniejszym ed:ktem 
pozwanemu, aby potrzebne dokumenta usta- 
nowionemu dla niego zastępcy udziel(ł. 

Kraków 18 września 1880. 


(6836 3—3) EdykK t. 
L. 13316. C. k. sąd obwodowy w Tar- 
nopolu podaje do wiadomości, że w celu 


ściągnięcia sum 460 złr, 460 złr. i 8963 
zir. w. a. z pn. ma rzecz e. k. uprz. gal. 
akcyjnego Banyu hipotecznego «dhędzie się 
dnia 29 października i 3 grudnia 1880 o go- 
dzinie 10 przed południem egzekucyjna sprze- 
daż realności dłużnika Tadeusza Podw7soe- 
kiego w Tarnopolu pod l. 1272 zołeżonej. 
Cena wywołania, poniżej której realność 
ta na powyższych dwóch terminach sprze- 
daną nie będzie, 20,000 złr. 
Wadyum 2000 złr. 
Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistraturze sądu. 
Dla wierzycieli, którzyby po 2 sierpnia 
11880 prawa zastawu uzyskśli, lub który aby 
uchwała względem dozwoleni: licytacyi z ja- 
kiegokolwiek powodu doręczoną być nie 
mogła, ustanowiono kuratorem ad actum 


adwok. dr. Horowitza. 

Tarnopol dnia 18 września 1880. 
(6838 3—3)  węgłRoszenie. 

L. 1062. C. k. sąd powiatowy w Ro- 
hutysie podaje niniejszem do publicznej wia- 
domości, że na zaspokojenie sumy 174 złr. 
87 ct. w. a. z pœ przymusowa sprzedaż re- 
alności pod Nr. konsk. 46 subrep. 26 w Os- 
trzesińcach położonej, dłużuika Hawryły 
Kacioru własnej, w tutejszym ce k. sądzie 
w drodze publicznej licytacyi na rzecz e. K. 
uprz. Zakładu kredytowego włościańskiego 
dnia 28 października 1880, 25 listopada 1880 
i 80 grudnia 1880, każdym razem o godzi- 
„nie 10 przed południem z tem przedsięwziętą 
' zostanie, że na pierwszych dwóch terminach 
f realność ta tylko za cenę wywołania 600 zł. 
w. a. lub wyżej tejże, zaś na trzecim termi- 
nie także i nizej ceny wywołania sprzedaną 
zostanie. 

Wadynum wynosi 10 pre. ceny szacun- 
kowej. 

Resztę warunków, tudzież akt opisinia 
i oszacowania realności przejrzeć można w tu- 
tejszej registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Rohatyn dnia 20 msja 1880. 
(6839 3—3) ©Qbwieszezenie. 

L. 1068. C. k. sąd powiatowy w Ro- 
hatynie podaje niuiejszem do publicznej wia- 
domsści, że na zaspokojenie sumy 209 złr. 
88 ct. w. a. Z pn. przymusowa sprzedaż re- 
alności pod Nr. kunsk. 26 subrep. 31 w Os- 
krzesińcach położonej, dłużnika Jurka Ło- 
gaja własnej, w tutejszym c. k. sądzie w dro- 
dze publicznej lizytacyi na rzecz e. k. uprz. 
Zakładu kredytowego włvściańskiego dnia 
28 p-ździernika 1880, 25 listopada 1880 i 
29 grudnia 1880, każdym razem o g.dzinie 
11 przed południem z tem  przedsięwziętą 
zostenie, że na pierwszych dwóch terminach 
realuość ta tylko za cenę wywołania 600 zł. 
w. a. lub wyżej tejże, zaś na trzecim termi- 
nie także i niżej ceny wywołania sprzedaną 
zostanie, 

Wadyum wynosi 10 pre. ceny szacun- 
kowej. 

Resztę waranków tudzież akt opisani» 
i oszącowania realności przejrzeć można 
w tutejszej registraturze. 

. k. sąd powiatowy. 
Rohatyn dnia 20 maja 1680. 
(6815 3—3) kidy kt 
L. 9190. C. k. sąd powiatowy miejsko- 


Alfreda R.schaua, by « 
dzisiejszego licząc, do spadku po  Juliu:zu 
Rischaui się zgłosił, gdyż inaczej reayrs*e 
spadkowa z kuratorem tegoż, adw katem Dr. 
Kohvsm przeprowadzoną zestazie. 

Sambor dnia 25 lipca 1880. 
(6841 8—3) Edy kt. 

L. 2775. O. k. sąd powiatowy w Rv- 
halynie uwiadami», że 28go października 
1660, 25 listopada 1880 i 30 grudnia 1880 
zawsze o godzinie 10tej rano odbędzie się 
publiczna sprzedaż połowy ogrodu pod l. 
177 i 278 sub. 74/172 i 125 oraz całego o- 
grodu pod i. 5 w Rehatynie położonych 
ciała tabułariiego niestaaowiących Wojciecha 
i Petroneli Kochmańskich własnych, sa zs- 
spokcjanie pretensji Wigdora Schleichera 
w kwccie 110 zł. z pu. 

Cena wywołania wynosi 226 zł. 

Wadyum 22 zł. 60 et. 

Bliższe warunki można odczytać w re- 
gistraturze tusądowej. 

Rvhətyn dnia 20 lipca 1880. 

(6842 8—3) ©gilowzemie. 

L. 8518. Celem zasp. kojenia wierzytel- 
ności Abrsh«ma Brodbara w kwocie 20 złr. 
i 8 zł. 75 ct. z pn. rozpisuja s'd egzeku- 
cyjną sprzedaż realacści vod l. k. 296 w Bz- 
bińeach położonej cisła tabulernego nissteco- 
wiącej, dłuźuikowi Dmyirowi Bednarczuk 
własnej w dniu 20 października 1880 w dniu 
24 listopada 1880, 29 grudnia 1880 zawsze 
o godzinie 10 rno tutaj w drodze publicz- 
nego przetargu odbyć się mającą. 

(Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa 80 złr. 

Zakład wynosi 8 zł. F 

Ws»runki licytscyjne, akt op'sania i o- 
szacowania rzeczonej realności, mogą być 
krzejrzane w tusądowej regi-traturze. 

k. sąd powiatowy. 

Rohatyn dnia 16 września 1380. 
(6849 8—3) sSdykt 

L. 19831. ©. k. sąd miejsko delg. 
w Krakowie podaje do powszechnej wiado- 
mości, iż celem zaspokcjenia sumy 700 :łr 
w. a. Z procentem po 6 pre. od dnia Ż2g» 
października 1875 '⁄% prowizyi kosztów 
w kwotach 10 zł. 29 et., 10 złr. 60 et, 11 
zir. 5a ct, 8 złr. 64 et, 15 ar. 50 et, 
7 złr. 65 ct, 9 złr. 91 ct., 3 złr. i 34 złr. 
79 et. przyznanych, odbędzie się na rzecz 
Towarzystwa zaliczkowego w Krakowie, po- 
nowna przymusowa sprzedaż przez puyliczną 
licytacyę trzech realności w Kantorowicach 
pod l. 28, 7i4 położnych, z których pierw- 
sza rezluość do Jana Bochenka, druga do 
Łukasza Zwierzyńskiego, a trzecia do masy 
leżącej po $. p. Jakóbie Gel: vel Greli, na- 
leży — na jednym terminie w dniu 11 listo- 


czacie: roku, od duia 
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w gmachu sądowym. 

Realneść a na powyższym terminie za 
jakąbądź cenę sprzedaną zostarą. 

Wadyum wynosi 5 pre. czyli dla resl- 
ności pod l. 28 kwotę 286 zł. 50 et., dla 
rezlności pod l. 7 kwotę 112 złr. 20 ct., 
dla realności pod l. 4 kwotę 42 złr. 65 it. 

Reszta warunków pozostaje nienaru- 
SZONĄ. 

Kraków 15 września 1880. 

(6810 3—3) BH dy kt. 

L. 4244. Wskutek rekwizycji e. k. sẹ- 
du krajowego we Lwowie z dnia 12 czerw- 
ca 1880 l. 25476, celem zaspokojenia gali- 
cyjskiemu Towarzystwu kredytowemu ziem- 
skiemu reskryptu dłużnego Haliny Bienia- 
szewskiej z dnia 19go sierpnia 1875 r. 
należącej się resztującej sumy 30290 zł. 18 
et. w. «. z 5 pre. odsetkami od 80 czerwca 
1877 liczyć się mającemi, prowizyą zwłoki 
od pojedynczych przypadłych rat w półro- 
cznych równych kwotach po 918 zł. w. a. 
od dnie 1 lipca 1877 zalegających za każdą 
pojedynczą zanadłą ratę od duia przypadło- 
ści aż do dnia uiszczenia po 6 proc. liczyć 
się mającą, z nadzwyczajnym dodatkiem 2 
pre. tudzież kosztami obeenie w kwocie 26 
zł. 60 et. przyznanemi, rozpisujemy przymu- 
sową sprzedaż do Haliny Bieniaszewskiej nale- 
żących dóbr Wysoka, powyższej pretensyi w.- 
ale dz. 225 p. 67 n. 60 on, za hipotekę służą- 
cych pod następującemi warunkami: 

1. Lieytacya ta odbędzie się w tutej- 
szym sądzie dnia 25 listopada i 23 grudnia 
1880 zawsze o godzinie 10 rano. 

Cenę wywołania stanowi wartość dóbr 
przy udzieleniu pożyczki przyjęta w sumie 
61800 zł. w. a. W piewszym i drugim ter- 
minie dobra te niżej ceny wywołanis nie 
będą sprzedane. 

2. Dobra te sprzedane będą ryczałto- 
wo z wyłączeniem prawa do wynagrodzenia 
za zniesiene powinności poddańcze i bez 
wszelkiej ewikcyi. 

Każdy z licytujących winien przed 
rozpoczęciem lieytacyi dziesiątą część ceny 
wywołania mianowicie sumę 6180 zł. bądź 
w g.tówce, bądź w książeczkaoh galicyjskiej 
kasy oszczędności, bądź w listach zastaw- 
nych galicyjskiego towarzystwa kredytow: go 
lub austr. Banku narodowego, albo też w 
w galis. obligacysch indemnizacyjnych, we- 
dle «statniego tychże kursu, nigdy jeduak 
nad wartość nominalną tychże, do rąk ko- 


delegowany w Samborze wzywa niniejszem | mieyi licytacyjnej, jako wadyum złożyć. 


Wszakże Dyrekcys galicyjskiego Towa- 
rzystwa kredytowego mają prawo licytow: é 
bez złożenia wadyum. 

Wsdyum najwięcej ofiarującego zatrz: - 
manem i jeżeli w gotowiźnie złożone było, 
temuż cenę kupna wliczonem, innym licy- 
tującym po ukończeniu licytacyi zwróconem 
będzie. 

Resztę warunków  jakoteż ekstrakt 
tabularny w tutejszej registraturze przejrzeć 
można. 

O tem zawia się strony, dalej wierzy- 
cieli hipotecznych, gminy Łąka i Pogwizdów, 
Leiba Golda, probostwo w Zaczerniu, B. 
Lindepbauma, Sissla Aleksaudrowicza, Berla 
Ladrns, B. Simons Geschwinda, Waleryę 
Fróhl ch, Bschlę Geschwind, Arona Blattber- 
ga, Michała Lamma, Sali Aszkenazy, Kizika 
Niiss ein» do rąk własnych, dalej e. k. Pro- 
kuratoryę skarbową, c. k. urząd podatkowy 
tutejszy, nareszcie wszystkich wierzycieli, 
któryaiby tu uchwała na czas doręczoną być 
nie mogła, albo którzyby po dniu wydania 
wyciągu tabularnego do tabuli weszli, niniej- 
szym edyktem oraz do rąk kuratora ustana- 
wiającego się w osobie tutejszego adw. dr. 
Kcstheima, któremu się tutejszego adwokata 
dr. Reinesa za substytuta dodaje, 

Z rady e. k. sądu obwodowego 

Rze.zów dnia 26 sierpnia 1880. 

(6793 3—3) Edyk t. 

L. 1156. C. k. sąd powiatowy w Bo- 
horodczanach zawiadamia, że na zaspokoje- 
nie sumy 95 zł. 95 et. z pn. przymusowa 
sprzedaż realności pod l. k. 96 sub. r. 207 
w Star. Boherodczanach dłużnika Fedora 
Paziuka własnej, w tutejszym e. k. sądzie w 
drodze publicznej licytacyi na rzecz zakładu 
kr-dyt. włość. dnia 15 października, 19 li- 
stopada i 17 grudnia 1880 każdym rezem 
o godzinie 10 przed południem z tem przed- 
sięwziętą zostanie, że realaość ta na termi- 
nach tych tylko za cenę wywołania 150 zł. 
lub wyżej tejże sprzedaną zostanie. 

Wadyum wynosi 10 pr. cenyszacun- 
kowej. 

R-ztę warunków tuezież akt op'sania 
i oszacowania reulności przejrzeć można w 
tusądowej registraturze. 

B.horodczany dnia 12 sierpnia 1880. 
(6837 3—3) <*hwieuzenenie. 

L. 1799. C. k. sąd powiatowy w Tu- 
chuwie zawiadamia, iż w celu dostarczenia 
żywności dla inkwizytów i więźniów: na rok 
1881 odbędzie się publiczna licytacya in 
minus w dwóch terminach dnia 15 październi- 
ka i dnia 22 października 1880 każdym ra- 
zem o godzinie 10 z rana. 

Wadyum 50 zł. 

Tuchów dnia 24 września 1880. 


(6923 1—3) | Edykt. | 

L. 19594. W celu zaspokojenia preten- 
8yi Mojżesza Reiaesa w kwocie 400 zł. w. a, 
Z pn. wyznacza się przymusową publiczną 
licytacyę realności pod 1. k. 159 d./170 n. 
t połowy pręta pola pod l. k. 126 d./53 n. 
w Drohobyczu położonej, dłużnika Stefana 
Flunta własnej, ciała tabularnego niestano- 
Wiącej, na raecz Mojżesza Reizesa na 27 paź- 
dziernika, 29 listopada i dzień 20 grudnia 
1880 zawsze o godzinie 9 rano i zawiadamia 
Bię o tem nieznanych wierzycieli hipotecznych, 
Ustanawiając dla nich kuratorem tutejszego 
adw. Dr. Gelehrtera. a 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
tunkowa 715 zł. w. a. ] 

Wadyum zaś 10 pr. tejże. ' 

Beszię warunków licytacyjnych, tudzież 
akt opisania i ocenienia można przejrzeć w 
t. s. registraturze. ł 

Drona byan dnia 5 września 1880. 
(6929 1—3) ©bwieasesemio. 

L. 2315. C. k. sąd powiatowy w Kra- 
kowcu podaje niniejszem do publicznej wia- 
domości, że na zaspokojenie sumy 580 złr. 
w. a. z pn. przymusowa sprzedaż realności 
pod Nr. konsk. 186 subrep. 43-263 w Bu- 
dzyniu położonej, dłużnika Feliksa Sliżyń. 
skiego własnej, w tutejszym c. k. sądzie w 
drodze publicznej licytacyi na rzecz e. k. 
uprz. zakładu kredytowego włościańskiego 
dnia 29 peździeruika, 30 listopada i 30 gru- 
dnia 1880 każdym razem o godzinie 10 przed 
południem z tem przedsięwziętą zostania, że 
Ra pierwszych dwóch terminach realność ta 
tylko za cenę wywołania 885 zł. w. a. lub 
wyżej tejże, zaś na trzecim terminie także i 
nizej ceny wywołania sprzedaną zostanie. 

Wadyum wyncsi 10 pr. ceny szacun- 
kowej. , "m 
Resztę warunków, tudzież akt opisania 
i oszacowania realaoś.i przejrzeć można w 
tutejszej registraturze. 

Krakowiec dnia 
(6899 1—8) Edykt. 

L. 7188. C. k. sąd obwodowy w Zło- 
czowie rozpisuje celem zaspokojenia sumy 
wekstowej 1662 zł. z 6°% odsetkami od 19 
października 1877  bieżącemi tudzież kosz. 
tami 6 zł. 38 ct. 9 zł. 59 ct. 8 zd. 57 ct. 
17 zł. 91 ct. 24 zł. 17 cu i w kwocie 21 
zł. 82 cr. w. a. za niniejsze podanie przy- 
znanemi, po  strąceniu jednak zapłaconej 
kwoty 600 zł. w. s. ponowuie przymusową 
licytacyę sumy 43996 zł. z pu. wedle Dom. 
182 pag. 143 n. 117 on. w stanie biernym 
Połowy dóbr Szumiany wielkie w obrębie 
8ądu powiatowego Podhayce położonych, Fer: 
dynanda Ender własnych, na rzecz Heleny 
z Rudrofów Hnderowej zaiutabulowanej, na 
rzecz Mojżesza L. Resenzweiga w terminach 
dnia 23 listopada, 22 grudnia 1880, i 26 
stycznia 1881, zawsze o godzinie 10 rano 
w tutejezym sądzie cbwodowym. a 

Cena wywołania sprzedać się mającej 
sumy 43996 zł. z pn. stanowi kwota 43996 
zł. z 6%, odsetkami od 1 lutego 1877 bie- 
Żącemi. l , 

Suma ta w pierwszym i drugim ter- 
minie tylko za cenę wywołania lub wyżej, 
w trzesim za jakąbądź cenę będzie sprze- 
daną. 

$ Każdy leytujący winien do rąk komi- 
syi licytacyjnej złożyć jako wadyum kwotę 
4399 zł 60 ct. w. a. w gotówce lub pa- 
pierach wartościowych do lokacyi fuudu- 
8zów pupilarnzch przydatnych. j 

Bliższe warunki w tusądowej registra- 
turze. ; ! 

O ¿ej licytacyi zawiadamiamy strony 
sporujące Furdansada Endera, e. k. _ proku- 
ratoryę skarbu, Leibę Loewenkrana i wszy- 
stkich wierzycieli, którzyby po duiu 22 paź- 
dziernika 1878 prawo hipoteki na sprzedać 
się mającej sumie uzyskzli, lub ktorymby 
niniejsza uchwała, lub jaka dalsza w tej 
Bprawie wcale, lub wcześuie doręczona być 
nie mogłe, przez edykta i kuratora adw 

eynego, z zastępstwem adwokata Dra Bil- 
eta ustanowionego. kę 

Złoczów 25 września 1880. 

6961 1—3 Edykt. 
L. 2185. C. k. sąd pow. m. d. Sck. II 
we Lwowie oznajmia, iż na żądanie Marku- 
Są Lebwohl na zaspokojenie pretensy 10U 
ułr. z pn. przymusowa licytacya realności 
pod L 55 w Remenowie położonej, Romana 
Tysa mósy własnej, na dniu 8go listopada 
1880 o godzinie 10 przed południem w tu- 
tejszym sądzie przedsięwziętą zostanie za, po- 
Wyżej lub też niżej ceny szacunkowej „1375 
złr. a. w. wynoszącej, jednak nie niżej pre- 
tensyi Markusa Lebwobla i Banku włośsiań- 
skiego. 

i Wsdyum wynosi 20 złr. 

Bliższe warunki można przejrzeć w 
registraturze w godzinach urzędowych. 

Lwów 23 marca 1880. 

(6954 1—3)  Edykt. 7 

L. 255. C. k. sąd powiatowy w Us- 
więcimie podaje niniejszem do wiadomości. 
Że w drodze egzekucyi aktu notaryalnego 
przed e. k. notaryuszem w  Oświęcimie W 
dniu 27 czerwca 1876 do N. R. 1032 z- 
wartego celem zaspokojenia sumy 1500 złr. 
©. s. e. Tomasza Zoutka, odbędzie się w 84- 
dzie tutejszym przymusowa sprzedaż przez 


15 czerwca 1880. 


9 


ı lieyt ealności hipotecznaj pod l. 89 w 
i Divico aie sonr dłużnika Samuela 
| Hutterera własnej na 3294 złr. oszacowanej 
|w dwóch terminach a to 21 października 
i 25 listopada 1880 roku zawsze o godzinie 
10 z rana. 
Wadyum 330 złr. | i 
Kuratorem wierzycieli p. adw. Dr. Bie- 
d 
p a warunków, akt deklaracyi i eks- 
trakt tabularny przejrzeć wolno w registra- 
t g , 
| Oświęcim 5 sierpnia 1880. 
(6930 1—3) JE dy kt. "W 
L. 2475. W dniach 18 października, 
17 listopada i 16 grudnia 1880 o godzinie 
10 rano odbędzie się w tutejszy ma sądzie 
przymusowa sprzedaż realności pod 1. 23 w 
Tynewie powiecie politycznym Drohobyckim 
Stefana Koby własnej, na zaspo- 
kojenie wierzytelności Dawida Leib Aberba- 
cha w kwocie 50 złr. w. a. 
Cena wywołania 155 złr. 
Wadyum 15 złr. 50 et. © 
przejrzeć 


położonej, 


warunki można w 


Bliższe 
dia niewiadomych p. Aleksan- 
der Jurkiewicz. , 

C. k. sąd powiatowy 
Medenice dnia 20 czerwca 1880. 
—3) Obwieszczenie. 
(5 1838. W sądzie tutejszym odbędzie 
się dnia 15, 29 listopada i 18 grudnia 1880 
o godzinie 10 rano egzekucyjna sprzedaż re- 
alności pod |. 47 w Kurowie Wojciecha Fi- 
lipiaka własnej, niehipotecznej składającej 
się z 1 morga 869 kw. sąż. gruntu ornego 
1300 kw. sąż. łąk, na pierwszyeh dwóch 
terminach za lub wyżej ceny szacunkowej 
na trzecim także niżej takowej. 

Cena szacunkowa wynosi 150 złr. 

Wadyum 10 pre. 44 à 

Reszta warunków w tutejszej registra- 
t s 

A Ślemień 20 lutego 1880. 
+88 L. 44563, 
Ge o konkursu. 

Celem nadania trzech stypendyów z fun- 
dacyi 6. p. Antoniego Józefa dw. im. Spad- 

wińskiego, każde o rocznych 160 zł. ogła- 
sza się niniejszem konkurs. P> 

O takowe ubiegać się mogą uczniowie 
wykazujący się rzeczywistem ubóstwem, do- 
bremi obyczejami i postępem w naukach sy- 
nowie mieszkrńców Królestwa Galicyi i Lo- 
domerji z Wielkiem Księstwem Krakowskiem, 
wyznania katolickiego, szlacheckiego lub nie- 
szlacheckiego rodu. 

Kandydaci winni wnieść podania swo- 
je za pośrednictwem  Dyrekcyi zakładu, do 
którego na naukę uczęszezają, do Wydziału 
krajowego najdalej do 15 listopada b. r. i 
załączyć imetrykę chrztu, świad ctwo ubóst- 
wa, tudzież ostatnie Świadectwo szkolne. 

~. Z Wydziału krajowego. 

Królestwa Galicyi i Lodomeryi i Wiel. 
Ks. Krakowskiego. 

We Lwowie dnia 6 października 1880. 
(6883 1—3) L. 44432. 
Qgluszenie konkursu. 

Celem nadania dwóch stypendyów Z 
fundacyi imienia Agenora hr. Gałuchows- 
kiego, ogłasza się niniejszem konkurs. 

Takowe przeznaczone są dla ubogich 
w Galicyi urodzonych młodzieńców, a w sZzcze- 
gólności pierwsze o rocznych 300 złr. utwo- 
rzone przez á. p. Ag>nora hr. Gełu -howskie- 
g» na pamiątkę, iż sam był niegdyś uczniem 
lwowskiego uniwersytetu, przeznaczone jest 
wyłącznie dl uczniów, którzy z eelującym 
postępem kształcą się na wydziale prawni- 
czym Uniwersytetu we Lwowie. 

Drugie zaś stypendyum o rocznych 200 
złr. przeznaczone jest dla uczniów krajowych 
szkół g mnazyalnych, uniwersyteckich, real- 
nych lub technicznych, 

Prawo nadawania tych stypendyów słu- 
ży mu WJ Agenorowi hr. Gołuchowskiemu, 
ordynatowi na skale. 

Kandydaci winni wnieść podania swoje 
za pośrednietwem zakładu do którego na 
nauki uczęszczają do Wydziału krajowego, 8 | 
to najpóźniej do 15 listopada b. r. i ad 
czyć metryką chrztu, Świadectwo ubóstwa i` 
dowody dotychczasowego postępu w naukach 
a w szczególności i ostu' nie. Świadectwa 
szkolne. 

Z Wydziału krajowego. 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wiel, ** 
Ks. Krakowskiem. 
We Lwowie 4 października 1880. 
(6884 1—3) L. 444 
¿Ogloszenie konkursu. 

W bieżącym roku szkolnym rozdane 
będą stypendya z zapisu ś. p. Jana ura- 
kowskiego, a mianowicie stypendya po 262 
złr. 50 et. dla synów dawnej szlachty pols- 
kiej z pierwszeństwem dla potomków fami- 
lii fundatora 4. p. Jana Żurawskiego i fami- 
lii zięcia jego Wgo Juliana Starzyńskiego 
tudzież stypendya po 210 zł. i 157 zł. 50 
ct. w. 8., które nadane być mogą uczniom, 
do szlachty polskiej nie należącym. i 

Ubiegający się o tę styrendyas, mają 
wnieść podania swoje za pośrednictwem prze- 
fłożonej dyrekcyi szkolaej, do Wydziału kra- 


33. 


jowego, a to najdalej do 15 listopada b. Ta; 


i złożyć dowody, iż: 

1) Pochodzą 
polskiej; 

2) są w kraju urodzeni; 

8) obrządku rzymsko-katolickiego; 

4) że uczęszczają 
bliczni 
w kraju istniejących, a mianowicie: do 
nazyum, na wszechnicę, do szkół 
technicznych lub agronomicznych, 
sztuk pięknych i t. p. 

5) 


6) wsparcia rzeczywiście potrzebują. 


familij, dla których 
strzeżone, winni 
godnie udowodnić. 

Prawo rozdawnictwa 
pendyów służy Wydziałowi 
ry również umocowany jest: 

a) uwolnić ucznia od obowiązku Uczęsz= 
czania do szkół publicznych, lub zakładów na- 
ukowych w kraju istniejących, jeżeliby szko- 
ła lub zakład w zawodzie któremu się uczeń 
oddaje, w kraju wcale nie istniały; 

A b) użyć stypendyum na zasiłek nadzwy- 
czajnie uzdolnionych młodzieńców celem wy- 
słasia ich po ukończeniu nauk w kraju za- 
granicę do dalszego ich kształcenia się, któ- 
ry to zasłsk jednak nie dłażej, jak tylko na 
dwa lata udzielony być może. 

Z Wydziału krajowego. 

Królestwa Gavicyi i Lodomeryi i Wiel. 

Ks. Krakowskiego. 

We Lwowie dnia 4 pazdziernika 1880 
(6867 1—3) Obwieszczenie. 

L 10983. C. k. sąd obwodowy jako sad 
handlowy w Tarnowie podaje do wiadomo- 
ści, że na skutek prośby Mendla Horza i u- 
chwały z dnia dzisiejszego wpisaną zostaje 
do re. estru handlowego dla firm pojedyaczych 
tirma „Mendel Hers“. Dzierżycielem tej firmy 
jest Mendel Herz, prowadzący handel winny 
w Tarnowie. 

Tarnów dnia 28 września 1880. 
(6:68 113) Edykt 1.90%. 

Doia l7go listopada, 16 grudnia 1880 
i 20 stycznia 1881 każdym razem o godzi- 
nie 10 z rana, odbędzie się w tutejszym c. 
k, sądzie przymusowa sprzedaż realności pod 
l 112/125 w Kulezycach położonej. Cena 
szacunkowa 780 zł. wadyum 73 zł. Reszte 
warunków licytacyjnych wolno w tutejszo 
sydowej registraturze przejrzeć. 

Z e. k. sądu powiatowego m. d. 

S-mbor dnia 25 sierpnia 1880. 

(6900 1—3) Edykt 

L. 12658. C. k. sąd powiatowy miej. 
dəleg. w Stanisławowie zawiadamia, że w ce- 
lu wydobycia 1100 zł. z pn. obdędzie się 
na rzecz masy Fabiana Kumanowskiego przy- 
musowa publiczna sprzedaż realności pod l. 
k. 95. w Knichininie położonej dłużników 
Jana, Franciszka i Maryi Jackowkich włas- 
nej, przy jednym terminie dnia 18 listopada 
1880 o godz. 10 rano. 

Cena wywołania 6086 zł. 57 et. zakład 
200 zł; realność sprzedaną zostanie i niżej 
ceny. 

Wyciąg tabularay i resztę warunków 
przejrzeć można w registraturze. 

Dla niewiadomych wierzycieli ustano- 
wiono kuratora adw. Bardscha, jego zastę- 
pe} adw. Rozenberge. 

Stanisławów 22 sierpnia 1880. 

(6897 1—3)  E dy kt. 

L. 21163. C. k sąd krajowy w Krako- 
wie zawiadamia niewiadomego z miejsca pc- 
bytu Marcina Pogorzelskiego z Krzeszowie, 
że na prośbę Chaima Landaua, celem zaspo- 
kojenia sumy wekslowej 31 zł. z pn. uchwa- 
łą z dnia dzisiejszego do I. 21168 dozwo- 
lono egzekucyjnego zajęcia pzzez zastawnicze 
opisanie '/, częśsi realności włościańskiej pod 
l. 45 w Krzeszowicach do Marcina Pogorzel- 
skiego należącej i że tę uchwałę doręczono 
ustanowionemu dla niego  kuratorowi adw. 
Dr. Styczniowi w Krakowie. 

Kraków dnia 10 września 1880. 

(6868 1-3 Edykt. 

L. 13491. ©. k. sąd obwodowy w Sam- 
borze podzje niniejszem do wiadomości, że 
otworzył konkurs nad całym ruchomym, ja- 
kotek w krajach, dla których ustawa konkur- 
sowa z dnis 25 grudnia 1868 ważną jest, 
położonym nieruehomym majątkiem małżon- 
ków Jakóba i Hendli Traugott, przemysłow- 
ców w Drohobyczu zamieszkałych. 

Kierownictwo upadłości tej porucza się 
e. k. radcy sądu krajow. Edwardowi Bauch 
w Drohobyczu, a tymczasowym zawiadowcą 
masy ustanawia się p. adwokata Dr. Wohl- 
lernera. 

Wszyscy ci, którzy do tej masy kon- 
kursowej, jako wierzyciele konkursowi pre- 


powyższych sty- 
krajowemu, któ- 


tensyę rcścić cheg, mają takowe nawet w ra- 
zie, gdyby o nie spór wytoczony był, w cią- 
gu 60 dni od dnia ogłoszenia tego edyktu 

l | lub w e.k. 
sądzie powiatowym w Drohobyczu wedle 
przepisu ustawy konkursowej w celu zapo- 


w tutejszym sądzie obwodowym 


> 


od ojca narodowości 


jako uczniowie pu- 
do szkół lub zakładów naukowych 
1m- 
realnych, 
do szkoły 


że się odznaczają postępem w na- 
ukach, tudzież pilnością i obyczajnością, i że 


Ubiegający się o stypendya powyższe 
z tytułu przynależności swojej do szlachty 
starogolskiej lub też do wyżej przytoczonych 

pierwszeństwo jest z3- 
tę własność swoją wiary- 


bieżenia zagrożonym w tejże skutkom pra- 
wnym zgłosić się i na, terminie, który na 
dzień 14 grudnia 1880 przed komisarzem 
konkursowym w Drohobyczu ustanawia się, 
przed komisarzem konkurtowym do likwida- 
eyi i do oznaczenia pierwszeństwa wnieść. 

Termin ten wyznacza się zarazem tak- 
że i do zawarcia ugody. 

Wierzycielom, którzy ra ogólnym ter- 
minie lkwidacyjnym staną i pretensye swe 
ogłos, służy prawo powołać inne osoby w 
mi sce dotychczasowego z rządcy masy, je- 
go zastępcy i członków wydziału wierzy- 
cieli 

Do zatwierdzenia przez sąd ustawione- 
go, albo do zamianowania innego zawiadow- 
cy masy, tegoż zastępcy i członków wydzia- 
łu wydziału wierzycieli wyznacza się termin 
na dzień 19 pazdziernika 1880 o godzinie 
9 przed południem wobec komisarza kon- 
kursowego w Drohobyczu. 

Zarazem zawiadamia się wierzycieli, któ- 
rzy nie w Samborze lub w Dr. hobyczu 
mieszkają, że wedle $. 111 zastępcę w Sam- 
berze lub w Drohobyczu mieszkającego, ce- 
lem doręczenia uchwał onajmić mają, inaczej 
bowiem na wniosek komisarza konkursowe- 
go dla nich kurator na ich koszta i niebez- 
pieczeństwo ustanowionym zostanie. 

Dalsze ogłoszenia w ciągu post. konk. 
umieszczone będą w Dodatku urzędowym 
do Gazety Lwowskiej. 

Sambor 5 października 1880. 

(6875 1—3) Edy ut. 

L. 2869 Stanisław Pogwizd z Czarnego 
Potoka został marnotrawcą uznany, a jego 
kuratorem Jan Miśtak ustapowiony. 

C. k. sąd powiatowy. 

Stery Sącz 14 maja 4880. 


(6783 1—3) Editt, 

BI. 82842 Bom f f. Zandesgerichie in 
Giwiljachen werden die bem Geben und Wohn- 
orte nah unbefannten Chane Lea zw. Namen 
Kikrnis, Malte Kiv-nis, Herfidh Leib zw. Na- 
men Kikevis unb Beile ütte zw. Namen 
Z-ller biemit verftändigt, dağ die Eheleute 
Rathan Jolles und Breindel Jəllos unterm 16 
Juli 1860 z B 32842 ein Gejuh um Qü- 
fcung aus dem Qaftenftande der Reafitatgan= 
theile jub Rro 1323/, be3 zu Gun ften der Chane 
Lea Kikeuis faftenben Nedtö bag die dem 
Isaak Kikenis gehgrig gewejenen Realitäts- 
autkeile fub Nro. 132%, ohne ihre Ginwile 
ligung werden veriugert noch belaftet werden 
dürfen, eingereicht haben, dag für fie ein Ru- 
rator in der Perjon des Abdwotlaten Dr. Rares 
bejtellt wurde, welchem aud bie über obige 
Gejud) ergangenen Bejcheide zugejtellt, wurden. 

Die vorbenannten werden dem nach jauf 
gefordert fih entweder perjónlih zu melden, 
oder dem beftellten Curator jdie rechtlichen 
Behelfe zu ertheilen, oder etwa einen anderen 
Bevollmächtigten erwóblen und dem Gerichte 
anzuzeigen, wibrigens fie die etwaigen nachteili= 
gen olgen fid felbft werden zujchreiben Haben. 

Remberg am 24 Juli 1880. 

(6918 1—3) Kdykt. 

L. 7547. C. k. sąd obwodowy w Zi- 
czowie ogłasza, że na zaspokojenie pretensyi 
galicyjskiego Towarzystwa kredytowego ziem- 
skiego we Lwowie w kwocie 259 złr. 63 ct. 
w. a. Z pn. odbędzie s ę przymusowa sprzedaż 
folwarku „Brubacherka* Dom 506 pag 481 
n. haer 1 zapisanego w powiecie Przemyślań- 
skim położonego, z kompleksu dóbr Podusil- 
na wydzielonego, w tutejszem zabudowuniu 
sąd. dnia 8 listopada i dnia 13 grudnia 1880 
zawsze O godzinie 10 przed południem, jed- 
nak tylko za lub wyżej ceny wywołania 
9:22 złr. 

W:djum wynosi 912 złr. 20 et. 

Dalsze warunki przeglądnąć można w 
registraturz: ; dla wierzycieli, którzyby po dniu 
wydania ekstraktu tabularnego do tabuli we- 
szli, lub którymby uchwała licytącyę dozwa- 
lająca, albo dalsze licytacyi lub ekstrykacyi, 
dotyczące uchwały wcal: lub wcześnie nie 
zostały doręczone adwokata Dr. Wes.łowskie- 
go Z za-tęp:twem przez adw. Dr. Mijakow- 
skiego na kuratora ustanowiono. 

Złoczów 26 września 1880. 

(6907 1—3) Edykt. 

L. 4727.0. k. sąd powiatowy zawiada- 
mia z życia i miejsca pobytu niewiadomych 
Iwana i Semena Semczycz, że wskutek po- 
zwu Mosesza Szer do l. 9747/78 ustanowio- 
nemu kuratorowi Dmytrowi Romanszyczowi 
doręczonego spór sumaryczny o 90 złr. w a. 
przeciw tymże wdrożonym, i termin do roz- 
prawy na 27 października 1880 o godzinie 
9 rano wyznaczony został, na który to ter- 
min pozwani ustaaowionemu kuratorowi jn. 
formacyi udzielić lub też innego zastępcę 
sądowi wskazać winni. 

C. k. sąd powiatowy 

Peczeniżyn 1 września 1880. 

(6908 2—3) Edykt. 

L. 8470. Wskutek uchwał c.k. s 
obwodowego w Przemyślu z EA 28 Zk 
1850 l. 7997 uznano Jana Leśniaka z Sąd. 
Wiszni za marnotrawcę. 

Kuratorem ustanowiono Bazylego Tar- 
nawskiego. 

Z c. k. sądu powiatowego. 

Sądowa Wisznia 30 sierpnia 1880. 


(6606) Grlenutuifje. 


Daż € f Sreisgeriht als Preggeridjt in 
gelbfirdj bat auf Antrag der f. f. Staatsan= 
waltjchajt mit GĆrfentnig vom 15 September 
1880, R. 1502, bie Weiterverbreitung Der 
Flugjcrijt „An Da3 arbeitende Boll“, heraus- 
gegeben von dem in Bürih-Niegbad) (Shweiz] 
erjcheinenben Wodenblatte „Der Socialdemo- 
frat“, Drud der Schweiz. Bereingbuhdrutferei: 
ae igen, nadh den $$ 65 a und 802 
St. ©. verboten. 


Dag f. f. Ńreisgeriht in Qeiimerig ha 
auf Antrag der f. (. Staatganwalt|chaft mit 
Erfenntnij vom 15 September 1880, R. 4722, 
bie Weiterverbreitung der Beitjdrift „Tetfden. 
Bobenbaher Beitung“ Rr. 73 vom 11 Sep- 
tember 188 wegen deż Artitel3 „Die flavi- 
ihe Mera“ nah den $$ 63 und 65 a St. ©- 
verboten. 


Zm Namen Seiner Majeftät beż Kuifers! 
Das t t Kreisgeriht Chrudim hat auf An- 
trag der É. l. Staatsanwaltjchajt in Chrudim 
erfannt: 

Der in ber Nr. 14 beż f. d. Organs 
„dreiheit* vorfommende Leitartifel „Der Klaj- 
fenfampf“ enthält, und inśbejondere in dem 
SGógen „die unteren“ bi „gu vermuten find", 
ben objectiben Tbatbejtanb des Bergehenś ge- 
en bie óffentliche Nuhe und Ordnung; — der 
Śnbaft deg in derjelben Nr. 14 vorfonumenden 
Yrtifelg „Italien“ begründet, uud in3bejondere 
die Säge „in Croffeto” bis „Wege haben“, den 
objectiven Thatbeftand des im $ 305 St. ©. 
bezeichneten WBergeheng gegen die öffentliche 
Ruhe und Orbuung; — der in berjelben Nr. 
14 vorfommenbe AArtifel „Oefterreich-Ungarn“ 
enthält, und ingbejondere in den Gigen „Der 
Rratauer“ big „vielmehr felbft“, den objectives 
Thatbejtanb beż im § 300 St ©. bezeichne- 
ten Bergeheng gegen die öffentlihe Ruhe und 
Ordnug; — der in derjelben Nr. 14 vorfom- 
mende Mrtifel „Die bejiglojen Handarbeiter an 
bie bejiglojen Kopfarbeiter” enthält, und in3be- 
fondere in den Sägen „Dfne Unabhdngigłeit" 
bis „folgen langjam nad“, den Zbatbejtanb 
deg im $ 58 b und e Gt ©. berzelchneten 
Berbredhenż des Qochverratheż; — der Jnhalt 
des in der Mr 15 desfelben |. d. Organ 
„freicheit" abgebrudten Artifelg „Neu-Abdera“. 
und inabejondere bie Sage „An den meijten 
Qündern” bia „Rirche bejorgt* und „3n fato- 
lijdjen Gejellenvercinen* big „ihon iibergenug 
wire”, enthält ben objectiven ZhatbejtanD des 
im $ 302 St ©. bezeichneten Bergehenś ge- 
en bie dffentliche Ruhe und Ordnung; — der 
nbalt deg in berjelben Nr 15 abgedrudten 
Wrtifel8 „Der Militariamus al3 Itotfbeljer* 
enthält, und inabejondere Die Sage „Wuhr ift 
e3“ bi „zu erbrojjeln", Den objectiven That- 
beftanb de im $ 302 St ©. bezeichneten 
Bergebenś gegen Die Ofjentliche Ruhe nnd Ord- 
nung; — der in derjelben Nr. 15 abgedrudte 
Artifel „Die Sprache beż Bolfes* enthält ing- 
bejondere in dem Sägen „Seht ihr dent big 
„Spitalern verwenden“ den objectiven That- 
bejtanb des im § 305 St. ©. Bezeichneten 
Bergegenś gegen Die öffentlihe Ruhe und 
Ordnung; — der in berjelben Ntr. 15 vorfoni= 
mende Artifel „Bourgevaismoral“ enthält den 
pbjectiwen Thatbeftand de3 im § 3:2 Gt. ©. 
enthalten Bergehen8 gegen die öffentliche Ruhe 
nnd Ordnung, — der in bderjelben Rr. l5 
vorfommenbde Mrtifel „Oefterreih“ Degriindet, 
und inabejonbere in den Sügen „Oo redt- 
bis „fein miifjen,, ben Thatbejtand de3 im $ 
300 St ©. bezeichneten Bergehenż gegen Die 
öffentliche Ruhe und Ordnung; — ber Inhalt 
deg in Nr. 16 deajelben |. d. Organes „greiz 
heit“ abgedrudten Reitartifelż „Was thun” be- 
gründet, und iudbejondere die Odge „Hatte 
man früher“ bis „heute fräftig reden“, den 
Thatbeftand beż im $ 30> St. ©. bezeihne 
ten Vergehen gegen die öffentliche Ruhe und 
Ordnung; — der Inhalt deg in Derjelben Nr. 
16 vortommenden Mrtifels „Die comuniftihen 
Bejtrebungen vor Kundart Jahren” und na- 
mentlich bie Säge „Die franzójijche Ntevolu= 
tion“ Big „gehören Allen“ enthalten ben That- 
beftand des im § 305 St ©. bezeineten 
Bergeheng gegen die öffentliche Ruhe und 
Ordnung; — der in berfelben Nr, 16 vor- 
fommende Artifel „Sdweią*, und ingbejondere 
die Sóge „Zaujenb Kleinigfeiten* bis „hier 
unb überall“, und der Artifel „Spanien“ ent- 
halten den Thatbeftand beż im § 68 v 
unb e bezeichneten Berbrechens beż Hochnerra” 
theg und Überdies den Thatbeftand des im § 
305 St ©. bezeichneten Begehenż gegen Die 
öffentliche Ruhe und Ordnung; — der in der- 
felben Nr. 16 vorfommeude Artifel „Defter= 
teih-Ungarn” begründet, und inśbejondere die 
Sage „Um 23 b. M.“ big „fo gedient wer: 
ben“, den objectiwen Thatbeftad des im $ 300 
St. ©. bezeichneten Vergehen gegen bie Offen= 
tiche Nuhe und Drdnung. 

Demzufolge wird, da Die f. f. Staat3- 
anwaltjchajt gegen eine beftimmte Perfon eine 
Antlage niht erhebt, gemik § 493 St P. O. 
da3 objective Berfafren eingeleitet, nach § 457 
St. P D. und $ 459 St P D. bie Be- 
fdlagnafme der oben angeführten Nummern 
14, 15 unb 16, IL Jahrgang 1880 deg foc.- 


m of OE OJ = = 
4 drukaruj Wł Łozińskiege ul Uzarneckicgo l. 13 dom Wermora, 
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dem. ©Drgang „Freiheit“ beftätigt und im 
Grnnde des $ 443 St. P. O bie Weiterver= 
breitung derjelben verboten. 

Chrudim, am 16 September 1880. 
(6543 2—3) Obwieszczenie. 

L. 4530. ©. k. sąd powistowy w Lisku 
podaje do wiadomośc), iż w dniach 22 listo- 
pada 1880, 22 grudniai 22 stycznia 1881 zaw- 
sze o godzinie 10 rano odbędzie się przy- 
musowa sprzedaż 2/3 ciała hipotecznego I. 130 
wykazu hipoteczego księgi gruntowej dla 
Uherec, do Michała i Mikołaja Andrusiów 
naleźgcych, nazaspokojenie pretensyi Herscha 
Fleischmana w kwocie 11 złr 90 et. 

Na pierwszych dwu terminach realność 
tylko za cenę szacunkową, przy tizecim tak- 
że niżej tej ceny sprzedaną będzie. 

Cena szacunkowa 213 zł, 

Zakład 21 zł. 

Inne warunki i akt oszacowania w s3- 
dzie przejrzeć można. 

C. k. sąd powiatowy. 

Lisko 20 września 1880. 
(6709 3—3) Obwieszczenie. 

L. 11662. Ck. sąd obwodowy w Tarnopolu 
ogłasza niniejszem licytacyę dzierżawy dóbr 
Szypowee w starostwie Zaleszczyckiem a w 
okręgu c. k. sądu powiatowego w Uścieczku 
położonych, do fandacyi stypenayjnej imienia 
Stupnickich należącej, na lat sześć, począw- 
szy od 24 czerwca 1881 pod następującemi 
warunkami : 

1. Za podstawę licytacyi przyj muje się 
czynsz roczny ryczastem w kwocie 6300 zł. 

2. Lieytacya odbędzie się przez oferty 
opieczętowane, które do daja 15 grudnia 
1880 godziny 10 przed pzsłuduiem wniesio- 
ne być mają do. e. k. sądu powiatowego w 
Uscieczku, który z dniam 1 listopada 1880 
przenosi swą siedzibę do Tłustego. 

3. Każdy oferent równocześnie z ofer- 
tą złoży osobno w rzeczonym e. k. sądzie 
powiatowym wadyum w kwocie 630 zł. 

4. Z pomiędzy oferentów wybierze ku- 
rator fundacyi dzierżawcą, nie będze zwią- 
zanym do oferty najwyższej i z tym zawsze 
kontrakt dzierżawny według warunków już 
ułożonych. Oferty nieuwzględzions zostaną 
oferentom zwrócone z ich zakładami. 

5 Synowie p. Wojciecha Jankowskie- 
go z Rosochowacza mają pierwszeństwo 
przed innnymi eferentami. 

6. Według woli tundatora izraelita nie 
może dóbr tych dzierżawić. 

Warunki kontraktu dzierżawnego 
przeglądnąć możaa w sądzie obwodowym, 
tudzież w wyż wymienionym c. k. sądzie 
Eoziatowym, lub w zarządzie ekonomicznym 
w Szypowesch, gdzie mana katastrzlpa j 
wyciag zZz protokcłu parcelowego znajdu- 
je się. 

* C. k. sąd obwodowy 

Tarnopol dnia 20 września 1880. 


Doniesienia prywatne. 


Kawę surową. 


czystą w smaku rozsyła, od 9 funtów począ- 
wszy, po cenie 5, 550 i6 zł. franco za prze- 
słaniem Jub pobraniem należytości HENRYK 
ANDRESSEN w Hamburgu Jäi- 

(6432 4 4)  gerstrasse 5% (H 04-072) 
Ł. 1390. 


Obwieszczenie. 


Celem wydzierżawienia przysługującego 
wyłącznie król. wol. miastu Starejsoli we 
własnym i przedmieść z przysiołkami, Sta- 
raropa zwanemi, obrębie prawa propinacyi 
wódek i miodów wraz z prawem poboru do- 
datku gminnego (daniny komuralnej) od 
wprowadzauych w okręg propinacyjny na 
własny użytek napojów, uslawą z dma 20 
lutegu 1670 Dz. u. sr. Nr. 28 dozwolonego, 
jak niemniej karczmy w przysiołku Zasadki, 
na okres czasu od 1 stycznia 1881 do końca 
grudnia 1883 lub i na czas dłuższy, odbę- 
dzie się w magistracie tutejszym dnia 27 
października i 17 listopada 1880, a w razie 
niedopięcia ceny wywoławczej, także dnia 
24 listopada 1880 podezas gudzin urzędo- 
wych po południowych, t. j. od 3 godziny 
z południa począwszy, aż do zamknięcia aktu, 
licytacya ustna i ofertowa, na którą zapra- 
sza się chętnych do dzierżawy. 

Oferty zaopatrzone w zakład wnosić 
można pocztą przed terminami oznaczonemi. 

Miasto Starasól liczy wraz z przedmieś- 
ciami Stararopa przeszło 4100 mieszkańców. 

Łączną cenę wywołania stanowi dotych- 
czasowy jednoroczny czynsz dzierżawny 2772 
zł. a zakład wynosi okrągło 280 zł. w. a. 

Bliższe warunki odezytane będą przed 
licytacyą, jak również wolno je przegiądnąć, 
lub odpisać każdemu licytować cheącemu w 
godzinch urzędowych. 

Zamiejscowym udziela się l stownie wy- 
jaśnień przedmiotowych. 

Magistrat król. wol. miasta 

Starejsoli dnia 5 października 1880. 
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miejsca na wsi lub w mieście. 4 i 
wysyłam dziernie poeztą w paczkach po 5 klo. 
30 i 34 et. 
„ ZBISÓ 
HP R a » i 
kawa Ceylon Nr. 


JODQOOOOŁOCOOOCX ;anaanasvana 
Bliższa wiademość pod litera 
W. K. poste rest. Mościska. i ' 
$ lub koleją żelazną 
śliwki duże suszone 1 kl. 
DE Niedokrewnych J 
nerwowych i osłabionych. 


pdea n aaiji 4 Śliwki, powidła 
kawę 
(6953 1—2) | 
JOAODOCOLZOGOOGOE 
R Lorca nr | powidła doskovałe 
orzechy włoskie 
ME MALAGA 4 
pap z chiną i żelazem „śełł 
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» Surinam 
A Rio I. 
A Jawa 
ń Campinas 
n Santos - 
migdaty ałodkie 
rodzynki = 
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WINO stołowe 1 litr 26 do 40 ” 4 
1 kl. 2 zł. 
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z powodu swego składu niezmiennego i boga- 
tego zasobu pier siastków działających, prze- 
wyższa wszelkie dotychczas znane preparata 
chiny i żelaza. proszek do atrameniu fioletowy 
od 5 et, do 240, razem z przepisem od 
5 do 500 gram. paczki, 
proszek do atramentu czarny od 
5 et. do 1.50, 5—500 gr, 
maść bardzo skuikująca na rany wszelkiego 
rodzaju, od 5 do 50 et. słoiczek, 
farbka do farbowania różnych materyj, 1 
| 
| 
| 
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Przyjemnego smaku, nie sprawia nigdy 
zutwardzenia, wzbudza apetyt, działa z nieza- 
wodną skutecznością przeciw „zimnicy, gorącz- 
kom tyfoidalnym, w długim i mozolnym po- 
wrocie do zdrowia* i wszelkim z niedostatku 
krwi pochodzącym chorobom. Z najlepszym skut- 
kiem używają tego wina kebiety nerwowe i nie- 
dokrewne. Jest to nieoceniony środek toniczny 

i pokrzepiający. 

Jedyny skład cennego tego leku u wyna- 
lazcy, aptekarza Hieuryka Hlumenfel- 
da, we Lwowie. 


Cena 2 złr. 50 et. w. A. 


paczka 15 et. 
farbka do jaj w różnych kolorach, jedna 
|. paczka 5 ot. 
jakoteż orzechy laskowe, marony, jabłka, 
graszki, pomarańcze i cytryny. Upraszam 
o zlecenia za nadesłaniem a conto, w języku 


l 
( 
€ 
! 
q 
[| marmolada morelowa 
4 
i 


polskim. sługa 


(5039 18—?) 


p A € Tomasz Gurowicz 
0020000000000000 d Budapeszt VII, Konigo ja a i 
Jedyny PwwEWOWwWewwwwwwwć 


£ 


a H dla wszelkich zwie» 
Srodki lecznicze rzat domowych 
weterynarza MAASEGO, mieszkającego przy ulicy 

Pańskiej liez 6, poleca 

M. po 6 > lx ma 
jako też pod „Aniołem S$tróżemś 
R: kre na Ziclonem we LWOWIE, jako to: 
s e I. Niezawodu4 maść na parchy din 
koni, cena większej flaszki 3 zł. mniejszej 2 zł. 
Maść na parchy i liszaje dla psów, 

cena jednej puszki 1 zł. 20 ct. 

Maść na kopyta i strzałki u koni, 
cena jednej puszki | zł. (6433 10—?) 
REM WL" Rn REDEJ 4. Fo 


IL. 
II. 


Rumy i Likiery 


poleca handel 


W. ADAMOWICZA 


Brody. 


1:) 


Najlepsze kuracyjne 
ya 
ilnogrona 


| feslawskie 


codziennie świeże, najstaran- 
niej opakowane w koszykach 


po 4, 5, G do 7 kilo 
rozseła najstaranniej handel 


St. Markiewicza 


we Lwowie, w Rynku licz. 42. 
E. (60-3 15- ) 
r, MGB. (0832 3—5) 


Konkurs 


na prowizoryczną posadę pol.cyi rewi- 
zora przy tutejszym Urzędzie gmionym 
z roczną płacą 200 zł. i retutam naj, 
umundurowanie rocznie 25 zł. 
Ubiegający się tę posadę wnieść 
winni własnorę znie pisane podania 
zaopatrzone świadectwami uzdolnienia 


a a 
jakoteż wykazać wiek i przebieg w St Markiewicza 
tychezasowego nieposzlakowanego il u 


moralucgo życia, tudzież zatrudnienia, | 
do tutejszej Zwierzchności gminuej naj- 
dalej do 25 października b. r. 
Wojskowi będą przed innymi u- 
względnieni. adaełka franko do ostatniej stacyi 
Kossów 6 pzździeruika 1880. kolejowej. (5261 11—?) 


nz, 
ay. QQQQQOC"OC 
T QOQOLQCCEOL" o.o. TW TWW 


Dla c. k. urzędników. X 
Für k. k. Staatsbeamte. 


„ Od wielu lat istniejący i najlepszą sławę po- Die seit vielen Jahren im besten Rufe ste- 
siadający magazyn uniformów Maurycego | hende Uniformirunys - Anstalt von Moritz 
Tillera & Co. „zur Kriegameda- © Tiller £ Co. „Zur Kriegsmedaille* 
ille“ w Wiednin VII Mariahilfer- © Wien VII Mariahilferstranse 22, 
strasse 33. poleca panom nrzęd- otfertrt den Herren Staatsbeame= 
nikom rządowym wszystkich ka. ten aller Kategorien und jedweden 
tegory j i każdego urzędu, jak niemniej Ressorts, der x. k, Gensralitat, den k. k. 
e. k jeneralicył, o. k oficerom sztabowym Stabs-Ober- und Subaltern-Offizieren 


wyższych I niższych stopni . i jet 4 
kompletne mniformy galowe i zwykłe | za AA DIA, 


jak niemniej wszystkie możliwe przybory / fo: ‘on in Goid, Nilber ete. in 
uniformowe ze złota, srebra eic. af a .en Qualitäten, 
w uznanej powszechnie najlepszej jakości. <A ©D y ton und genau vorschr:ftsmiissigen 
Za elegancki i ściśle według przepiu wy: 4 S abiirgt. 
konany krój poręcza się. Ns eiscourants versenden wir auf 
Kompletne cenniki rozsyłamy na żądanie franco, ] p Ą 
Yor 
Aaa, ~r 


ESE 


XKKKXKKKKOK RRN 


Na cytrze 


i na fortepianie 
oraz spiewu (solo) 
udziela nauk gruntownych 


Emil Kalinowski 


ADRES: ul. Koralnicka 1. 6 na dole. 


(6759 3 


Kompoèzycye i transkrypeye 

na CYFRĘ przez E. Kalinowskiego 

są do nabycia we wszystkich składach 
nut. Katalog gratis i franao. 


Cytry poleca po cenach 
fabrycznych. 


(6959 1—2) 
2 ICI R IOI RIR ICI 2C 
o maaana 
Wszelkie w zakres handlu koloniainego 
1 korsexnego wchodzące towary, 


WINA, OWOCE 


różne delikatesy 
pierwszej jakości a najtaniej 
poleca handel 


RKNAKKRKKNREERKKA 
2I NRIN 1RN 


we Lwowie, w rynku l., 42. 
PF Szciegółowe cenniki rozsyła gratis 
na żądanie; — przy cdbiorze towarów 
za złr. 59 naraz za gotówkę, 


L> 


-341 4 


M mer 
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se mo ora w hę 


